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Po I  K ra jow ym  Zjeździ© Spółdzielczości Produkcyjnej
W  dn iach  21 —  22 lu tego  ob ra d o w a ł w  W arsza­

w ie  I  K ra jo w y  Z ja zd  S półdzie lczości P ro d u k c y jn e j.
Ze w szys tk ich  s tro n  P o lsk i p rz y je c h a li w y b ra n i 

na z jazdach p o w ia to w y c h  a k ty w u  sp ó łd z ie ln i p ro ­
d u k c y jn y c h  delegaci —  p rzo d u ją cy  lu d z ie  p o lsk ie j 
w s i. W  obradach Z jazdu  w z ię ło  u d z ia ł ponad 
4 tys. osób, w  ty m  2.400 cz łonków  sp ó łd z ie ln i p ro ­
d u kcy jn ych , 200 p ra c o w n ik ó w 'P O M , 270 cz łonków  
k o m ite tó w  za łożyc ie lsk ich , 300 a k ty w is tó w  spół­
dzie lczości p ro d u k c y jn e j —  n auczyc ie li w ie jsk ich , 
p ra c o w n ik ó w  ra d  na rodow ych , naukow ców  z w y ż ­
szych ucze ln i i  in s ty tu tó w  ro ln ych .

W  obradach Z ja zd u  w z ią ł u d z ia ł oraz w y g ło ­
s ił p rzem ów ien ie  Prezes R ady M in is tró w  B o les ław  
B ie ru t.

Na Z ja zd  p rz y b y li cz łonkow ie  B iu ra  P o lity c z ­
nego K o m ite tu  C en tra lnego  PZPR, Naczelnego 
K o m ite tu  W ykonaw czego  ZS L, cz łonkow ie  R ady 
P aństw a i Rządu oraz p rzeds taw ic ie le  nacze lnych 
w ła d z  o rg a n iza c ji społecznych.

*

I  K ra jo w y  Z ja zd  Spółdzie lczości P ro d u k c y jn e j 
b y ł p rzeg lądem  dotychczasow ych zdobyczy ru ch u  
spółdzielczego. Z ja zd  podsum ow a ł pow ażny do ro ­
bek  sp ó łd z ie ln i p ro d u k c y jn y c h , ic h  w z ro s t ilo śc io ­
w y  i  ja kośc iow y , w skaza ł is tn ie ją ce  b ra k i i  spo­
soby ic h  usun ięc ia , w y ty c z y ł zadania  na przyszłość. 
Z ja zd  pokaza ł rów n ież , ia k  bardzo z m ie n il i się 
lu d z ie  na now e j spó łdz ie lcze j w s i, ja k  p o tra f ią  on i 
spo jrzeć poza sw o je  podw órko , troszczyć się nie 
o s iebie ty lk o , ale o całą spó łdz ie ln ię , o w łasność 
społeczną, o państw o, ja k  s ta ją  się p ra w d z iw y m i 
w spó łgospodarzam i naszej o jczyzny.

W ys tąp ien ia  spó łdz ie lców  na Z jeźdz ie  K ra jo ­
w y m  i  na z jazdach p o w ia to w y c h  pe łne  b y ły  d um y 
z w y n ik ó w  w sp ó ln e j gospodark i. Ś w ia d czy ły  o tym , 
że spółdzielczość je s t ju ż  po tężnym  ruchem , k tó r y  
oga rn ia  coraz szersze m asy ch łopskie . Coraz w ię k ­
sza ilość  ch łopów  rozum ie , że je d yn ą  słuszną d ro ­
gą ro z w o ju  w s i je s t spółdzielczość p ro d u kcy jn a . 
„B u d u je m y  now ego cz łow ieka  —  m ó w ił na  z jeź­
dzie p o w ia to w y m  w  K u tn ie  p rzew odn iczący  spó ł­
d z ie ln i p ro d u k c y jn e j w  G rochów ie  K w ia te k  —  
chcem y, b y  jego praca  daw a ła  w iększe ko rzyśc i 
pańs tw u  i  je m u  sam em u. Dziś m y, ch ło p i spó ł­
dz ie lcy, m im o  k ró tk ie g o  okresu w spó lne j gospo­
d a rk i na te j samej z ie m i le p ie j p ra c u je m y  i  le p ie j 
ży jem y. G d yb y  dziś k toś nam  p o w ie d z ia ł, żeby 
rozw iązać spó łdz ie ln ię , tru d n ie j b y  b y ło  to p rze ­
p ro w adz ić  n iż  je j założenie. Jakże m ożna zejść 
z tra k to ra  i  w ró c ić  do p łużka? “

Idea spółdzie lczości p ro d u k c y jn e j w ro s ła  s iln ie  
w  św iadom ość ch łopów . Ś w iadczy o ty m  ro zw ó j 
sp ó łd z ie ln i w  c iągu  os ta tn ich  la t. Ilość spó ł­
d z ie ln i p ro d u k c y jn y c h , k tó ry c h  w  ro k u  1949 b y ło  
za ledw ie  40, obecnie w yn o s i ponad 5.600. Szczegól­
n ie  s iln ie  ru ch  spó łdz ie lczy ro z w in ą ł się w  o k re ­
sie p rzyg o to w a ń  do z jazdów  p o w ia to w ych  i  Z ja zd u  
K ra jo w e g o . W  c iągu  6 ty g o d n i pow sta ło  oko ło  
700 n o w ych  spó łdz ie ln i. Już przeszło 120 tys. ro ­

dz in  ch łopsk ich  p ra cu je  w  gospodarstw ach spó ł­
dzie lczych na 1.116.000 ha ziem i.

Św iadom ość, że spółdzielczość p ro d u k c y jn a  jes t 
je dyną  słuszną drogą rośn ie  w  coraz w iększym  
s topn iu  i  u  ch łopów  z w o je w ó d z tw  ce n tra ln ych  
i  w schodnich, do n iedaw na  pozosta jących w  ty le  
w  ru ch u  uspó łdz ie lczen ia  w si. W  os ta tn im  o k re ­
sie ru c h  spó łdz ie lczy  w zm o cn ił się znacznie w ła ś ­
n ie  w  ty c h  w o jew ódz tw ach . W  w o je w ó d z tw ie  poz­
nańsk im , k tó re  obok bydgoskiego w ysuw a  się na 
czoło ru ch u  spółdzielczego, są 554 spó łdz ie ln ie , 
w  w o je w ó d z tw ie  lu b e ls k im  do tąd  pozosta jącym  
w  ty le  je s t ju ż  285, a w  w o je w ó d zw ie  k ie le c k im  
do n iedaw na  m a ją cym  26 sp ó łd z ie ln i są obecnie 
152 spó łdz ie ln ie .

Przekonywające dowody wyższości 
gospodarki spółdzielczej

Ź ró d łe m  sta łego ro z w o ju  gospodark i zespołow ej 
są przede w szys tk im  w y n ik i gospodarcze w zo ro ­
w o gospodaru jących  spó łdz ie ln i. Są one n a jle p ­
szym  dow odem  i  n a js iln ie js z y m  argum entem  w y ż ­
szości gospodark i zespołow ej nad in d y w id u a ln ą . 
W ie le  tys ię cy  ch łopów  - spó łdz ie lców  codziennie  
i  nam aca ln ie  p rze ko n u je  się w idząc  w y n ik i  p ro - 
p ro d u k c y jn e  sw ych  spó łdz ie ln i, że ty lk o  gospo­
d a rka  zespołow a może zapew nić  im  w z ro s t do­
b ro b y tu  i  podn ies ien ie  poziom u k u ltu ra ln e g o . S e tk i 
tys ięcy  ch łopów  gospodaru jących  poza sp ó łd z ie l­
n ia m i w id z i w y n ik i spó łdz ie ln i i  p rze ko n u je  się, 
że budow a soc ja lizm u  na w s i —  spółdzie lczość 
p ro d u k c y jn a  —  pozw ala  w y z w o lić  się z ku łack iego  
w yzysku  i  osiągnąć lepsze p lo n y , pozw a la  k u l tu ­
ra ln ie j żyć.

We w szys tk ich  p ra w ie  spó łdz ie ln iach , m im o 
n ie w ie lu  la t  w spó lne j gospodark i, p lo n y  są od 20 
do 30i%i wyższe od p lo n ó w  u zysk iw a n ych  
przez gospodaru jących  in d y w id u a ln ie  oko licz ­
nych  ch łopów .

N a podkreś len ie  zas ługuje  znacznie, bo o ok. 
50% , w yższa tow arow ość sp ó łdz ie ln i p ro d u k c y j­
n ych  w  p o ró w n a n iu  z in d y w id u a ln ą  gospodarką 
chłopską. S pó łdz ie ln ie  w y w ią z u ją c  się ze sw ych  
obow iązków  w obec państw a  sprzeda ją  w  c iągu  ro ­
ku  na zaopa trzen ie  m iasta , p rzec ię tn ie  oko ło  1 q 
w ięce j z h e k ta ra  n iż  ch łop i gospodaru jący in d y ­
w id u a ln ie .

Z każdym  ro k ie m  pow iększa  się ró w n ie ż  ho­
d ow la  spó łdzie lcza. Coraz w ięce j sp ó łdz ie ln i po ­
siada w zo row e  fe rm y  byd ła , trz o d y  i  d rob iu . W  go­
spodarce spó łdzie lcze j w zm aga się in te n s y fik a c ja  
p ro d u k c ji przez szyb k i w z ro s t u p ra w  w ysoko  w y ­
d a jn ych  i  p rzem ys łow ych . N p. spó łdz ie ln ie  p ro ­
d u kcy jn e  w  w o j. poznańsk im  w  1952 r. gospoda­
ru ją c  na 5,4% g ru n tó w  o rn ych  w o je w ó d z tw a  ob­
s ia ły  pszenicą 13,8%, jęczm ien iem  oz im ym  18,3%, 
s trą czko w ym i 18,8%, rzepak iem  oz im ym  24% oraz 
lnem  i  ko n o p ia m i 9,3%  ogó lne j ilo śc i w y m ie n io ­
nych  zasiew ów  w  w o je w ó d z tw ie .
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Rośnie stale dochód spó łdz ie ln i, wyższe; są 
d n ió w k i obrachunkow e, ch łop i - spó łdz ie lcy s ta ją  
się coraz zam ożniejsi.

T a k  w ięc nasze m łode spó łdz ie ln ie  w yka za ły  
w  p rak tyce  wysokością sw ych p lonów , rozw o jem  
h o d o w li, zw iększa jącym i się dochodam i swą w y ż - 
szość nad gospodarką in d yw id u a ln ą . Jednocześnie 
zaś d a ły  m iastu  w ięce j p ro d u k tó w , a naszemu 
p rze m ys ło w i w ięce j surow ców.

Jakże słuszne są słow a B olesław a B ie ru ta :
„T rw a łe  zapew nienie do b ro b y tu  chłopom  p ra ­

cu jącym  i  w yda tne  podniesienie p ro d u k c ji ro l­
n ic tw a , oparcie gospodarki ro ln e j na na jnow szych  
zdobyczach na u k i i  te c h n ik i —  m ożliw e  jest ty lk o  
p rz y  zespołowej gospodarce na w si, p row adzone j 
w  ram ach spółdzielczości p ro d u k c y jn e j“ . .

A k ty w n ie  p rzyczyn iać się
do organizacyjnego um ocn ien ia  spó łdz ie ln i

Z jazd  K ra jo w y  oraz z jazdy pow ia tow e  spół­
dzielczości p ro d u kcy jn e j obok podsum ow ania du­
żych osiągnięć p rzodu jących spó łdz ie ln i p ro d u k ­
c y jn y c h  w ykaza ły , gdzie tk w ią  b ra k i i  n iedom a­
gan ia  s łabych spó łdz ie ln i. W łaśn ie  jedną z p rz y ­
czyn złe j p racy n ie k tó rych  spó łdz ie ln i p ro d u k c y j-  
nych  jest niedostateczna pomoc rad na rodow ych  
w  ich  o rgan izacy jnym  um acn ian iu . Np. P rezyd ium  
PRN  we W rześni w  sw ym  re feracie  w yg łoszonym  
na Z jeździe p o w ia tow ym  p rzyzna ło  sa m o kry tycz - 
n ie , że przez d ług i czas n ie  zauważało ja sk ra w ych  
n iedociągnięć w  spó łdz ie ln iach  p ro d u k c y jn y c h  
B a rdo  i  S taw . W  spó łdz ie ln i B ardo nie przestrze­
gano zasad s ta tu tu , zarząd n ie  p racow a ł k o le k ­
ty w n ie  i  nie przestrzegał u chw a ł pod ję tych  przez 
ogólne zebrania, organ izacja  p racy  b y ła  n ie w ła ­
ściwa. W sku tek tego spó łdz ie ln ia  nie zebra ła  
w szys tk ich  w a rzyw  z 2 ha, a i  z ie m n ia k i b y ły b y  
zam arz ły , gdyby  n ie pomoc z m iasta.

P rezyd ium  PRN w  G rodz isku  rów n ież  na Z je ź ­
dzie p o w ia tow ym  s tw ie rd z iło  sam okry tyczn ie , że 
przez d łu g i czas n ie  zauważało szkod liw e j dz ia ­
ła lnośc i „d y k ta to ra “  spó łdz ie ln i Osiny —  Szym ań­
skiego, k tó ry , nie licząc się ze zdaniem  zarządu 
i  ogólnego zebrania, rządz ił się w  spó łdz ie ln i ja k  
na  w łasnym  fo lw a rku .

W  pow. Radomsko w  spó łdz ie ln iach  K on iecpo l 
S ta ry , B ąkow a Góra nie przestrzegano zasad sta­
tu to w ych ; ich  cz łonkow ie k o rzys ta li z p rz y w ile jó w  
p rzys ługu jących  spó łdz ie ln iom , a w  rzeczyw is to­
ści n ie p racow a li zespołowo lu b  w n ie ś li ty lk o  
część ziem i do spó łdz ie ln i. W  W itko w ica ch  z po­
w o d u  b ra ku  pom ocy ze s trony  p rezyd ium  PRN  
3 la ta  is tn ia ł ko m ite t za łożycie lsk i, zanim  zorga­
n izow ano spółdzielnię.

Podane tu  fa k ty  w skazu ją , że p rezyd ia  rad za­
czyna ją  dostrzegać sw oją niedostateczną jeszcze 
troskę  o organ izacyjne  um acn ian ie  spó łdz ie ln i, 
°  Przestrzeganie w , spó łdz ie ln iach  zasad s ta tu to ­
w ych . Trzeba jednak, b y  n ie  ty lk o  spostrzegały, ale 
"wyciągały z tego w n io sk i i  a k tyw n ie  pom aga ły 
spó łdzie lcom  w  p rzysw o je n iu  sobie zasad w sp ó l- 
neg°> p lanowego gospodarowania.

Rząd nasz n ie  szczędzi ś rodków  na pomoc spół­
dz ie ln iom  p ro d u kcy jn ym . U dzie la k re d y tó w  in w e ­
s ty cy jn ych  na budow n ic tw o  gospodarcze i inne  
cele, dostarcza naw ozów  sztucznycn i w ysokokw a­
lif ik o w a n y c h  nasion, otacza spó łdzie ln ie  opieką 
agrotechniczną i  zootechniczną, szko li ka d ry  spół­
dzielcze, daje pomoc maszynową i  o rgan izacyjną  
przez rozbudow ę sieci państw ow ych  ośrodków  
m aszynow ych. GRN i  PRN p ow inny  w yko rzys tać  
ja k  n a jra c jo n a ln ie j te środk i do um ocn ien ia  spół­
d z ie ln i na sw o im  terenie.

Każde p re zyd iu m  PRN od c h w ili zare jestrow a­
n ia  spó łdz ie ln i pow inno  się in teresow ać je j spra­
w a m i o rgan izacy jnym i. Przede w szys tk im  trzeba 
pom óc spółdzie lcom  w zorgan izow an iu  p racy sa­
m orządu —  dzia ła lności, zarządu, k o m is ji re w i­
zy jn e j i  sądu koleżeńskiego. T rzeba czynnie pom a­
gać spółdzie lcom  w  o rgan izow an iu  p lanow ej go­
spodark i i  b rygadow e j o rgan izac ji p racy, pomagać 
sam orządow i spółdzielczem u w  przestrzeganiu 
usta lone j d n ió w k i ob rachunkow e j, w  walce o po­
szanowanie m ien ia  spółdzielczego.

P rzy  szybko w zrasta jące j ilośc i spó łdz ie ln i trze ­
ba, by  spraw ą spółdzielczości p rodukcyne j zajm o­
w a ł się nie jeden członek p rezyd ium  i nie ty lk o  
w y d z ia ł ro ln ic tw a  i  leśn ictw a, ale całe p rezyd ium  
i  tak ie  w yd z ia ły , ja k  budow n ic tw a , przem ysłu, 
hand lu , ośw ia ty , k u ltu ry ,  ko m u n ika c ji itd . K aż­
dy p ra co w n ik  p rezyd ium , każdy członek rady po­
w in ie n  pam iętać, że spółdzielczość p ro d u kcy jn a  
s tanow i w  ich  p racy  jedno z na jw ażn ie jszych  za­
gadnień.

Do czynnej pom ocy spółdzielcom  w  organizo­
w a n iu  p racy  trzeba w łączyć przede w szys tk im  
agronom ów , in s tru k to ró w  rachunkow ości ro lne j 
a także in n ych  p ra co w n ikó w  p rezyd ium  PRN. 
W  ty m  celu zachodzi p iln a  potrzeba system atycz­
nego doszkalania i  in s tru o w a n ia  tych  p ra co w n i­
ków . T rzeba ich  uzbro ić  w  w iedzę o zasadach sta­
tu to w ych , o o rgan izac ji p racy  w  spó łdz ie ln i ltp ., 
ta k  b y  m o g li on i z ko le i służyć spółdzielcom  radą 
i  pomocą.

„N ie  może być działacza państwowego m ó­
w i ł  w  re fe rac ie  na Z jeździe wiceprezes Rady M i­
n is tró w  N ow ak —  członka, a tym  ba rdz ie j prze­
wodniczącego p rezyd ium  rady  narodow ej, k tó ry  
b y  ze w szystk ich  s ił n ie pom agał w  ro z w ija n iu  
spółdzielczości p ro d u kcy jn e j, n ie op iekow a ł się 
spó łdz ie ln iam i w  ram ach sw ych kom pe tenc ji 
i m ożliw ości, n ie  p iln o w a ł, aby cały pod leg ły  m u 
apara t troszczył się o um ocnienie i rozw ó j spo 
d z ie ln i p ro d u kcy jn ych “ .

N ieustann ie  w a lczyć o w zrost p ro d u k c ji ro ln e j

K ra jo w y  Z jazd w  uchw ale  o g łów nych  zada­
ch o rg a n iz a c y jn o  -  gospodarczego um ocnienia
łd z ie ln i p rod u kcy jn ych  zwraca się m - ,

na rodow ych o w yda jn ie jszą  pomoc s 
ti p ro d u kcy jn ym  i to w  szczególności w  dzie

* - r r  • r tiw o zd a w czo  -  w yborcze w  społdzielm ac . p r
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d u kcy jn ych  b y ły  przeglądem  osiągnięć i  is tn ie ją ­
cych wciąż jeszcze b raków . W oparc iu  o przebieg 
i  w y n ik i tych  zebrań p rezyd ia  PRN mogą ła tw o  
zana lizow ać w łasną pracę dla spó łdz ie ln i p ro ­
du kcy jn ych . A na liza  taka jest niezbędna do d a l­
szego n iesienia spó łdz ie ln iom  skutecznej pom ocy 
•w zakresie o rgan izac ji p racy oraz pom ocy fachow - 
c ó w -ro ln ik ó w  we w prow adzan iu  p łodozm ianów , 
polepszaniu sposobu up raw y, nawożenia i  p ie lęg ­
n a c ji, uporządkow an iu  i zw iększaniu  p ro d u k c ji 
pasz oraz rozszerzaniu hodow li spółdzielczej.

Z jazdy pow ia tow e  w skazały z jedne j s trony  
osiągnięcia, z d ru g ie j b ra k i i s łabośc i. spó łdz ie ln i, 
za k tó re  n ie rzadko ponosi w inę  aparat w yko n a w ­
czy rad. Jako jeden z g łów nych  b raków , k tó ry  
bardzo u jem nie  odb ija  się w ’‘p ro d u k c ji spó łdz ie l­
czej, trzeba w ym ie n ić  b rak  ko o rd yn a c ji p racy m ię ­
dzy służbą ro lną  rad narodow ych i p ra co w n ika m i, 
szczególnie agronom am i POM. Ma to Swoje źród ło  
w  mało w n ik l iw e j ana liz ie  p lanów  pracy w yd z ia łu  
ro ln ic tw a  i leśn ic tw a oraz POM  przez prezyd ia  
PRN , w słabym  kon takc ie  p rezyd iów  PRN i  ic ii  
w yd z ia łó w  ro ln ic tw a  i leśn ictw a z POM, w  n ik łe j 
k o n tro li  p racy s łużby ro lne j i POM.

Do w a lk i o wyższe p lo n y  trzeba szeroko w łą ­
czyć fachow ców  -  ro ln ik ó w .

P rezyd ia  k ie ru ją c  upow szechnianiem  w iedzy  
ro ln icze j p o w in n y  zw róc ić  baczną uwagę na te 
spó łdz ie ln ie , k tó re  m ia ły  w  u b ieg łym  ro ku  słabe 
p lo n y  lu b  w  k tó ry c h  upraw a k u ltu r  technicznych, 
ta k  w ażnych d la naszego przem ysłu , n ie pow iod ła  
się. T rzeba spraw dzić, czy w yk ła d o w cy  d ysku tu ją  
ze spó łdz ie lcam i na tem at ich bieżących p lonów  
i  czy pom agają im  rozw iązyw ać p rak tyczne  zada­
n ia  w y ła n ia ją ce  się w  zespołowej gospodarce. 
T rzeba dop ilnow ać, by  przed s iew am i w iosennym i 
w y k ła d y  upow szechniania w iedzy ro ln icze j, f i lm y  
itp . p rzyg o to w a ły  spó łdzie lców  do ja k  najlepszego 
w yko n a n ia  u p ra w  w iosennych.

N a leży dop ilnow ać i  dopomóc spółdzie lcom  
w  ta k im  p rzygo tow an iu  i  p rzeprow adzen iu  narad 
pośw ięconych w iosennej a kc ji s iew nej, aby każda 
b rygada  i  każdy członek spó łdz ie ln i znał swoje- za­
dania, aby w  now ych  spó łdz ie ln iach  w n iesiono 
w k ła d y  siewne, by om ów iono u m ow y zaw arte  
z PO M  i o rgan izację  s ta łych  b rygad  potow ych, 
b y  p rzeana lizow ano dotychczasowe n o rm y  p ra cy  
szczególnie dla p rac po low ych.

Trzeba szczególnie dop ilnow ać, b y  w szystk ie  
now opow sta łe  spó łdz ie ln ie  o trzym a ły  od p rezyd iów  
opiekę i pomoc, ta k  aby ju ż  w iosną p rz y s tą p iły  do 
w spó lnych  siewów.

S tw arzać w a ru n k i szybkiego ro zw o ju  
zespołowej ho d o w li

R o zw ija n ie  zespołowej ho d o w li —  jedno z g łó w ­
nych  zadań w ysun ię tych  przez K ra jo w y  Z jazd —• 
nak łada  na rady  narodow e obow iązek poświęce­
n ia  szczególnej uw ag i pracy zootechników , s łużby 
w e te ry n a ry jn e j, w yd z ia łó w  budow n ic tw a , p rzed­
s ięb io rs tw  budow lanych  itp .

Na zjazdach p o w ia tow ych  n ie  w szystk ie  p re ­
zyd ia  PRN  zdęby ly  się na analizę p rzyczyn  n iedo­

statecznego ro zw o ju  h odow li, chociaż je s t pew na 
ilość spó łdz ie ln i, k tó re  naw et nie Osiągnęły jesz­
cze m in im u m  przew idzianego uchw a łą  rządu d la  
pog łow ia  bydła.

N ie  wszędzie dostateczna je s t troska  rad o te r ­
m inow e w ykonan ie  in w e s ty c ji budow lanych  w  
spó łdz ie ln iach  p ro d u kcy jn ych , a przecież, ja k  w ia ­
domo, bez w ykonan ia  tych  in w e s ty c ji niesposób 
ro zw ija ć  hodow li.

W alcząc z tego rodza ju  b ra ka m i w  swej. p racy  
rady  narodow e przez w łaśc iw ie  k ie row aną  pomoc 
hodow laną, czuw anie nad in w e s tyc ja m i budow la ­
n ym i, przyśpieszanie w- obecnym  .okresie (przed 
s iew am i) zw ózki m a te ria łó w  i  in n ych  prac b u d o w - 

. lanych, pomoc w  o rgan izow an iu  b rygad hodow la ­
nych  i czuw anie nad sp ra w n ym  dz ia łan iem  s łużby 
w e te ry n a ry jn e j, p o w in n y  ja k  n a jb a rd z ie j pomóc 
spółdzie lcom  w  rozszerzaniu w zo row e j, zespołowej 
hodow li.

Troszczyć się o ro zw ó j p racy  
k u ltu ra ln o  - ośw ia tow e j w  spó łdz ie ln iach

Jedna z u chw a ł Z jazdu  zw raca uw agę rad na­
rodow ych  na zaniedbany dotąd odcinek p racy k u l­
tu ra ln o  - ośw ia tow ej. C hodzi o to, by  w raz  z roz- 
w-ojem gospodark i spółdzielczej w y ra s ta ł k u ltu ­

r a ln y  cz łow iek, um ie jący  posług iw ać się nowoczes­
ną techn iką  i  w iedzą ro ln iczą , do ró w n u ją cy  sw ym  
poziom em  ro b o tn iko w i z m iasta. W  celu w ycho ­
w an ia  na spółdzielczej w s i św ia tłego, ku ltu ra ln e g o  
człow ieka trzeba bardz ie j n iż  dotąd w yko rzys tać  
w sze lk ie  fo rm y  p racy k u ltu ra ln o -o ś w ia to w e j, ja k  
św ie tlice , b ib lio te k i, ku rsy  W szechnicy R ad iow ej, 
kó łka  m iczu rinow sk ie  i  inne.

N ie  w szystk ie  rady  narodow e troszczą się na­
leżycie o ż łobk i, przedszkola, szko ły i  św ie tlice  
w  spółdzie ln iach, n ie zawsze pom agają spó łdzie l­
n iom  w  rozw iązan iu  trudnośc i w  ty m  zakresie.

Trzeba, b y  ra d y  narodow e ba rdz ie j in te resow a­
ły  się zaspokajaniem  sta le rosnących potrzeb k u l­
tu ra ln o  -  ośw ia tow ych  w si spółdzie lczej, by  p ra ­
cow n icy  p re zyd iu m  w ięce j s łu ży li fachow ą radą 
i  pomocą św ie tlico m  i zespołom a rtys tyczn ym  
i  śm ie le j w y s u w a li m łodzież spółdzielczą na k ie ­
ro w n ik ó w  św ie tlic , zaopa tryw a li w  m a te r ia ły  
św ie tlicow e, d b a li o to, by  w  każdej spó łdz ie ln i 
b y ła  dobra św ie tlica .

Rady narodow e p o w in n y  dop ilnow ać ca łko w i­
tego w yko rzys tan ia  przez spó łdz ie ln ie  funduszów  
w łasnych  oraz k re d y tó w  państw ow ych  przezna­
czonych na. rozbudow ę i  wyposażenie ż łobków , 
ś w ie tlic  i b ib lio te k , u m ie ję tn ie j w iązać pracę św ie t­
licow ą  z podnoszeniem w iedzy fachow ej spó łdzie l­
ców  w  zespołach upowszechnienia w iedzy ro ln i­
czej, w  kó łkach  m iczu rin o w sk ich  i upowszechniać 
dośw iadczenia m is trzó w  u rodza jów  i  hodow li. 
Osiągnięcia przodu jących  ludz i spółdzie lczej w s i 
na leży szerzej popu la ryzow ać przez odczyty, przez 
rad iow ęz ły , m ie jscow ą prasę itp .

W  w iększym  n iż dotychczas s topn iu  w y d z ia ły  
ośw ia ty  p o w in n y  dbać o sieć i  stop ień  organiza­
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c y jn y  szkół w  grom adach uspółdzie lczonych, o do­
b ó r odpow iednich kad r nauczycie lskich, o podno­
szenie poziom u nauczania i  w ychow an ia  w  tych  
szkołach, p o w inny  oddz ia ływ ać na nauczyc ie li 
w ie jsk ich , by w ięce j jeszcze pom aga li m łodzieży 
spółdzie lczej, zwłaszcza w  w yborze  s tu d ió w  i za­
w odów  niezbędnych d la  spółdzie lczej gospodarki, 
b y  w yd a tn ie j pom agali w  o rgan izow an iu  i  k ie ro w a -, 
m u  zespołami a rtys tycznym i, w  ro zw o ju  czy te l­
n ic tw a  itp . D obry a k ty w n y  nauczyciel może p rz y ­
czyn ić się w dużym  s topn iu  do pow stan ia  i  lep­
szej p racy  spółdzie ln i.

W  pracy nad w szechstronnym  um acn ian iem  
spó łdz ie ln i p rodukcy jnych , w  dążeniu do tego, aby 
p rzodow a ły  one zarów no pod w zględem  p o lity c z ­
nym , gospodarczym ja k  i k u ltu ra ln y m , rady  na­
rodow e pow inny  pam iętać, że podniesienie pozio­
m u  ku ltu ra ln e g o  chłopa -  spó łdz ie lcy  jest pow aż­
n y m  argum entem  p rzekonu jącym  ch łopów  gospo­
da ru jących  in d y w id u a ln ie  o , wyższości gospodark i 
zespołowej.

B y  n ie by ło  an i jedne j 
źle gospodaru jące j spó łdz ie ln i

Prezes Rady M in is tró w  B o lesław  B ie ru t w  
p rzem ów ien iu  na K ra jo w y m  Z jeździe s tw ie rd z ił:

„W zorow o, dobrze gospodarujące spó łdz ie ln ie  
p ro d u kcy jn e  —  to n ieodpa rty  i n a jb a rd z ie j w y ­
m ow ny p rzyk ład , n a jb a rd z ie j p rzekonyw u jący  do­
w ód i a rgum ent p ropagandow y na rzecz gospo­
d a rk i zespołowej, a co za tym  idzie  i  na rzecz 
m ożliw ośc i budow y nowego u s tro ju  soc ja lis tycz­
nego na wsi. Na o d w ró t —  źle zorganizowana, sła­
ba, niedołężna czy n iedbale  gospodarująca spó ł­
dz ie ln ia  —  to w id o k  odstraszający m asy chłopskie, 
to  g ra tka  dla w ro g ie j, k u ła c k ie j a k c ji p rzec iw ko  
tem u ruchow i. N ie  zawsze pam ię ta ją  o tym , lu b  
nie zawsze zdają sobie spraw ę z te j ta k  p ros te j 
i oczyw iste j p ra w d y  n ie k tó rzy  o rgan iza to rzy i dzia­
łacze, czy też op ieku jący  się ty m  ruchem  z ty tu łu  
swe<*o stanow iska przedstaw ic ie le  rad narodow ych, 
P O M -ów , czy naw et o rgan izac ji p o lityczn ych  i spo­
łecznych. D latego też trzeba n ie  ty lk o  n ieustann ie  
o tym  przypom inać, ale przede w szys tk im  nie 
szczędzić w y s iłk ó w  w  k ie ru n k u  w zm acn ian ia  go­
spodarczego is tn ie jących  spó łdz ie ln i, w  k ie ru n k u  
okazyw ania  im  ja k  n a jb a rd z ie j w szechstronnej po- 
m ocy m a te ria lne j, ka d ro w e j, p o lityczn e j i  m o­
ra ln e j...“

Te wskazania B o lesław a B ie ru ta  są d la rad na­
rodow ych szczególnie ważne, bo przecież w łaśn ie  
ra d y  narodowe p o w in n y  w szys tk im i dostępnym i 
środkam i walczyć o ca łko w itą  rea lizac ję  hasła: an i 
jedne j słabej, źle gospodarującej spó łdz ie ln i.

vV tym  celu trzeba um ieć szybko dostrzegać 
b ra k i i słabości poszczególnych spó łdz ie ln i, szybko 
na n ie reagować. N ie  u ja w n ia n e  b ra k i i b łędy  na­
rasta ją  bow iem  do groźnych rozm ia ró w  i  s ta ją  się 
w ygodnym  argum entem  d la  w ro g ie j, ku ła c k ie j 
p ropagandy sk ie row ane j p rzec iw ko  spółdzielczości 
p ro d u kcy jn e j. Jeszcze n ies te ty  pracę w ie lu  rad 
narodow ych cechuje m etoda „s tra ż y  pożarne j“ , to  
znaczy udzie lan ia  pom ocy dopiero w tedy , gdy w  
spó łdz ie ln i jes t ju ż  bardzo źle. O bow iązk iem  rad

jes t doprow adzić do sta łe j i  wszechstronnej po­
m ocy dla spó łdz ie ln i. D roga do osiągnięcia tego 
celu prow adzi przez uspraw n ien ie  dzia ła lności apa­
ra tu  w ykonawczego rad, tego aparatu, k tó ry  p rzy  
za ła tw ie n iu  dziesią tków  spraw  styka  się codzien­
nie ze spółdzie lcam i.

To agronom ow ie i zootechnicy z w ydz ia łów  ro l­
n ic tw a  i leśn ictw a uczą spółdzielców, ja k  osiągnąć 
lepsze p lony  i rozw inąć hodowlę, ja k  organizować 
pracę, to in s tru k to rz y  rachunkow ości ro ln icze j w y ­
ja śn ia ją  księgowem u - spółdzielcy, ja k  prow a zic 
rachunkow ość, ja k  analizować n o rm y pracy i  sy­
stem  dn iów ek obrachunkow ych, a inżyn ie row ie  
i  techn icy z w ydz ia łów  budow n ic tw a , ja k  budo­
wać, to p racow n icy  w ydz ia łów  ośw ia ty  op ieku ją  
się szko łam i we wsiach spółdzielczych itd ., itp . 
R ady narodow e m ają  w ięc przez swój aparat w y  
konaw czy szerokie m ożliw ości udzie lan ia  spo łdz te -  
n iom  w szechstronnej pomocy. N ie zawsze jedna 
pom ocy ta k ie j w  dostatecznym  chociażby stopn iu  
udzie la ją .

W yciągnąć w n io sk i z k r y ty k i  spółdzie lców

K ry ty k a  p racy  apara tu  rad narodow ych w y ­
stępow ała na w ie lu  zjazdach pow ia tow ych . Ta k r y -  
ty k a  może się stać cenną pomocą, o ile  prezyd ia  
sko rzys ta ją  z n ie j, o ile  w  oparciu o nią i o samo- 
k ry tyczn ą  ocenę w łasnej pomocy dla spó łdz ie ln i 
w yc iągną  konkre tne  w n iosk i organizacyjne. i

K ry ty k a  apara tu  w ykonawczego rad na z jaz- 
dach pow ia tow ych  w skazuje rów nież dalsze ran . 
w  p racy rad, niedostateczną kon tro lę  ko m is ji ra 
na rodow ych  m. in . nad aparatem  w ykonaw czym  
i  to nie ty lk o  k o m is ji ro ln ic tw a  i  leśn ictw a 
(ro lne j), ale i  in n ych  (budow nictw a, z re­
w ia  itp .). P o w in n y  one stale i  system atycznie on- 
tro low ać, ja k  aparat w ykonaw czy rad przyczyn ia  
się do um acn ian ia  is tn ie jących  i  ̂ pow staw ania no­
w ych  spó łdz ie ln i. W łaśnie kom isje są powo ane o 
tego, by zgłaszać p rezyd iom  rad. czv też na sesjac 
sam ym  radom , w n iosk i zm ierzające m. m. o 
usp raw n ien ia  p racy aparatu wykonawczego, o 
lepszego w yko n yw a n ia  przezeń obow iązków . e 
ro b ią  te p rezyd ia  i  ich sekretarze, k tó rzy  n ie wa -  
czą o a k tyw izac ję  ko m is ji w  tym  k ie ru n ku  i przez 
to pozbaw ia ją  się k ry tyczn e j oceny p ia cy  w  asne] 
i  swego aparatu.

Obecnie, gdy tem po rozw o ju  spółdzielczości 
p ro d u kcy jn e j p rzyb ie ra  na sile, gdy is tn ie je  juz  
ponad 5.600 spó łdz ie ln i p ro d ukcy jnych  konieczne 
jest szersze, śmielsze w łączenie radnyc o wa 
o rozw ój i um acnian ie  spó łdzie ln i. Szczególną 
uw agę trzeba zw rócić na GRN i PRN. _ _ _

W prow adzan ie  stopniowo coraz w iększej iloou* 
radnych  spośród członków  spó łdz ie ln i p r o d u cyJ." 
nyeh pozw oli na przekształcenie ra nar0 ,
w  bardz ie j czynnych budow niczych w s i sp rfdae  
czei. Trzeba o lb rzym ią , ponad 100-tysięczna rzeszę 
radnych  w łączyć do budow ania na w si J >
trzeba w  tym  celu dążyć do zaktyw izow an ia  każde­
go radnego, do zapewnienia wysokiego poziom u 
obrad sesji radv  p rzv  om aw ian iu  zagadnień ro nvc 
j  spółdzielczości p ro d u kcy jn e j, do aktyw nego udzia­
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łu  k o m is ji, zwłaszcza ro ln ic tw a  i  leśn ic tw a , w  re ­
je s tro w a n iu  now ych  spó łdz ie ln i, w  za tw ie rdzan iu  
ic h  p lanów  gospodarczych czy podz ia łu  dochodów,

*

T y lk o  w  ciągu styczn ia  b r. pow sta ło  360 no­
w y c h  spó łdz ie ln i. N ie w ą tp liw ie  jeszcze przed sie­
w a m i w iosennym i ilość spó łdz ie ln i p ro d u k c y jn y c h  
W  ca łym  k ra ju  znacznie p rzekroczy liczbę  5.613 
spó łdz ie ln i ak tua lną  w  czasie Z jazdu  K ra jow ego . 
W ym aga to podn iesien ia  jeszcze przed s iew am i w io ­
sennym i k w a li f ik a c ji  s łużby ro ln e j w łaśn ie  w  za­
kres ie  p racy  ze sp ó łdz ie ln iam i p ro d u k c y jn y m i. Z na ­
jom ość s ta tu tów , zasad us ta lan ia  i  ob liczan ia  d n ió ­
w e k  obrachunkow ych , zasad finansow an ia  in w e s ty ­
c ji, zasad system u kredy tow ego  d la  spó łdz ie ln i p rze­
de w szys tk im  zaś zasad o rgan izac ji p ra cy  w  dużym , 
zespołow ym  gospodarstw ie  opa rte j o p la n  rocz­
n y  itd ., po w in n a  być powszechna w śród  p ra co w n i­
kó w  w y d z ia łó w  ro ln ic tw a  i  leśn ic tw a  p re zyd ió w  
W oj. R N  i  P R N  oraz in s tru k to ró w  i  re fe re n tó w  
ro ln y c h  GRN. Bez te j zna jom ości p ra co w n icy  c i 
jeżdżąc n a w e t często do spó łdz ie ln i n ie  zysku ją  
ta m  a u to ry te tu , bo p ra k tyczn ie  n ie w ie le  spó łdz ie l­
com będą m o g li pomóc i  doradzić. To  samo trzeba 
oczyw iście  odnieść do cz łonków  p re zyd ió w  W o j. 
R N, PR N  i  GRN. W n iosek z tego p ro s ty  —  uczyć 
się. j

T. BOCHEŃSKI '

R ady narodow e w alcząc o to, b y  w  ich  gm in ie  
czy pow iecie  n ie  by ło  an i jedne j źle gospodaru­
jące j spó łdz ie ln i, muszą pam iętać, że ty lk o  w ó w ­
czas będą rzeczyw iście  k ie ro w a ć  pracą nad um ac­
n ia n ie m  i  ro zw ija n ie m  spółdzielczości p ro d u k c y j-  
ne i> gdy zdobędą się na k ry tyczn ą  i  sa m o kry tycz - 
ną ocenę p ra cy  apara tu  w ykonaw czego i  na  
każdorazow e w yc iągn ięc ie  w n iosków  o rg a n iza cy j­
nych . Na zjazdach pow ia tow ych  p rezyd ia  w ie m  
PR N  w ska zyw a ły  b ra k i, naw e t częściowo sam o- 
k ry ty c z n ie  p rzyzn a w a ły , że to ich  w ina , lecz g d y  
przeszło do określen ia  zadań, kończy ło  się na 
o g ó ln iko w ych  („będz iem y m o b ilizo w a ć“ , „n a le ż y  
um acn iać“  itp .). To samo n ie rzadko  spotyka się 
na  sesjach rad. Obecnie w  okresie  b u rz liw e g o  
w zros tu  spółdzielczości p ro d u k c y jn e j trzeba toczyć 
w ie lk ą  b a ta lię  o konkre tność, rzeczowość w  ob ra ­
dach sesji i  p rezyd iów , o konkre tność w  w y c ią ­
gan iu  w n iosków , o stałą, system atyczną k o n tro lę  
w y k o n y w a n ia  uchw a ł.

W łaśnie teraz w  przededn iu  w iosenne j kam pa­
n i i  s iewnej, w . ob liczu  zadań pos taw ionych  przez 
I  K ra jo w y  Z jazd Spółdzielczości P ro d u kcy jn e j trze ­
ba w zm ocn ić pracę o rgan izacy jno  -  masową rad, 
u sp raw n ić  dz ia ła lność apa ra tu  w ykonaw czego. 
M ożna i  trzeba to  z rob ić  przez zw iększony w y s i­
łe k  każdego działacza rad, przez lepsze organ izo ­
w an ie  p racy, przez śmielsze i  szersze oparcie się 
na  radnych, kom is jach  i  a k ty w ie  spo łecznym  sku ­
p io n y m  w o kó ł Rady.

W zm ocnić kontrolą w yko n an ia  uchw al prezydiów
rad  narodow ych

P rezyd ia  rad  na rodow ych  w  codziennej sw o­
je j p racy  coraz ba rdz ie j p rzestrzegają  w yko n a n ia  
p o d ję tych  uchw a ł, udoskona la ją  fo rm y  k o n tro li 
w yko n a n ia  uchw a ł, lep ie j k ie ru ją  pracą całego 
apara tu . W y n ik i osiągane przez p rezyd ia  ra d  
w  osta tn ich  m asow ych akcjach gospodarczych 
i  społecznych, ja k  np. obow iązkow e dostaw y, re ­
g u lac ja  cen, zaspokajan ie  po trzeb  m a te ria ln y c h  
i  k u ltu ra ln y c h  ludności, w skazują , że ra d y  coraz 
le p ie j o rgan izu ją  pracę, lep ie j k ie ru ją  pracą podle­
ga jących  im  jednostek, że udoskona la ją  ko n tro lę  
w yko n a n ia  zadań.

Jednakże jeszcze znaczna ilość p re zyd ió w  n ie  
docenia znaczenia k o n tro li  w yko n a n ia  u ch w a ł i 
w sku te k  b ra k u  te j k o n tro li n ie  k ie ru je  an i sp raw a­
m i gospodarczym i, ani in n y m i. W  p racy  p re zyd ió w  
is tn ie ją  b ra k i w  zakresie ro d za ju  i  fo rm y  pode j­
m ow anych  uchw a ł, w ys tę p u ją  n iedopa trzen ia  w  
zakresie o rgan izac ji k o n tro li i  spraw ozdawczości 
oraz n iedocenian ie  znaczenia i  skuteczności ko n ­
t r o l i  społecznej.

T em atyka  u chw a ł

Zasady typ o w a n ia  zagadnień, podlegających' 
ko leg ia lnem u  ro zp a tryw a n iu  przez p rezyd ia , p re ­
cyzu je  § 13 in s tru k c ji N r  2 w  sp raw ie  sk ładu,

podz ia łu  p ra cy  i  tr y b u  dz ia łan ia  p re zyd ió w  rad  
narodow ych. Chodzi o decyzje, k tó ry c h  n ie  mogą 
pode jm ow ać p ra co w n icy  p re zyd iu m  i  k tó re  w y -  
m aSaj4  ko le g ia ln e j u ch w a ły  samego p rezyd ium ,
0 decyzje, k tó re  nada ją  k ie ru n e k  p racy  i  p rzyczy­
n ia ją  się do coraz s iln ie jszego w łączenia  na jszer­
szych mas p racu jących  do rządzenia państw em .

Np. P rezyd ium  W oj. R N  w  W arszaw ie pod ję ło  
w  paźdz ie rn iku  1952 r. 124 uchw a ły , p rzy  czym  
trz y  czw arte  nie do tyczy ło  sp raw  zasadniczych.

Na ogół sp raw y  fo rm a ln e  m ają zdecydowaną 
przew agę, na tom ias t m a ły  p rocen t u chw a ł d o ty ­
czy re a liz a c ji zasadniczych zadań, to jes t p rzyśp ie ­
szenia wszechstronnego ro zw o ju  gospodarczego
1 ku ltu ra ln e g o  te renu „d la  coraz lepszego zaspoka­
ja n ia  potrzeb ludności w  zakresie zaopatrzen ia  
i  usług oraz dla rozbudow y in s ty tu c ji urządzeń 
ko m una lnych , ośw ia tow ych, k u ltu ra ln y c h , san i­
ta rn y c h  i  sp o rtow ych “  (a rt. 40 K o n s ty tu c ji).

N ie k tó re  prezyd ia  n ie  u m ie ją  skoncentrow ać 
się na zagadnieniach, k tó re  m ają  zasadnicze zna­
czenie d la dz ia ła lności rad  narodow ych.

P rzy  p ra w id ło w e j ocenie m a te ria łów , p rzed­
s taw ionych  na w n iosek w yd z ia łó w  przez w łaśc i­
w ych  cz łonków  p re zyd iu m  do ko leg ia lnego roz­
pa trzen ia  przez p rezyd ium , przew odniczący p rezy­
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d iu m , usta la jąc porządek obrad posiedzenia, po­
w in ie n  zapewnić zarów no w łaśc iw y  stosunek ilo ­
śc iow y uchw ał o charakterze  o rgan izacy jno -go - 
spodarczym  czy ku ltu ra in o -w ych o w a w czym  do 
u ch w a ł fo rm a lnych , ja k  też dop ilnow ać, by ilość 
sp raw , przeznaczonych do ko leg ia lnego ro z p a try ­
w an ia  n ie  by ła  nadm ierna. P rzew odniczący p re ­
zyd iu m  pow in ien  p rzec iw staw ić  się tendencjom  
przerzucania  na posiedzenia p rezyd ium  zagad­
n ień , k tó re  mogą i  p o w in n y  być za ła tw ione  przez 
w y d z ia ł lub  jednoosobowo przez członka p rezy­
d ium . Ścisłe przestrzeganie  te j zasady w zm ocn i po­
czucie odpow iedzia lności k ie ro w n ik ó w  w yd z ia łó w , 
jednocześnie zaś zm nie jszy ilość sp raw  ro z p a try ­
w anych  na posiedzeniach p rezyd ium , pozw ala jąc 
skoncentrow ać uwagę na zagadnieniach zasad­
n iczych.

T yp o w ym  p rzyk ładem  zbędnej u ch w a ły  jest 
u chw a ła  P rezyd ium  W oj. RN w  K osza lin ie  
z 4. X I. 1952 r. M in is te rs tw o  PG R  zw ró c iło
się do Zespołu I I  U rzędu Rady M in is tró w  o spowo­
dow anie  zw ro tu  Zespołow i PGR L o ty ń  urządzenia 
mechanicznego do w ie rcen ia  studzien. Zespół PGR 
urządzenie to w ypożyczy ł w  s ie rpn iu  1950 r. d ia 
P re zyd iu m  M R N  w  Szczecinku. Ponieważ in te r­
w e n c ja  PGR okazała się bezskuteczna, Zespół I I  
zgodnie z w n iosk iem  M in is te rs tw a  PG R  z w ró c ił 
■Się do P rezyd ium  W oj. RN w  K osza lin ie  z prośbą, 
aoy spowodowało z w ro t wypożyczonego urządze­
n ia .  Członek P rezyd ium , do któ rego do ta rło  pismo 
I I  Zespołu, zam iast po p rostu  za ła tw ić  spraw ę te­
le fon iczn ie  lu b  zlecić je j w ykonan ie  p ra co w n iko ­
w i,  w n iós ł ją  pod obrady P rezyd ium . P rezyd ium  
W o j. RN podjęło specja lną uchw ałę  czyniąc odpo­
w ie d z ia ln y m  za je j w ykonan ie  z-cę przew odn iczą­
cego P rezyd ium .

Przytoczony p rzyk ła d  n ie  je s t odosobniony. 
W iaśnie w prow adzan ie  ta k ich  spraw  do porządku 
obrad  p rezyd iów  nie ty lk o  u n iem oż liw ia  p ra w id ­
łow e rozpatrzen ie  w szystk ich  spraw  w n ies ionych  
na porządek obrad jednego posiedzenia, ale przede 
w s z y s tk im  u tru d n ia  rea lną  k o n tro lę  w yko n a n ia  
"uchwał.

P rzyk ła d y  prze ładow an ia  porządku  obrad moż­
na znaleźć w  w ie lu  p rezyd iach rad  narodow ych. 
N p. P rezyd ium  W oj. RN w  K atow icach  w  ciągu 
trzech  p ierw szych k w a rta łó w  1952 r. pod ję ło  1.411 
uchw a ł. N ic  dziwnego, że p ra w ie  każde posiedze­
n ie  tego P rezyd ium  trw a  od 12 do 18 godzin. Na 
posiedzeniu 26.V I.1952 r. pod ję to  69 uchw ał, 5.V I I I .  
1952 r. —  70 uchw a ł, a 28.X.1952 r. —  58 uchw a ł. 
P orządek obrad każdego posiedzenia obe jm u je  
p rzew ażn ie  prócz in n ych  spraw  k ilkanaśc ie  zagad­
n ień  zasadniczych. W  m arcu 1952 r. na p ięc iu  po­
siedzeniach P rezyd ium  rozpa trzy ło  61 zasadniczych 
zagadnień, m. in . z zakresu ośw ia ty , zw alczania  
chu ligaństw a, w e rb u n ku  i  p ro d u k ty w iz a c ji kob ie t, 
p rzeb iegu obow iązkow ych  dostaw, zaopatrzenia 
ludności, w ykonan ia  p la n ów  finansow ych  i  gospo­
darczych, rozw o ju  spó łdz ie ln i p ro d u kcy jn ych  itp .

agadnienia te dobrano tra fn ie , lecz n iew łaśc iw ie  
rozłożono w  czasie.

K onkre tność  uchw a l

Już samo s fo rm u łow an ie  uch w a ły  może u ła tw ić  
k o n tro lę  w ykonan ia ; jeże li jednak jes t n ie dość 
konkre tne , wówczas n ie stw arza w a ru n kó w  ani do 
je j w ykonan ia , ani tym  bardzie j do k o n tro li w y ­
konania. K onkre tność uchw a ły  polega przede 
w szys tk im  na w yraźnym  okreś len iu  zarów no 
zadania, ja k  i  sposobu w ykonania . O gó ln iko ­
wość u ch w a ły  polega m. in . na tym , że nie 
uw zg lędn ia  ona loka lnych  w a runków , potrzeb 
i  m ożliw ości i me ko nkre tyzu je  zadań. O góln iko­
wość uchw a ły  w yraża się m. in. w  tym , że uchw ałę  
o te j samej treści może z ró w n ym  powodzeniem  
pode jm ow ać inne p rezyd ium  rady  narodow ej.

Każda uchw ała pow inna  wskazywać osobę od­
pow iedz ia lną  za w ykonan ie  oraz te rm in  w ykona­
n ia . Jeżeli do w ykonan ia  zadań przew idz ianych  
w  uchw a le  potrzebna jest w spółpraca aparatu ra ­
dy narodow ej oraz in n ych  in s ty tu c ji czy organiza­
c ji,  pow inno  się d la  każdego okreś lić  konkre tne  
zadanie lub  zalecenie.

Członek p rezyd ium , którego obarczono odpo­
w iedzia lnością  za w ykonan ie  uchw ały, obow iąza­
ny  jes t w  tra kc ie  je j w yko n yw a n ia  uzgadniać 
dzia ła lność w szystk ich  jednostek -  w spÓ łw ykonaw - 
ców  uchw a ły . Ze względu na znaczenie koordyna­
c ji p rzy  w yko n a n iu  uchw a ły , odpowiedzialnością za 
w yko n a n ie  uchw a ły  pow in ie n  być obarczony w ła ­
śc iw y  członek p rezyd ium , a nie k ie ro w n ik  w ydz ia ­
łu . Zasady powyższe pie dotyczą oczywiście uchw a ł 
o m n ie jszym  znaczeniu, k tó rych  w ykonan ie  można 
zlecić k ie ro w n ik o w i zainteresowanego w ydz ia łu .

Zdarza ją  się rów n ież uchw a ły  nie określające 
te rm in u  w ykonan ia . Tymczasem te rm in y  w ykona­
n ia  p ow inny  się znajdow ać w  każdej uchw ale i po­
w in n y  być to te rm in y  realne, dostosowane do po­
trzeb  oraz do rzeczyw is tych  m ożliw ości w ykonaw ­
ców. Zdarza ją  się bow iem  p rzypadk i s taw ian ia  

Nw  uchw ałach ta k  k ró tk ic h  te rm inów , że z gó ry  
w iadom o, iż n ie  będzie można ich dotrzym ać Z b y t 
k ró tk ie  te rm in y  są najczęściej w yn ik ie m  w ad liw e ­
go p lanow an ia  pracy, w  szczególności ro zpa tryw a ­
n ia  spraw  zby t późno, tzn. bezpośrednio przed 
p rzys tąp ien iem  do ich w ykonania .

Z ko n k re tn e j uchw a ły  określa jące j w yraźn ie  
n ie  ty lk o  cel, ale rów n ież k to , k iedy i ja k  ma w y ­
konać poszczególne zadania, w yn ika  rów nież i to, 
co na leży rob ić, ażeby zapewnić realną ko n tro lę  
w ykonan ia . W ram ach tak ie j k o n tro li są sygnalizo­
wane w szelk ie  zaham owania p rzy w ykonyw an iu  
poszczególnych zadań, co um oż liw ia  usuwanie 
b ra kó w  w  toku w ykonyw an ia  uchw ały, a p rzy  
spraw ozdan iu  z całości w ykonan ia  stanow i m ate­
r ia ł  m o ż liw ie  dok ładn ie  obrazu jący dzia łanie i  w y ­
n ik i (w  tym  i źród ła  uchybień) na poszczególnych 
etapach. T ak i m a te ria ł s tanow i podstawę do p ra w i­
d łow e j ana lizy, oceny i  w niosków .

W  p rak tyce  ń iek tó re  prezyd ia  rad narodow ych 
n ie  prow adzą dostatecznej k o n tro li w ykonan ia

\
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uchw a ł. Oto na posiedzeniu P rezyd ium  W oj. R N  
w  O lsztyn ie  30.XII.1952 r. k ie ro w n ik  Wydz. O rga­
n izacyjnego z łoży ł spraw ozdanie z k o n tro li prze­
p row adzone j w  p rezyd iach PRN. S tw ie rd z ił on, że 
np. od stycznia do 1 g rudn ia  1952 r. P rezyd ium  
PRN  w  B iskupcu  pod ję ło  271 uchw ał, w ykona ło  
61, a P rezyd ium  PRN w  B ran iew ie  pod ję ło  269 
■uchwał, a w ykona ło  zaledw ie 27. Szczególnie ja ­
skraw e  zaniedbania w ys tą p iły  w  I I I  k w a rta le  1952 
r. w  P rezyd ium  PRN w  K ę trzyn ie , bow iem  na 114 
pod ję tych  uchw a ł w ykonano  za ledw ie 4 uchw a ły .

I P rezyd ium  M R N  w  L u b lin ie  od stycznia do koń ­
ca lipca  1952 r. pod ję ło  182 uchw a ły , z k tó ry c h  
ty lk o  4 okreś la ły  te rm in y  w ykonan ia .

A n i W ydz ia ł H and lu , ani samo P rezyd ium  PRN  
•w L u b liń c u  nie zainteresow ało się uchw ałą  P re ­
zyd iu m  W oj. RN w  K a tow icach  z 11. V I. 1952 r. 
w  spraw ie  k o n tra k ta c ji i skupu oraz d y s try b u c ji 
w a rz y w  i owoców. Samo P rezyd ium  PRN pod ję ło  
24.V I I .1952 r. uchw ałę  w  spraw ie  o rgan izac ji sku ­
pu  i d y s try b u c ji m leka, ale me zainteresow ało się 
je j w ykonan iem , sku tk ie m  czego uchw a ła  pozosta­
ła  ty lk o  na papierze.

Są i tak ie  p rzypadk i, ja k  np. w  W ydz. H and lu  
P rezyd ium  PRN w  Z aw ie rc iu , że uch w a ły  składa 
się do teczki bez ja k ic h k o lw ie k  adno tac ji. W  tecz­
kach Wydz. R o ln ic tw a  i  Leśn ic tw a  tegoż P rezy­
d iu m  panu je  c a łk o w ity  chaos. Większość u chw a ł 
n ie  ma adno tac ji o za ła tw ien iu . Jak ie  są s k u tk i ta ­
k ie j pracy, w idać na p rzyk ładz ie  uchw a ły  z 11.IV . 
1952 r., k tó ra  zobow iązyw ała  P rezyd ium  GR N  
w  Łazach do w ykonan ia  pew nych prac. Tymczasem  
do jes ien i 1952 r. uch w a ły  naw et n ie  w ys łano  do 
zainteresowanego p rezyd ium .

W  w o j. szczecińskim  ani jedno p rezyd ium  PR N  
n ie  w ykona ło  uchw a ły  P rezyd ium  W oj. RN z 15.11. 
1952 r. w  spraw ie  oceny w y n ik ó w  nauczania 
W szkołach d la  dorosłych.

Zapew n ien ie  w yko n a n ia  uch w a ły  
w łasne j rady  i organów  nadrzędnych

P rezyd ium  rady  narodow e j obow iązane jest za­
pew n ić  w ykonan ie  uchw a ł w łasnej rady  narodo­
w e j oraz zarządzeń i zaleceń organów  nadrzędnych 
(art. 16 ust. 2 p k t. 1 ustaw y z 20 I I I . 1950 r.).

P rezyd ia  n ie  zawsze przestrzegają tego prze­
p isy  ustaw y. Zdarza się nawet, że uchw a ły  Rady 
M in is tró w , za k tó rych  w ykonan ie  są odpow iedz ia l­
ne rady  narodowe, me są znane członkom  p rezy­
d ium . Tak np. uchw ała Rady M in is tró w  w  spraw ie  
po p ra w y  b y tu  nauczycie li me była  przedm io tem  
obrad P rezyd ium  PRN w K łobucku . Co gorsza 
uchw a ła  ta jest w  ogóle nieznana przewodniczące­
m u, z-cy przewodniczącego i sekre ta rzow i P rezy­
d ium . R e fe ra t O rgan izacy jny, o trzym aw szy odpisy 
u ch w a ły  Rady M in is tró w  od P rezyd ium  W oj. RN 
w  K a tow icach , rozesła ł je  do p rezyd iów  GRN 
i  M R N, nie przesyła jąc naw et uchw a ły  do w iado­
m ości członkom  własnego P rezyd ium . D la tego też

P rezyd ium  PRN  n ie  m ogło w ykonać u ch w a ły . 
P rezyd ia  GRN i M R N  n ie h na ją c  w  sw ych budże­
tach p rzew idz ianych  na te cele funduszów  nie w y ­
s tą p iły  o dotacje, a W ydz ia ł F inansow y P re zyd iu m  
n ie  poczyn ił odpow iedn ich  starań. N auczycie le na­
da l opłacają m ieszkania, o w a ru n k i m ieszkan iow e 
nauczycie ls tw a czy o dostawę opału n ik t  się w  d a l­
szym ciągu nie troszczy. Podobne p rzyk ła d y  z in ­
nych w o jew ództw  świadczą o n iedostatecznej zna­
jom ośc i te j u chw a ły  przez p rezyd ia  ra d  narodo­
w ych.

O rgan izacja  k o n tro li 
w yko n a n ia  uchw a ł przez p rezyd ia

K o n tro lę  w ykonan ia  uchw a ł u ła tw ia  odpow :ed- 
n ie  zorganizow anie ich  obiegu w  p re zyd iu m  ra d y  
narodow e j.

W ydz ia ł o rg an izacy jny  p o w in ie n  n iezw łoczn ie  
po posiedzeniu p rezyd ium  dostarczyć jeden egzem­
p la rz  każdej uch w a ły  sekre ta rzow i p rezyd ium , 
k tó ry  p row adzi spec ja lny te rm in a rz  uchw ał, nad­
zo ru jąc  w ykonan ie ; 2 egzemplarze uch w a ły  (jeden 
d la  członka p rezyd ium , a d ru g i d la  k ie ro w n ik a  
w ydz ia łu ) należy dostarczyć w łaśc iw em u członko­
w i p rezyd ium . W  raz ie  po trzeby sekre ta rz  p rezy­
d iu m  dostarcza jeden egzem plarz uchw a ły  k o m is ji 
ra d y  narodow ej pow o łane j do udz ia łu  w  k o n tro li 
w ykonan ia .

Członek p rezyd ium  pow in ien  om ów ić z k ie ro w ­
n ik ie m  w yd z ia łu  sposób w ykonan ia  uchw a ły , po­
łożyć szczególny nacisk na to, aby usta lić, w  ja k i  
sposób do w yko n yw a n ia  zadań można będzie w łą ­
czyć kom is je  czy radnych, ja k  będzie można w y k o ­
rzystać in ic ja ty w ę  o rgan izac ji masowych. Słuszne 
jest, aby p rzy  om aw ian iu  o rgan izac ji w ykonan ia  
n ie k tó rych  uchwał" b ra ł udz ia ł p rzew odn iczący 
w łaśc iw e j ko m is ji.

Tymczasem zdarza się jeszcze, że członek p re ­
zyd ium  me ty lk o  nie stara się zapewnić k o n tro li 
W ykonania uchw a ły , ale naw et nie in te resu je  się, 
czy pow iadom iono zainteresowane jednostk i o rga - 
m zacyjne  o obow iązkach w yn ika ją cych  z pod ję te j 
uchw a ły . Np. uchw ałę P rezyd ium  W oj. RN 
w  Szczecinie z 18 IV .1952 r. w  spraw ie  dokonan a 
przez prezyd ia  PRN oceny nauczania w  szkoląca 
podstaw ow ych w ysłano prezyd iom  PRN po p rz e w i­
dz ianym  w n ie j te rm in ie  w ykonan ia .

N ie w ła śc iw y  stosunek do k o n tro li w y k o n y w a ­
n ia  uchw a ł p rezyd ium  obrazu je  następujący p rzy ­
k ła d : P rezyd ium  M R N  w  B ędzin ie  24.V.1952 r. 
pod ję ło  uchw ałę  w  spraw ie  do finansow ania  budże­
tu . W  uchw ale  wyznaczono te rm in  w ykonan ia  na 
25 V.1952 r. Już sam te rm in  w ykonan ia  b y ł m e- 
re a ln y , można jednak  by ło  w  ty m  te rm in ie  w y ­
konać pierwszą czynność, m ianow ic ie  w ystosować 
do P rezyd ium  W oj. RN w niosek o dofinansow an e. 
Tymczasem naw et i to zrob iono dopiero z dw um ie ­
sięcznym  opóźnieniem .

Do k o n tro li w ykonan ia  w ażn ie jszych u chw a ł 
można tw o rzyć  ekipy pod k ie ro w n ic tw e m  członka
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prezyd ium . Należy wówczas zapew nić pow iązam e 
czynności e k ip y  z dzia ła lnością w łaśc iw ych  kom i­
s ji i  p rezyd ium  rady  narodow e j niższego stopnia. . 
Zadaniem  ek ip  k o n tro ln ych  jes t nie ty lk o  s tw ie r­
dzenie b raków , ale rów n ież  udzie lan ie  ope ra tyw ne­
go in s tru k ta rzu .

Z chw ilą  u p ływ u  te rm in u  w ykonan ia  u ch w a ły  
k ie ro w n ik  w ydz ia łu  pow in ie n  złożyć cz łonkow i 
p re zyd iu m  sprawozdanie, ten zaś zaw iadom ić se­
k re ta rza  o w ykonan iu  uchw a ły  i na na jb liższym  
posiedzeniu p rezyd ium  złożyć spraw ozdanie.

W przypadkach niemożności te rm inow ego w y ­
konan ia  uchw a ły  należy przekazać sekre ta rzow i 
k ró tk ą  in fo rm ac ję , a na na jb liższym  posiedzeniu 
członek prezyd ium  pow in ien  zaproponować prze­
sunięcie te rm in u  w ykonan ia  uchw a ły  oraz podać 
sposoby przezwyciężenia trudności.

S ekre tarz  p rezyd ium  czuwa nad te rm in o w ym  
w yko n yw a n ie m  uchw a ł i  in fo rm u je  p rezyd ium
0 w szelk ich zw łokach i trudnościach.

Term inow ość i  ko n tro la  w ykonan ia  u chw a ł 
p re zyd ió w  GRN i M R N  są znacznie uproszczone. 
P rezyd ia  te prowadzą książkę uchw ał, w p isu jąc do 
n ie j we w łaśc iw ych ru b ryka ch  spraw ę, k tó re j do­
tyczy  pow zię ta  uchw ała , te rm in  je j w ykonan ia
1 nazw isko osoby odpow iedz ia lne j za w ykonanie . 
K s iążkę  tę p row adzi sekre tarz  p rezyd ium  i  na je j 
podstaw ie  składa na każdym  posiedzeniu p rezy­
d ium  spraw ozdanie z w ykonan ia  uchw ał.

Kontrola społeczna

Skuteczna kontrola, w yko n yw a n ia  uchw a ł w y ­
maga od prezyd iów  rad narodow ych ścisłego 
w spó łdz ia łan ia  z kom is jam i, o rgan izac jam i maso­
w y m i i szerokim  ak tyw em  społecznym . W n iosk i 
k o m is ji w yn ika jące  z k o n tro li w yko n yw a m a  
u ch w a ły  prezydia pow inny  rozpa tryw ać z udzia­
łem  k o m is ji lub  je j p rzedstaw ic ie la .

Zachodzą jednak zby t często w yp a d k i, gdy 
p rezyd ia  same pozbaw ia ją  się korzyści w y n ik a ją ­
cych ze w spó łpracy z k o n tro lą  społeczną, np. w  
w o j. lu b e lsk im  w  ub. r. P rezyd ium  PRN w Radzy­
n iu  ani razu nie ro zp a tryw a ło  w n iosków  ko m is ji. 
P re zyd iu m  PRN w L u b a rto w ie  i P rezyd ium  M R N  
w  L u b lin ie  ro zp a tryw a ły  w n io sk i ko m is ji tv lk o  na 
je d n ym  posiedzeniu. P rezyd ium  PRN w Zam ościu 
ro z p a tru je  w praw dzie  w n iosk i ko m is ji system a­
tyczn ie . lecz zapomina pow iadom ić kom is je  o tym , 
czy i  w  ja k ie j m ierze w niosek w ykorzystano .

Sprawozdawczość Raźnym elementem 
kontroli wykonania

N ie  ma dobre j k o n tro li w ykonan ia  bez d o b re j 
■sprawozdawczości. N iezależnie od ope ra tyw ne j 
sprawozdawczości należy po w ykonan iu  u ch w a ły  
om ów ić na posiedzeniu p rezyd ium  osiągnięte w y ­
n ik i  i b ra k i s ta ra jąc  się odpowiedzieć na następu­
jące pytan ia : czy zrealizow ano założenie uchw a ły , 
w  ja k im  zakresie i p rzy pomocy ja k ich  m etod 
w łączono do w yko n yw a n ia  uchw a ły  a k tyw  rady, 
organ izacje  zawodowe i społeczne oraz szerokie 
rzesze m ie jscow ej ludności p racu jące j, ja k ie  b y ły  
źród ła  trudności w  toku  w ykonyw an ia  u chw a ły  
i  sposoby ich przezwyciężenia, ja k ie  w n iosk i p o li­
tyczne i o rgan izacyjne  pozw ala wyciągnąć w yko ­
nan ie  uchw a ły .

O dpow iedź na te p y ta n ia  daje p rezyd ium  w y ­
tyczne do dalszej pracy, um oż liw ia  lepsze p lanow a­
n ie  w ykonan ia  w przyszłości.

W m ia rę  po trzeby w  posiedzeniach prezyd.ow , 
na k tó rych  składane są sprawozdania z w ykona­
n ia  uchw ały, pow inn i brać udz ia ł p rzedstaw icie le  
w łaśc iw ych  kom is ji oraz o rgan izacji masowych.

P rzy ocenie w ykonan ia  uchw a ł należy zapew­
n ić zre ferow anie  uw ag i w n iosków  kom is ji. Trzeba 
p rzyzw ycza jać członków  prezyd ium , przedstaw i­
c ie li ko m is ji i o rgan izac ji zawodowych i masowyc 
do śm ia łe j k ry ty k i i sa m o k ry tyk i, stw arzać ku  te­
m u w a runk i.

N ie  w szystkie  p rezyd ia  oceniają jeszcze znacze­
n ie  ope ra tyw ne j sprawozdawczości ja ko  in s tru ­
m entu  niezbędnego do w łaściwego k ie row an ia  p ra ­
cą w  terenie. Np. P rezyd ium  W oj. RN w  Szczeci­
n ie  w  IV  k w a rta le  1952 r. ty lk o  trz y  razy w ys łu ­
chało spraw ozdania z w ykonan ia  swoich uchwa , 
p rzy  czym w  p ro toko łach  b rak  ja k ie jk o  w ie 
w zm ia n k i o sposobie ich w ykonania . B ra k  w  e 
spraw ozdań z w ykonan ia  szeregu uchw ał. o 
n ie  jest i w  w ie lu  in n ych  prezydiach.

P ra w id ło w a  sprawozdawczość n ie  polega oczy 
w iście  na m echanicznym  wnoszeniu sprawoz an na 
posiedzenia p rezyd ium , ta k  ja k  się to dzieje np 
w  P rezyd ium  W oj RN w  Katow icach, g zie 
poszczególne posiedzenia wnoszone są o raz 
spraw ozdania z w ykonan ia  k ilkudz ies ięc iu  uc wa 
Oczyw iście taka ocena w ykonan ia  uchwa me 
że dać dobrych  re zu lta tó w  i sprowadza się °  
sto m echanicznych czynności, zamiast p r / ^ m

D n ia  15 lutego 1953 r. zginęła w  katastro fie  lo tn iczej na terenie  
S tanów  Zjednoczonych A m e ry k i Północnej

ELEONORA KURKOWSKA
członek P P R  i P Z P R ,

odznaczona z ło tym  i s rebrnym i k rzy ża m i zasługi, 
red ak to r naczelny „R ady N aro d o w e j‘Ł w  latach 1945 .

ostatn io  I I  sekretarz A m basady P R L  w  W aszyngtonie. 
Cześć J e j Pam ięci!

R edakcja „R ady N arodow ej



10 *<ADA NARODOWA N r  5 (239)

M. BRONIATOWSKI

N iekióre  zad an ia  i m eiody pracy komisji 
porządku publicznego

Ogłoszony na s tr. 32 tego num eru  „R a d y  N a­
ro d o w e j“  ra m o w y  w zó r in s tru k c ji d la  k o m is ji po­
rządku  pub licznego określa  zakres dz ia ła lności te j 
ko m is ji.

Dotychczas kom is je  te, n ie  m ając okreś lonych  
b liże j zadań, szeroko in te rp re to w a ły  samą nazwę 
„p o rzą d ku  pub licznego“  i  za jm o w a ły  się często 
sp raw am i na leżącym i do dzia ła lności in n ych  ko ­
m is ji  rad  narodow ych. Np. w  W arszaw ie K o m is ja  
P o rządku  P ub licznego in te resow a ła  się m iędzy in ­
n y m i sp raw am i sa n ita rn ym i, we W ro c ła w iu  od­
śn ieżaniem  i  ośw ie tlen iem  u lic  itp .

N ic  w ięc dziwnego, że w  tych  w ypadkach  za­
pom niano  o zasadniczych zadaniach z zakresu dzia ­
ła lnośc i w yd z ia łó w  społeczno -  ad m in is tra cy jn ych .

Zakres te j dz ia ła lności je s t bardzo szeroki 
i  różnorodny. Są tó sp raw y dotyczące zaopa try ­
w an ia  ludności w  potrzebne dokum enty , sp raw y  
regu lu jące  ca ły  szereg zagadnień dotyczących sto­
sunku obyw a te la  do państw a, w ych o w yw a n ia  spo­
łeczeństw a w  św iadom ym  spe łn ian iu  obow iązków  
wobec państw a, sp raw y  zw iązane z ochroną in te ­
resów  osobistych obyw ate la , z pomocą i  opieką 
nad okreś lonym i g rupam i społeczeństwa, a zatem 
spraw y, p rz y  za ła tw ia n iu  k tó ry c h  szczególnej w ag i 
nab iera  zagadnienie w a lk i z bezdusznym i w yp a ­
czeniam i w  podejśc iu  do cz łow ieka p racy, z ku m o ­
te rs tw em  p rz y  orzekan iu  k a rn o  -  a d m in is tra c y j­
nym .

Oto dw a p rzyk ła d y . W  w o je w ó d z tw ie  b ia łos toc­
k im  m a ło ro ln y  chłop w yw łaszczony na cele re a li­
zac ji na rodow ych  p lanów  gospodarczych od ro ku  
p ros i o zezw olenie na rozebran ie  swej cha łupy. 
W  w ydz ia le  społeczno -  a d m in is tra c y jn y m  odpo­
w ia d a ją  m u: „ to  n ie  nasza sprawa, a in w e s to ra “ . 
P ra co w n icy  p re zyd iu m  b y li fo rm a ln ie  w y tłu m a ­
czeni, bo postępow anie w yw łaszczen iow e zostało 
zakończone. Z apom n ie li jednak  o trosce o czło­
w ieka . P ra k tyczn ie  w y s ta rc z y ł,. po in te rw e n c ji 
w ła d z  cen tra lnych  na sku tek  w n ies ione j ska rg i do 
R ady Państw a, jeden tydz ień  na za ła tw ie n ie  słusz­
n ych  żądań.

D ru g i p rzyk ła d . W  pow iecie  żn iń sk im  w o je ­
w ództw a  bydgoskiego k u ła k  z ło ś liw ie  n ie  w y ­
w ią zu je  się ze sw ych obow iązków  wobec państw a 
(skup zboża). K o le g iu m  karno  -  a d m in is tra cy jn e  
orzeka ka rę  g rz y w n y  w  w ysokości 50 zł.

Poważne zadania s to ją  zatem przed ko m is ja m i 
porządku  publicznego, k tó re  . przez pog łęb ian ie  
w ię z i m iędzy radą narodow ą i  m asam i p ra cu ją cy ­
m i, przez organ izow an ie  oddo lne j k r y ty k i  i  w s łu -

ch iw an ie  się w  odgłosy o p in ii cz łow ieka  p ra cy  
mogą skuteczn ie  zwalczać spotykane jeszcze w  apa­
racie społeczno -  a d m in is tra c y jn y m  b iu ro k ra tyzm , 
ku m o te rs tw o  i  ru tyn ę . A  B o les ław  B ie ru t (V I I  
P lenum ) uczy nas,, ja k  w ażnym  zadaniem  jes t „n a ­
danie apa ra tow i państw ow em u cha ra k te ru  socja­
lis tycznego, w  p rze c iw n ym  razie zb iu ro k ra tyzo w a ­
ny, ode rw any od mas p racu jących  i  ich  k o n tro li  
apara t p ańs tw ow y ła tw o  może stać się przeszkodą, 
ham ulcem  w  b u d o w n ic tw ie  soc ja lis tycznym “ .

Rada narodow a może wskazać k o m is ji porząd­
ku  publicznego, ja k  w  p ra k tyce  w ykonać to pod­
staw ow e zadanie, m. in . om aw ia jąc  b liże j w y tyczne  
ram ow e j in s tru k c ji d la  W oj. R N  i  PRN  w  sp raw ie  
dz ia ła lności k o m is ji po rządku  pub licznego rad na­
rodow ych. Na podstaw ie  dośw iadczeń dobrze p ra ­
cu jących ko m is ji, a do ta k ich  na leży np. K o m is ’ a 
P orządku  P ub licznego W oj. R N  w  K ra ko w ie , m oż­
na w y ro b ić  sobie obraz o osiągnięciach i  b rakach  
w  dotychczasowej p racy  k o m is ji po rządku  p u ­
blicznego rad narodow ych. N ie k tó re  kom is je  po­
rządku  publicznego p o tra f i ły  ju ż  obecnie p ra w id ­
ło w o  zorganizow ać swą pracę.

Oto k i lk a  p rz y k ła d ó w  p ra w id ło w e j dz ia ła lności 
k o m is ji i p ra w id łow ego  rozw iązyw an ia  s to jących  
przed kom is ją  zagadnień.

N abyw an ie  n ieruchom ości na cele re a liza c ji na­
rodow ych  p lanów  gospodarczych pow inno  się od­
byw ać w  ta k i sposób, by  z jedne j s tro n y  in w e s to r 
o trzym a ł ja k  na jszybcie j po trzebny m u do budow y 
ob iekt, a z d ru g ie j s trony , by obyw a te l opuszcza­
ją cy  swe m ien ie  n ie  pon iós ł s tra ty . Zada­
n iem  k o m is ji po rządku  publicznego jes t n ie do­
puścić do tego, by  przez n iedba ls tw o  lub  b iu ro ­
k ra ty z m  w yd z ia łu  społeczno -  adm in is tracy jnego  
ob yw a te l czuł się pokrzyw dzony.

Jeden z cz łonków  K o m is ji P orządku P u b licz ­
nego W oj. RN w  K ra ko w ie , będąc na zeb ran iu  
zo rgan izow anym  przez k o m ite t F ro n tu  N arodow e­
go, spo tka ł się z ostrą k ry ty k ą  obyw ate la , k tó ry  
ska rży ł się, że P rezyd ium  W oj. R N  ni,e orzekło  m u  
odszkodow ania za . u tracone p lony . K o m is ja  Po­
rządku  P ub licznego p rzep row adz iła  k o n tro lę  
i s tw ie rd z iła  w  W ydzia le  Społeczno -  A d m in is tra ­
cy jn ym , że decyzja o odszkodow aniu jes t ju ż  od 
m iesiąca pow zię ta, ale je j n ie w ys łano  do w v -  
właszczonego; że leży rów n ież  w  aktach prośba 
in w e s to ra  o przyśpieszenie postępow ania w yw ła sz ­
czeniowego, gdyż n ieprzeprow adzen ie  tego. postę­
pow an ia  opóźnia rozpoczęcie p rac in w e s tycy jn ych ; 
że przed rozpoczęciem postępow ania n ik t  n ie za­
in te re so w a ł się koniecznością przeprow adzen ia  
a k c ji uśw iadam ia jące j, zm ierza jące j do ugodowego
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za ła tw ie n ia  zam iany n ie ruchom ości bez uciekan ia  
się do stosowania p rzym usu przez wyw łaszczenie.

K om is ja  P orządku Publicznego spow odow ała 
rozpa trzen ie  je j w n iosku  na posiedzeniu P rezy­
d iu m  W oj. RN i po pew nym  czasie skon tro low a ła , 
czy uchw ała  P rezyd ium  została przez W ydz ia ł Spo­
łeczno -  A d m in is tra c y jn y  W ykonana. \

W ydaw an ie  dokum entów  star*u cyw ilnego  b a r­
dzo często pow odu je  w ie le  skarg i zażaleń łudz i 
p racy.

K om is ja  Porządku Publicznego W oj. RN w  K ra ­
kow ie , k o n tro lu ją c  sposób za ła tw ien ia  ska rg i na 
dzia ła lność urzędu stanu cyw ilnego , s tw ie rd z iła , 
że obyw ate l m im o k ilk a k ro tn y c h  in te rw e n c ji n ie 
o trzym a ł odpisu ak tu  urodzenia, potrzebnego mu 
do zaw arcia m ałżeństwa. C złonkow ie  K o m is ji 
S Kontro low a li w łaśc iw y urząd stanu cyw ilnego  
i s tw ie rd z ili, że podania leżą n ieza ła tw ione, n ie - 
za re jestrow  ane, w  n ie ładzie, że p ra co w n ik  urzędu 
n ie  zna przepisów  p raw nych , źle w yp isu je  doku - 
m en ty , cc pow oduje  rek lam ac je  zainteresow anych, 
że b rak  jest czujności ze s tro n y  p ra cow n ika  (pozo­
s taw ien ie  pieczęci na b iu rku ).

K om is ja  Porządku P ub licznego zgłosiła  w  te j 
sp raw ie  k o n k re tn y  w niosek do P rezyd ium : pomóc 
i  p rzeszko lić p racow n ików  USC, za ła tw ić  szybko 
w szys tk ie  zaległości, k tó re  pow odu ją  ska rg i lu d ­
ności, oraz pouczyć p ra co w n ikó w  o odpow iedz ia l­
ności za użycie pow ie rzonych  im  dokum entów
1 pieczęci.

P o lity k a  karno -  a d m in is tra cy jn a  zm ierza ku te ­
m u, by odpow iedn im  orzekaniem , w  w ypadku  je ś li 
praca uśw iadam ia jąca w stosunku do jednostek 
OKaże się n iew ystarcza jąca, w ychow ać je  w  posza­
now an iu  praw a ludowego.

Naszą bolączką w o rzeczn ic tw ie  ka rno  -  adm i­
n is tra c y jn y m  jest m ała konkre tność w n iosków  
o ukaran ie , oszczędzanie w  n ie k tó rych  w ypadkach  
w rog iego  e lem entu ku łack iego  i  poważne zaległo­
ści w  w yko n yw a n iu  orzeczonych kar. W eźm y p rz y ­
k ła d  z dziedziny obow iązkow ych-dostaw . Jak p ra ­
w id ło w o  pow inna pracow ać kom is ja  porządku pu ­
b licznego w dziale tych  spraw? K om is ja  w ysy ła  
do dwóch lub  trzech gm in  g rupy  swych człon­
ków , k tó re  badają w  ja k i sposób p rezyd ium  GRN 
zm ob ilizow a ło  a k tyw  rady  do przeprow adzen ia  
p ra cy  uśw iadam ia jące j i do dania przez n ich p rz y ­
k ła d u  przez w ype łn ien ie  sw ych obow iązków  wobec 
państw a; czy delegat C U S iK  pos taw ił w n io sk i w  
s tosunku do opornych k u ła kó w : czy orzeczone ka - 
r v  w ykonano, czv orzeczenie zostało podane db w ia ­
domości grom ady.

1 Po przeprow adzen iu  ta k ie j ana lizy  kom is ja
2 -'era się, ko n k re tyzu je  w n io sk i zm ierzające do 
n ^ra w n ie n ia  pracy w  dz iedzin ie  o rzeczn ictw a

adm in is tracy jnego  i przedstaw ia  te w n io sk i
v  n'-ciwemu p rezyd ium  lu b  radzie narodow e j na 
sesji.

P rzyk ład  w niosku w niesionego na sesję rady  
g r o d o w e j;  należy odw ołać trzech członków  ko ­
leg iów  i pow ołać now ych.

W niosek do p rezyd ium : na leży zorganizować 
stałe i system atyczne w ykonaw stw o  orzeczonych 
ka r, pomóc delegatom  g m innym  C U S iK , zw róc;ć 
uw agę na niesłuszną pod względem  klasow ym  po­
l ity k ę  orzekania ka r i w zw iązku  z tym  przepro­
w adzić specjalne szkolenie członków  ko leg ium .

P rezyd ia  rad narodow ych m ają poważne i od- 
pc /iedz ia lne  zadania w  zakresie w ykonan ia  
uch w a ły  rządu o p racy w śród ludności autochto­
n iczne j, w  spraw ie  zaspokojenia potrzeb k u ltu ra l­
nych  i gospodarczych różnych g rup  narodow ościo­
w ych  i niedopuszczenia do prób d ysk rym in a c ji. 
W ykonan ie  tych  zadań dotyczy szeregu dziedzin  
i  d latego je d n ym  z g łów nych  zadań kom is ji po- 
rz cdku  publicznego jest ścisła w spółpraca z in n y m i 
ko m is ja m i rad narodow ych, np. z kom isją  zd row ia , 
ośw ia ty  i  k u ltu ry , ro ln ic tw a  i  leśn ic tw a  oraz 
in n y m i.

Ważną rów n ież spraw ą jes t zwrócenie uw ag i 
k o m is ji na udz ia ł p rzeds taw ic ie li danej g ru p y  lu d ­
ności w  radach, kom is jach, w  p rezyd ium  rady  na­
rodow e j i jego organach. I

K om is ja  porządku publicznego pow inna  ró w ­
nież sta le i system atycznie spraw ować kon tro lę  
społeczną nad dzia ła lnością  w ydz ia łów , oddzia łów  
i  re fe ra tó w  społeczno -  a d m in is tra cy jn ych  i na pod­
s taw ie  spostrzeżonych b ra kó w  staw iać w n iosk i na 
p re zyd iu m  lu b  w ystępow ać na sesjach rad naro­
dow ych celem w y jaśn ien ia  w szys tk im  radnym  po­
litycznego  znaczenia zagadnień. Jeśli zagadnienie 
tego rodza ju  '•staje na porządku obrad sesji rady  
lu b  na posadzen iu  p rezyd ium , kom is ja  pow inna  
poczuwać się do obow iązku, szerszego zajęcia sta­
now iska  wobec w spom nianego zagadnienia, np. 
przez w ygłoszenie ko re fe ra tu  do składanego spra­
w ozdania  czy też do w ystąp ien ia . ; tj

Na podstaw ie w yże j podanych p rzyk ła d ó w  w i­
dać, iż przed ko m is ja m i porządku publicznego sto ją 
poważne zadania w  dz iedzin ie  spraw  społeczno^- 
a d m in is tra cy jn ych . 11

D ba jąc o to, by w  kom is jach b y li na jba rdz ie j 
a k ty w n i działacze robo tn iczy i chłopscy, g rupu jąc  
w o kó ł k o m is ji sze rok i a k ty w  ludności, w y k o rz y ­
s tu jąc  w  swej p racy oddolną k ry ty k ę , jako  g łów ­
n y  in s tru m e n t do polepszenia pracy aparatu pań­
stwowego, kom is je  porządku publicznego zw ięk ­
szają swoją aktyw ność i zakres działalności, po­
dobnie ja k  i inne kom isje , sta ją się jednym  z pod­
staw ow ych  in s tru m e n tó w , pozw ala jącym  w y k o n y ­
wać szczytne zadania rad narodow ych, o k tó ry c h  
m ó w ił Bo lesław  B ie ru t na IV  P lenum : ■>

„C e l i sens re fo rm y  polega przede w szys tk im  
na s iln ie jszym  pow iązaniu  organów  w ładzy  pań­
s tw ow e j z masami ludow ym i, z ich potrzebam i, 
z ich in te resam i; na w zm acn ian iu  w ładzy  pań­
s tw ow e j przez je j u jedno licen ie  i lepszą koo rdy­
nację, przez jeszcze siłn ie isze w ciągnięcie m ilio ­
now ych mas pracu jących do udzia łu  w  rządzeniu 
państwem ... na u ła tw ia n iu  w a lk i z b iu ro k ra tycz ­
n y m i w ypaczeniam i aparatu  urzędniczego przez 
szerszą i bliższa ko n tro lę  aparatu państwowego ze 
s tro n r mas i  ich p rzedstaw ic ie li w  radach naro­
dow ych“ .
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0. BREITKOPF

Zapew nić sprawne kierow nictw o wiosenną
kam p an ią  siewną

( Z  p o s ie d ze n ia  P rezyd ium  W o j. RN w  O ls z ty n ie )

K ażdy dzień p rzyb liża  gorący okres ka m p a n ii 
feiewnej. U chw ała  P rezyd ium  Rządu z 14. I I .  1953 r. 
n a k re ś liła  zadania, w skazała k ie ru n e k  i  m etody 
p racy. Od spraw ności p rzygo tow ań, od o p e ra tyw ­
ności k ie ro w a n ia  akc ją  przez rady  narodow e za­
leżeć będzie w ykonan ie  p lanu.

P rezyd ia  W oj. RN p rz y s tą p iły  do za tw ie rdzan ia  
p la n ó w  w iosennej ka m p a n ii siewnej. Im  bardzie j 
rea lne  i ko n kre tn e  będą te p lany, im  ba rdz ie j 
szczegółowo będą one w skazyw ać potrzeby, środ­
k i  i  cele, ty m  w iększa będzie gw aranc ja  sp raw ­
nego przeprow adzen ia  kam pan ii. P lan  w o je ­
w ó d zk i w skazyw ać będzie zadania dla całego te­
renu, na n im  oprą się p rezyd ia  PRN opracow ując 
i  ko n k re tyzu ją c  p la n y  w łasne i  zadania dla p rezy­
d ió w  GRN.

P rz y jrz y jm y  się, ja k  p rzeb ieg ło  posiedzenie P re ­
zyd iu m  W oj. RN w  O lsztyn ie  poświęcone z a tw ie r­
dzeniu  p lanu  ka m p a n ii s iewnej. Posiedzenie to od­
b y ło  się 24. I I .  1953 r.

W ydz ia ł R o ln ic tw a  i  Leśn ic tw a  P rezyd ium  
W o j. RN p rze d s ta w ił spraw ozdanie  z dotychczaso­
w ych  p rzygo tow ań  do a kc ji s iew ne j. Jak w y n ik a  
ze spraw ozdania tegoroczna kam pan ia  s iewna w  
w o je w ó d z tw ie  nie będzie należała do ła tw ych . 
W ykonan ie  zaledw ie 40% orek p rzedzim ow ych, 
8%  nied.ąsiewów z p lanu  jesiennego, zap lanow any 
w z ro s t pow ie rzchn i zasiewów o 5%  przez dalszą 
lik w id a c ję  od łogów  —  w szystko to sygna lizu je  ko­
nieczność ja k  na jpe łn ie jsze j m o b iliz a c ji w szyst­
k ic h  rad na rodow ych  w o j. o lsztyńskiego. S p raw o­
zdanie szczegółowo w y lic z y ło  zadania, pokazało 
s ta tys tyczn ie  sy tuac ję  w  spó łdzie ln iach p ro d u k c y j­
nych, om ów iło  zaopatrzenie ro ln ic tw a  w  zia rno  
siewne, naw ozy, k re d y ty  k ró tko te rm in o w e , dało 
s ta tys tykę  k o n tra k ta c ji ro ś lin  (w g stanu na 10. II . 
1953 r.) oraz sy tu a c ji w  rem ontach m aszyn POM.

U chw a ła  P rezyd ium  Rządu o k re ś liła  w yraźn ie , 
że należy ,,rozpa trzyć  s tw ierdzone n iedom agania 
i  us ta lić  sposoby ich  usun ięc ia “ . N iedom agań 
przedstaw iono  w p raw dz ie  sporo, ale sposoby ich  
usunięcia , jeże li w  ogóle b y ły  w ym ien ione , to b a r­
dzo ogó ln ikow o i  n iejasno. Na p rzyk ła d  m ów i się, 
że „n ie  w szystk ie  spó łdz ie ln ie  p ro d u kcy jn e  zaw ie­
ra ją  u m ow y na przypadające dla. n ich  ¿rea ły ro ­
ś lin  p rzem ysłow ych, umieszczone w  p lan ie  gospo­
d a rczym “ , a potem  ja ko  rozw iązan ie  p rob lem u  p ro ­
p onu je  się, że „polepszenie sy tu a c ji na ty m  odc inku  
uzyska sięj przez rea lizac ję  w łączenia  w szys tk ich  
k o b ie t w  <sńA»dzie)riii>ch p ró d irkćy in vch  do w y k o ­
n y w a n ia  p lanów  p ro d u kcy jn ych , c zy li przez akcję

masową o charakte rze  po lityczno  -  o rgan izacy j­
n y m ". Jak m a ta akc ja  wyglądać? k to  ją  p rzep ro ­
wadzi? w  ja k im  te rm in ie?  —  o ty m  w łaśn ie  m c 
n ie  pow iedziano. W ypada łoby  zastanow ić się g łę ­
b ie j nad p rzyczynam i n iechęci do zaw ie ram a 
um ów  ko n tra k ta cy jn ych . N a leża łoby np. zbadać, 
czy p ia n y  gospodarcze w  spó łdz ie ln iach  p ro d u k c y j­
nych. obe jm ujące k o n tra k ta c ję  zostały opracow ane 
po dok ładnym  p rze dysku tow an iu  ich  ze spó łdz ie l­
cami.

W  spraw ozdan iu  s tw ie rdza  się lakon iczn ie , że 
w ed ług  danych z ośm iu PO M  stan  zebranych za­
m ów ień  na pracę tra k to ró w  w ynos i oko ło  18% 
w  stosunku do zap lanow anych orek; Pełne za­
w a rc ie  um ów  uzależnione jes t od o p ra co w a n a  
p lanów  w  spó łdz ie ln iach  p ro d u kcy jn ych . W w o je - 
w ództw ie  jest 21 POM. K ie d y  będą dalsze zamó­
w ien ia? —  tego W yd z ia ł R o ln ic tw a  n ie p o w ie d z ia ł 
w  sw oim  spraw ozdaniu . Zresztą pow iedzieć m e 
m ógł, bo nie m ia ł do tego m a te ria łu . Czeka, aż 
m u  PO M  nadeśłą spraw ozdania. W arto  by skon­
tro low ać, ja k  przebiega zaw ie ran ie  um ów , d la ­
czego opóźnia się za tw ie rdzan ie  p lanów  w  Starych 
i  opracow anie w  now ych spó łdz ie ln iach  p ro d u k ­
cy jnych , co rob ią  agronom ow ie i w y d z ia ły  p o li­
tyczne POM , jeże li zam ów ień jes t ta k  mało? 
W  obecnym  stanie P rezyd ium  W oj. RN tru d n o  bę­
dzie skon tro low ać w łaściwość rozstaw ien ia  p a rk u  
m aszynowego i w yko rzys ta n ie  jego m ocy p ro d u k ­
cy jne j.

T rzeba s tw ie rdz ić , że p rzyg o to w a n ia m i w  
PO M  P re zyd iu m -W o j. RN in te resow a ło  się bardzo 
pobieżnie. Ze spraw ozdania  w yn ika , że „ re m o n t 
m aszyn przebiega n ieca łkow ic ie  zadowalająco, na 
sku tek  b ra ku  części w ym ie n n ych  i fachow ców “ . N p. 
w  te j c h w ili w  rem oncie zna jdu je  się 179 c iągn ików , 
a 35 jeszcze n ie  przekazano do rem ontu . D laczego, 
na co się czeka? Na to znów nie by ło  odpow iedzi, 
bo nie skon tro low ano  pr~ ' m u  rem ontów  maszyn, 
n ie  zbadano, czy zosta; w yczerpane w szys tk ie  
m ożliw ośc i rem on tów  w ła sn ym i środkam i, czy n ie  
ma gdzieś odłożonych „na  zapas“  części w y m ie n ­
nych, o k tó re  trudno , czy b ryg a d y  rem on tów  sto­
sują w spó łzaw odn ic tw o , ja ka  jes t1 jakość rem on­
tó w  itd .

A  zatem, aby dać pełne i  w n ik l iw e  spraw ozda­
nie, trzeba m ieć rea lne dane, oparte  przede w szyst­
k im  na k o n tro li w ykonan ia .

W yda je  się, że w  spraw ozdaniu, pow inna  być  
umieszczona chociażby k ró tk a  ocena przeb iegu 
s ićw ów  jes iennych, p racy  rad narodow ych w  tv m  
okresie, w y liczen ie  typ o w ych  b łędów , k tó ry c h
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trzeba u n ika ć  w  obecnej kam pan ii. D a le j, aby móc 
na tle  sprawozdania opracować re a ln y  p lan  kam ­
p a n ii, trzeba sporządzić b ilans po trzeb i  ś rodków  
po trzebnych  do ich  zaspokojenia. Zestaw ić sobie 
zadania, ja k im i s iła m i trzeba je  w ykonać, ja k ie  
są środk i, ja k  wobec tego w yg lą d a ją  te rm in y , c o "  
trzeba zrob ić, aby te ś ro d k i uzupełn ić , te rm in y  
skrócić  i  lep ie j w ykonać zadania. B ra k  aktua lne j 
k o n tro li  p rzygo tow ań spow odow ał pom in ięc ie  ta k  
w ażne j spraw y, ja k  w skazanie najsłabszych ogn iw  
te renow ych , ich  n iedom agań i  b ra kó w  oraz spo­
sobów i ś rodków  udz ie len ia  im  pomocy. A ’ e nie 
m og ło  być m ow y o najsłabszych ogniwach, skoro 
w  spraw ozdaniu  nie przeprow adzono w  ogóle oce­
n y  p racy p rezyd iów  PRN  w  p rzygo tow an iach  dó 
aKCji s iewnej.

Po spraw ozdaniu z dotychczasow ych p rzygo to ­
w a ń  W ydz ia ł R o ln ic tw a  i Leśn ic tw a  p rzeds taw ił 
p ian  w iosennej kam pan ii s iew ne j. P lan bardzo 
obszerny i  bardzo drob iazgow y. O grom na ilość za­
dań, zadań d la w szystkich. Zasadniczym  brak iem , 
k tó ry  trzeba zasygnalizować jest spraw a określe­
n ia  zadań samego P rezyd ium  W oj. RN i  jego 
aparatu . Zadania postaw ione w  p lan ie  P rezyd ium  
W oj. RN w  O lsztyn ie  pod w łasnym  adresem są 
na ogół w ie rn y m  pow tórzen iem  zadań postaw io ­
nych  przed w szys tk im i radam i przez P rezyd ium  
Rządu. B ra k  jest jasnego określen ia  ja k  te zadania 
P re zyd iu m  W oj. RN w ykona , ja k  zm o b ilizu je  
w ła sn y  aparat, k to  za co będzie odpow iedz ia lny, 
c zy li b ra k  określen ia  środków  i  metod. To s taw ia  
pod znakiem  zapytania m ożliw ość k o n tro li w y k o ­
nan ia  p lanu. W całym  p lan ie  pow tarza  się n iem a l 
w  każdym  punkcie  zw ro t „d o p iln u ją “ . Np. p rezy­
d ia  PRN m. in . d o p iln u ją  w ykonan ia  przez spół­
dz ie ln ie  p rodukcy jne  p lanow e j w y w ó z k i drzew a 
z lasów, państw ow ych w  te rm in ie  do 15.I I I . 1953 r. 
Spraw a ważna. A le  czy nie proście j i w y ra źn ie j 
b y ło b y  postaw ić to zadanie przed ko m is ja m i ro l-  
n .c tw a  i  leśn ictw a W oj. RN i  PRN, a naw et ko­
m is ja m i ko m u n ika cy jn ym i. T u ta j trzeba pow ie ­
dzieć o kom is jach w  ogóle, o zadaniach W ydz ia łu  
O rgan izacyjnego w  u ruchom ien iu  w ie lu  k o m is ji 
do p racy w  a kc ji s iew nej. Ta spraw a została 
przez P rezyd ium  W oj. RN niedoceniona. W y ­
daje się, że na posiedzeniu, na k tó ry m  om aw ia 
się p lan  a k c ji siewnej, n ie  może zabraknąć 
K o m is ji R o ln ic tw a  i Leśn ic tw a  W oj. RN i czyn­
nego je j udzia łu . Na posiedzeniu 24. I I I .  1953 r. n ie  
b y ło  ani jednego członka K o m is ji. W ed ług ośw iad­
czenia jednego z członków  P rezyd ium  K om is ja  b y ła  
zaw iadom iona, a m a te ria ły  re fe row ane na posiedze­
n iu  P rezyd ium  przeglądała  ju ż  wcześniej. Jednak 
b ra k  k o n tro li stanu przygo tow ań, b ra k  ustosunko-"-  
■Wania się K o m is ji do p lanu, każe w a tn ić  o je j 
rzeczyw is te j m ob ilizac ji. Zresztą ja k  P rezyd ium  
postaw iło  tę sprawę, w y jaśn ia  p lan  a kc ji s iew ne j, 
w  k tó ry m  stw ierdzono: „w  p lan ie  p racy  rad  na ro ­
dow ych  na okres siew ów  w iosennych p o w in n y  być 
sprecyzowane konkre tne  zadania dla k o m is ji ro ln ic ­
tw a  i leśn ic tw a  dotyczące przede w szys tk im  kon ­
t r o l i  i p rzebiegu prac w iosennych“ . S fo rm u łow an ie  
to  jest dosłownie przepisane z u ch w a ły  P rezyd ium  

ządu. N a tom iast w  p lan ie  a k c ji n ie  sprecyzowano

tych  zadań. Na p rzyk ła d  k o n tro lę  p rzygotow an ia  
m ieszkań do p rzy jęc ia  p racow n ików  sta łych, sezo­
now ych  i  b rygad  SP pow ierzono Zw. Zaw. P ra ­
cow n ików  R o ln ic tw a , gdy jest to w łaśn ie  pole do 
dzia łan ia  K o m is ji P racy  i  Pom ocy Społecznej 
Y /o j. R N  i  PRN. W  ogóle większość zadań złożo­
nych  na b a rk i o rgan izac ji społecznych dotyczy 
dzia ła lności k o m is ji rad narodow ych i w ydz ia łów  
p rezyd iów . P rzyk ła d ó w  na to można przytoczyć 
w ięce j.

A  zatem  p u n k t I  p lanu, w  k tó ry m  m ó w i się
0 pe łne j m o b iliz a c ji radnych, ko m is ji i p rezyd iów , 
je s t —  p rzyn a jm n ie j je że li chodzi o kom is je  —- 
m ocno n ie  sprecyzowany.

W yda je  się, że trzeba postaw ić jeden zasad­
n iczy  w n iosek o rgan izacy jny : p lan  m usi być kon­
k re tn y . M usi on w skazyw ać środk i i  m etody za­
pew n ia jące  jego w ykonan ie  oraz wskazywać w y ­
konaw ców . N ie  zastąpią tego ogólne zalecenia „d o ­
p iln o w a n ia “ , „spow odow an ia “ , „w p row adzan ia “ , 
„p ropagow an ia “  itp . ogólne w skazów ki. Poza ty m  
dobrze b y ło b y  zaczynać od określan ia  zadań sa­
mego P rezyd ium  W oj. RN, jego w ydz ia łów  i ko­
m is ji  W o j, RN. I  to  nie ty lk o  W ydz ia łu  R o ln ic tw a
1 Leśn ictw a. Np. W ydz ia ł S po łeczno-adm in istra - 
cy jn y  pow in ie n  przeszko lić p racow n ików  oraz 
cz łonków  ko leg iów  orzeka jących zaznajam iając ich  
z przep isam i o w a lce  z chw astam i i  szkodnikam i. 
P rzep isy  te p rze w id u ją  szereg sankc ji ka rnych  za 
ic h  nieprzestrzeganie. W  ten sposób p o lity k a  ka rno ­
a d m in is tra cy jn a  rad narodow ych zostanie uzupeł­
n iona ak tua lną  tem a tyką  —  w a lką  o w zrost p ro ­
d u k c ji ro lne j. K o n tro lę  w ykonan ia  pow inna prze­
prow adzać K om is ja  P orządku Publicznego.

P rezyd ium  Rządu opracow ało szczegółowe w y ­
tyczne dla rad narodow ych  po to, by rady wszyst­
k ich  stopni w y p e łn iły  je  żywą, konkre tną  i ak­
tu a ln ą  treścią swego terenu, opartą  o analizę i oce­
nę sy tuac ji. P lanow an ie  uogó ln ien iam i stwarza 
niebezpieczeństwo, że w  ślad za P rezyd ium  W oj. 
RN uogóln iać będą prezyd ia  PRN, GRN, poszcze­
gólne in s ty tu c je  itd ., aż do spó łdz ie ln i czy chłopa, 
k tó ry  ju ż  n ie będzie m ia ł co uogólniać i sam zo­
stan ie  bez k ie ru n k u  pracy, bez pomocy i  op ieki.

Dobrze będzie zatem, jeże li p rezyd ia  rad naro­
dow ych  spojrzą k ry ty c z n ie  na swoje p lany, popra­
w ią  je, u rea ln ią  i  stw orzą p lan  p rze jrzys ty , kon­
k re tn y , ła tw y  do k o n tro li, u m o ż liw ia ją cy  żelazne 
przestrzeganie  jego w ykonania .

P lan  jest po to, aby pracę u ła tw iać , staw iać 
dania w  konk re tn ych  ilościach i  te rm inach. Od 
in u  przygo tow ań zależy akcja siewna. Od sp raw - 
go je j przebiegu zależy w ykonan ie  p lanu siewów. 
I w ykonan ia  p lanu  siewów zależeć będą, p lony, 
leżeć będzie w ykonan ie  narodowego p lanu  gos- 
darczego w  ro ln ic tw ie .
Prezes Rady M in is tró w  Bolesław  B ie ru t w ska- 

w a ł osta tn io  na naradzie w  K a tow icac , ze 
lan -  to p raw o niezłom ne P a s tw a , budującego, 
ija liz m “ . P raw o niezłom ne me ty lk o  w  p r 
rśle ale i  w  ro ln ic tw ie , w; całej gospodarce

i i__»u» nomiptiłP Tiii codzicń.
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?. M AZUR
k ie r . W ydz. S kupu P ro d u k c ji Z w ięrzęce j 

w  B iu rze  W oj. P e łnom ocn ika  CUSiK
we W ro c ła w iu  **•

O likw idac ją  zaległości i rytm iczne w ykonyw anie
tegorocznych obow iązkow ych dostaw

■Woj. w ro c ła w sk ie  osiągnęło w yso k i' w ska źn ik  
w yko n a n ia  p la n u  obow iązkow ych  dostaw  zw ie rzą t 
rzeźnych na ro k  1952. N a jle p ie j w y k o n a ły  p lan  
p o w ia ty : Góra Śląska, M ilic z  oraz K am ienna  Góra, 

. n iek tó re  p o w ia ty  p la n u  je dnak  n ie  w yko n a ły . N a­
leżą do n ich  Bolesław iec, Oleśnica, W roc ław  i Ja­
w or, k tó re  w y k o n a ły  sw oje  p la n y  pon iże j 90%. 
W  pow. bo les ław ieck im  na 1 .1. 1953 r. z do­
s taw am i za ro k  1952 zalegało 1.110 ch ło ­
pów , a w  pow. o leśn ick im  1.010 chłopów . C y­
f r y  te w skazu ją  w yra źn ie  na słabą dyscyp linę  do­
s taw  w  tych  pow ia tach  i  b ra k  system atycznej, 
w m ik liw e j an a lizy  dostaw  przez p rezyd ia  PR N  
i  GR N  oraz pe łnom ocn ików  CUS, zarządy PZGS 
i  de legatów  OPOZRzeź. Tymczasem  spraw a obo­
w ią zko w ych  dostaw  zw ie rzą t rzeźnych pow in n a  
być p rzedm io tem  obrad n ie jednego posiedzenia 
zespołu pow iatow ego. O czyw iście w  w y n ik u  obrad 
1  pod ję tych  na zespołach decyz ji trzeba w ydać ko n ­
k re tn e  zarządzenia, trzeba z ch łopam i porozm a­
w iać, przekonać ich, n ak łon ić  do w yko n a n ia  obo- 
w .ązków , a w  stosunku do opornych i  k u ła k ó w  
z ło ś liw ie  uchy la jących  się od w yko n a n ia  obow iąz­
ko w ych  dostaw  zastosować ka ry . A  w łaśn ie  w  pow. 
bo les ław ieck im  i o leśn ick im  g łów ną p rzyczyną  
pow stan ia  zaległości b y ł b ra k  na leży te j p racy  
uśw iadam ia jące j, b ra k  zdecydowanej postaw y 
w obec opo rnych  i  z ło ś liw ie  u ch y la jących  się od 
dostaw. G m inne  de le ga tu ry  CUS w  pow . bo­
le s ła w ie ck im  na 1.110 ch łopów  zalegających z do­
s taw am i z ub iegłego roku  s k ie ro w a ły  do K o le g iu m  
O rzekającego p rz y  P re zyd iu m  PR N  za ledw ie  61 
w n iosków . Z tego 35 zalegających zostało u k a ra ­
nych , a ściągnięto ty lk o  7 g rzyw ien . N ic  w ię c  
dziwnego, że dyscyp lina  dostaw  jes t słaba.

Podobnie i  w  pow. o leśn ick im  na 1.010 ch łopów  
za legających de le ga tu ry  gm inne CUS sk ie ro w a ły  
do P rezyd ium  PR N  71 w n iosków , z czego u ka ra ­
no 40 zalegających, ściągnięto zaś aż... 2 g rzyw n y . 
P om im o in te rw e n c ji pow ia tow ego pe łnom ocn ika  
CUS P rezyd ium  PRN  n ie  ściąga ka r, w sku te k  
czego n iew ykonan ie  dostaw uchodzi im  dotąd bez­
ka rn ie . W  styczn iu  b r. w  pow. o leśn ick im  z l ik w i­
dow ało  sw o je  zaległości ty lk o  65 gospodarstw , lecz 
m im o  to w  stosunku do za legających w  dalszym  
ciągu n ie  stosowano żadnych kar.

S tyczn iow y  p lan  obow iązkow ych  dostaw  pow. 
o leśn ick i w y k o n a ł za ledw ie w  81% , a przecież 
m ó łb y  w ykonać lep ie j, gdyby  nie to, że w  k i lk u  
grom adach, ja k  R a ta je  i Spalice, zaw iadom ien ia  
o dostaw ie obow iązkow e j ca ły stycz.eń le ża ły  w  
szufladach u so łtysów  tych  grom ad, podczas gdy 
p o w in n y  być doręczone w  te rm in ie  do 31. X I I .  
1952 r. S ta ło  się ta k  dlatego, że an i p rezyd ia  GRN, 
a n i delegaci g m in n i CUS n ie  za in te resow a li się,

dlaczego z tych  grom ad b ra k  obow iązkow ych  do­
staw. Podobnie by ło  w  in n ych  grom adach. P rz y ­
k ła d  ten w skazuje , że konieczna jes t bieżąca a n a li­
za w yko n a n ia  obow iązkow ych  dostaw.

W  pow. -Jawor też jest n ie lep ie j, np. w  g m i­
n ie  N iedaszów na 1 .1. 1953 r. zalegało z dostaw am i 
163 chłopów , a w  gm in ie  M ęcinka 62. D e lega t 
g m in n y  CUS w  M ęcin ie  sk ie ro w a ł do P re zyd iu m  
GR N  ty lk o  1 w n iosek i to na razie nie o uka ran ie , 
lecz o podwyższenie o 10% n ie w ykonane j dostaw y. 
O in n ych  zalegających w idoczn ie  „za p o m n ia ł“ . 
P rzeb ieg obow iązkow ych  dostaw, zw ie rzą t rzeź­
nych  w  s tyczn iu  w  pow . Ja w o r b y ł w y b itn ie  n ie ­
zadow ala jący. P la n  zosta ł w yko n a n y  w  56%, a z 
dużych zaległości z 1952 -r. z lik w id o w a n o  zaled­
w ie  15%.

Dlaczego p o w ia t Ja w o r n ie  w y k o n a ł obow iąz­
kow ych  dostaw  za styczeń? Dlaczego n ie  l ik w id u je  
zaległości z 1952 r.? O dpow iada jąc na te p y ta n ia  
znow u m us im y  s tw ie rdz ić , że jedną z zasadniczych 
p rzyczyn  je s t b ra k  codziennej ana lizy  p rzeb iegu 
dostaw  obow iązkow ych  przez p rezyd ia  rad  na ro ­
dow ych, przez de legatów  CUS i  gospodarczy apa­
ra t  .skupu. N a jlepszym  tego dowodem  jes t fa k t, że 
prezes GS w  Paszowicach L e w ic k i n ie  zna ł p la n u  
na styczeń, uważając, że „od  tych  spraw  jes t p rze­
cież CUS“ . Tymczasem w iadom o, że GS po w in n a  
posiadać odpisy te rm in a rzy  dostaw  i  także w a lczyć
0 ich  rea lizację . GS w  Paszowicach n ie  m a te rm i-  
na rzy, a ty m  sam ym  n ic  n ie  w ie  o przeb iegu obo­
w ią zko w ych  dostaw. P odobny stan rzeczy is tn ia ł w  
GS W ierzchosław ice, gdzie prezes GS M a jch ro w icz  
po kum ote rsku , w b re w  is tn ie ją cym  zarządzeniom
1 m im o zw rócenia m u na to u w a g i przez g m in ­
nego delegata CUS, p rz y ją ł od ro ln ik a  .Frąckie­
w icza za kon trak tow aną  sztukę, m im o  że ro ln ik  
ten  n ie w y k o n a ł obow iązkow ych  dostaw  za I  
k w a r ta ł br.

Powyższe fa k ty  św iadczą o b ra k u  nadzoru nad 
pracą GS ze s tro n y  rad na rodow ych  i  ich  ko­
m is ji. P rzyk ładem  b ra ku  k o n tro li może być fa k t, 
że re fe re n t skupu  i  k o n tra k ta c ji trzo d y  w  GS 

•D obrom ierz —  G ołębow icz zan iedbu je  sw o je  obo­
w ią z k i u p ija ją c  się w  czasie p racy.

Jak ie  jeszcze p rzyczyn y  ham u ją  rea lizac ję  
obow iązkow ych  dostaw? Otóż jedną z n ich  je s t 
n ieznajom ość przep isów  re g u lu ją cych  dos taw y 
obow iązkow e zw ie rzą t rzeźnych i  k o n tra k ta c ję  
nadw yżek przez apara t skupu GS.

W  pow, lw ó w e ck im  w  gm inach Sobota i  U bo­
cze oraz w  pow. zą b ko w ick im  GS p rz y jm o w a ły  
b yd ło  .w . dostaw ie łącznej od k i lk u  zobow iąza­
nych, co sprzeczne je s t z obow iązu jącym i p rze­
p isam i. W  ro ku  b ieżącym  dostaw y łączne dopusz­
czalne są ty lk o  w  trzodz ie  i  d la  ro ln ik ó w  z je d n e j
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grom ady, k tó ry c h  zobow iązanie n ie  przekracza 
100 kg.

W  pow. w ro c ła w sk im  w  GS Sobótka w yd a w a ­
no ch łopom  w ęgiel za dostarczony żyw iec  na po­
czet zaległości z 1952 r., co je s t także sprzeczne 
z in s tru k c ja m i CUS, bow iem  p re m ia  w ęg low a 
p rzys łu g u je  jedyn ie  dostawcom , k tó rz y  w  te rm i­
n ie  w y k o n a li obow iązkow e dostaw y.

Spraw ą zasadniczej w ag i jes t stosunek rad  na­
rodow ych  do obow iązkow ych dostaw. Otóż n ie ­
k tó re  p rezyd ia  PRN, np. w  Legn icy , B o les ław cu  
i  O leśnicy, do n iedaw na m ało uw ag i pośw ięca ły za­
gadn ien iom  dostaw obow iązkow ych, w szystk ie  p ra ­
ce zw alono na CUS, n ie  udz ie la jąc  te renow em u apa­
ra to w i pomocy. A  przecież pow inno  być inacze j, 
zagadnienie obow iązkow ych dostaw  zw ie rzą t rzeź­
nych  i  k o n tra k ta c ji nadw yżek, to  n ie ty lk o  spra­
w a  CUS, ale przede w szys tk im  rad narodow ych, 
a także apara tu  gospodarczego PZGS i  OPOZRzeź.

Trzeba w ięc, b y  rady  narodow e stale czuw a ły  
nad  przeb ieg iem  obow iązkow ych  dostaw, b y  same 
z a ła tw ia ły  w szystkie  odw o łan ia  złożone przez ch ło­
pów , bo i  to  ham uje przebieg dostaw  obow iązko­
w ych . W  sam ym  pow. s trze liń sk im  do 20.1.1953 r. 
leżało w  P rezyd ium  PRN  50 n ieza ła tw ionych  od­
w o łań . Podobnie m a ją  się sp raw y  w  pow . w ro ­
c ław sk im .

Te w szystk ie  n iedociągnięcia  trzeba usunąć, bo 
one w łaśn ie  ham ują  w yko n a n ie  obow iązkow ych

dostaw. Trzeba kon iecznie  z likw id o w a ć  zaległości 
z 1952 r. i  n ie  dopuszczać do pow staw an ia  now ych. 
W  tym  celu konieczna jest stała, bieżąca analiza 
dostaw, z k tó re j należy wyciągać w n io sk i do p racy 
m aoow o-po lityczne j i  o rgan izacy jne j, w y ja śn ia ją c  
masom ch łopsk im  znaczenie dostaw obow iązko­
w ych , usp raw n ia jąc  równocześnie pracę apara tu  
rad, CUS i  w szystk ich  za in teresow anych in s ty ­
tu c ji.

U chw ała  P rezyd ium  Rządu z 17 .1. 53 r. w p ro ­
w adza jąc różne zam ienn ik i, k tó ry m i ch łop i mogą 
regu low ać swoje zaległości z 1952 r. pow inna  stać 
się bodźcem do pełnego z likw id o w a n ia  zaległości.

T rzeba uczyn ić w szystko dla zabezpieczenia 
d y s c y p lin y  dostaw  i dalszego rozw o ju  k o n tra k ta c ji 
nadw yżek trzody  ch lew ne j nie dopuszczając, by  
gospodarstwa, k tó re  nie w y k o n u ją  dostaw, m og ły  
ko n tra k to w a ć  i  sprzedawać sw oje  nadw yżk i po w yż­
szych cenach, oszukując w  ten sposób państwo. 
T ak ie  zadania sto ją przed p rezyd iam i rad naro­
dow ych  i te renow ym  aparatem  CUS, przed p ra ­
co w n ika m i apara tu  skupu i k o n tra k ta c ji.

P lan  obow iązkow ych  dostaw  w  ro ln ic tw ie  po­
w in ie n  być tw a rd y m  praw em , któ rego przestrze­
ganie je s t podstaw ow ym  obow iązk iem  każdego 
chłopa -  p a tr io ty , działacza i  p racow n ika  rad na­
rodow ych , każdego p ra co w n ika  CUS i  apara tu  
gospodarczego.

W Ł . G A W R O N
prac . P re zyd iu m  W oj. RN 

w  Poznaniu

Komisja O św ia ly  i Kultury W o j. RN w  Poznaniu 
pom aga w  pracy kom itetom  rodzicielskim

Zagadn ien ia  w spó łdz ia łan ia  K o m is ji O św ia ty  
i  K u ltu ry  z ko m ite ta m i ro d z ic ie lsk im i zn a jd ow a ły  
odb ic ie  w  p lanach p racy  K o m is ji, a w  szczególno­
ści w  p lan ie  I I I  i  IV  k w a rta łu  ub-. ro k u  w  zw iązku  
z akcją  w yborczą do ko m ite tó w  rodz ic ie lsk ich . 
C zynny udz ia ł K o m is ji O św ia ty  i  K u ltu ry  W oj. R N  
w  osta tn ich w yborach do ko m ite tó w  rodz ic ie lsk ich , 
poprzedzony specjalną naradą K o m is ji W oj. R N  
z ko m is ja m i ośw ia ty  i k u ltu ry  PRN  (M RN) p rzy ­
czyn ił się do tego, iż  w szystk ie  kom is je  w łą czy ły  
s ię do prow adzonej a kc ji. Od tego czasu sprawca 
udz ie lan ia  ko n k re tn e j pom ocy n o w o w yb ra n ym  
k o m ite to m  rodz ic ie lsk im , nadania  w łaściw ego k ie ­
ru n k u  ich  działalności, a przede w szys tk im  ich  
W spółdzia łania ze szkołą w  dziedzin ie  w ychow an ia  
1 nauczania —  stała się pun k te m  cen tra lnym , k tó ­
rem u  sporo uw ag i pośw ięciła  K o m is ja  O św ia ty  
1 K u ltu ry  W o j. RN.

A k c ja  u a k tyw n ie n ia  dz ia ła lności w szystk ich  
ko m ite tó w  rodz ic ie lsk ich  za in ic jow ana przez K o­
m is ję  O św ia ty  i  K u ltu ry  W oj. RN, rozpoczęta w  l i ­
stopadzie ub. roku , p rzew idz iana  została na okres 
k i lk u  m iesięcy i  podzielona na dw ie  fazy. P o dkre -

ś lić  należy, że K o m is ja  w spó łdzia ła-'s ta le  i  syste­
m atyczn ie  z ka ted rą  pedagog ik i U n iw e rsy te tu  
Poznańskiego oraz W oj. O środkiem  Doskonalenia 
K a d r O św ia tow ych. Te dw ie  in s ty tu c je  w y b itn ie  
pom agają K o m is ji w  w yp racow an iu  fo rm  i  m etod 
p ra cy  dla ko m ite tó w  rodz ic ie lsk ich  od s tro n y  fa ­
chowej oraz w spó łp racu ją  w  za in ic jow ane j przez 
K om is ję  a kc ji.

P ierw sza faza ' a kc ji rozpoczęta została w zorco- 
naradą z p rzew odn iczącym i i  a k tyw is ta m i ko - 
e tów  rodz ic ie lsk ich  w szystk ich  szkół m. Pozna- 
12. X I. 1952 r. W  naradzie w z ię li udz ia ł: K o ­

je O św ia ty  i K u ltu ry  W oj. RN i M R N  w Poz- 
liu , p rzedstaw ic ie le  obu P rezyd iów , v 
PR, p ro fesorow ie  ka te d ry  pedagogik i U n iw e r­
k u  Poznańskiego, k ie ro w n icy  W ydzia łów  
v ia ty  obu P rezyd iów , p rzedstaw ic ie le  W  ODKO, 
■zadu W ojewódzkiego i M ie jsk iego L ig i Korne*, 
p  oraz liceów  ogólnokształcących i  Pedag “  
mych. Ogółem uczestniczyło w  naradzie o o. 

osób Narada poświęcona by ła  om ów ien i

,u‘.i s ;
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a w  szczególności do zadań w  p ra cy  ideow o-w ycho- 
w aw czej i dydaktyczne j szkoły. Nad zasadniczym 
re fe ra tem  o zadaniach ko m ite tó w  rodz ic ie lsk ich , 
k tó ry  w yg ło s ił p ro fesor U n iw e rsy te tu  Poznańskie­
go K w ia te k , w yw iąza ła  się ożyw iona dyskusja, 
k tó ra  p o tw ie rd z iła  fa k ty  stw ie~dzone przez K o m i­
sję, iż  k o m ite ty  rodz ic ie lsk ie  w  Poznaniu obok 
pow ażnych osiągnięć, w dużej jeszcze m ierze ogra­
n iczy ły  się w  swej pracy do zagadnień gospodar­
czych, a zby t m ało lu b  w cale nie zw raca ły  uw ag i 
na prace dydaktyczno-w ychow aw cze. M ó w ił o ty m  
w yra źn ie  ro b o tn ik  M us ia ł z K o m ite tu  R odzic ie l­
skiego p rzy  szkole podstaw ow ej N r  12 w  Pozna­
n iu , m ó w ili rów n ież na ten tem at i  in n i dysku tan ­
c i podkreśla jąc, że re fe ra t wskazał im  fo rm y  i  m e­
to d y  p racy kom ite tów , k tó re  staną się cenną w ska­
zów ką d la ich  dalszej działalności. W spomnieć na­
leży rów n ież o c iekaw ej in ic ja ty w ie , z k tó rą  w y ­
s tą p ili uczestnicy narady, a m ianow ic ie  wspólnego 
opracow ania m a te ria łó w  o p racy ko m ite tó w  ro d z i­
cie lskich. W ty m  celu wszyscy przew odniczący ko ­
m ite tó w  w  specja lnych zeszytach notow ać będą 
sw oje uw ag i i  spostrzeżenia z ich p racy oraz fo r ­
m y  i m etody dzia ła lności, k tó re  po k i lk u  m iesią­
cach, zebrane i  p rzedyskutow ane, przynieść mogą 
bogaty, żyw y  i  pełen treści m a te ria ł. Już w  cztery 
d n i po naradzie  poznańskie j K om is ja  O św ia ty  
i  K u ltu ry  W oj. R N  zorganizow ała wspólną naradę 
z przew odniczącym i ko m is ji PRN (M RN), na k tó ­
re j szeroko om ów iono w y n ik i na rady w zorcow ej 
o raz podano te renow ym  kom is jom  dalsze szczegó­
ły  a kc ji. Ustalono, że podobne narady zorgan izu ją  
ko m is je  PRN (M RN) we w szystk ich  pow ia tach  
i  m iastach. W ytyczne do zorganizowania narad 
przesłane zosta ły równocześnie przez P rezyd ium  
W oj. RN do p rezyd iów  niższego stopnia, w  k tó ry c h  
w yszczególniono, w  ja k ic h  te rm inach  i  ja k i p rze­
b ieg m ają  m ieć narady, a ponadto opracowane zo­
s ta ły  i przesłane tezy re fe ra tu  przewodniczącego 
K o m is ji O św ia ty  i  K u ltu ry  PRN  (M RN) o zada­
n iach  ko m ite tó w  rodz ic ie lsk ich , k tó ry  m ia ł być 
podstaw ą narady. N a rady  w  pow ia tach  i m iastach 
o d b y ły  się wszędzie w  lis topadzie  i  g ru d n iu  ub. 
roku . W edług oceny K o m is ji O św ia ty  i K u lt . oraz 
P rezyd ium  W oi. RN narady sp e łn iły  swe zadanie. 
Bogata dyskusja  w ykaza ła , że w  w ychow aw cze j i  
dydaktyczne j p racy szko ły w k ła d  ko m ite tó w  ro ­
dz ic ie lsk ich  b y ł n iedostateczny i że na leży n ie ­
zw łoczn ie  p rzystąp ić  do a k ty w iz a c ji rodziców  na 
ty m  odcinku. W  szczególności na rady u ja w n iły  
n ie je d n o k ro tn ie  zupe łny b rak  zainteresow ania się 
dz ia ła lnością  ko m ite tó w  rodz ic ie lsk ich  ze s tro n y  
k o m is ji ośw ia ty  i k u ltu ry  PRN. a zwłaszcza GRN, 
co św iadczy rów n ież  o niedostatecznej jeszcze tro ­
sce p rezyd iów  rad o należytą pracę kom is ji.

A b y  w y n ik i narad z ko m ite ta m i ro d z ic ;e lsk:m i 
na szczeblu po w ia tow ym  odpow iednio  w yko rzys tać  
i  przenieść do każdego kom ite tu , zastosowano now ą 
fo rm ę. K om is ja  O św ia ty  i K u ltu ry  W oj. RN w y ­
s ła ła  w y d ru k o w a n y  w  fo rm ie  u lo tk i l is t do prze­
wodniczącego. ko m ite tu  rodzic ie lsk iego w  szkołach 
w szys tk ich  typ ó w  w  w o jew ództw ie . W  liśc ie  ko ­
m is ja  naw iązu je  do odpow iedzia lne j p racy  prze­

w odniczących ko m ite tó w  rodz ic ie lsk ich  ja k  i  ca­
łych  ko m ite tó w  w  walce o w zm ocnienie jedności 
narodu polskiego, zespolonego we F roncie  N arodo­
w y m  do w a lk i o pokó j i p lan  6 -le tn i, k tó ra  w y ­
raża się m iędzy in n y m i w łaśc iw ą  pracą ko m ite ­
tu  rodzic ie lsk iego w pom aganiu szkole w  w ycho­
w a n iu  i  nauczaniu m łodzieży. K om is ja  W oj. RN 
apelu je  dale j do przewodniczącego ko m ite tu , by  
na na jb liższym  zebran iu  poddał pod dyskusję w y ­
n ik i na rady zw ołanej przez kom is ję  ośw ia ty  i k u l­
tu ry  PRN (M RN) i w  oparciu  o o trzym ane w y ­
tyczne opracow ał w spóln ie  z pozosta łym i członka­
m i ko m ite tu  roczny p lan  pracy. W raz z lis tem  
przesłane zosta ły każdemu przewodniczącem u ko­
m ite tu  w ytyczne  do pracy ko m ite tów  ro d z ic :e l- 
sk ich , a m ianow ic ie : 1) Ogólne zasady p lanow an ia  
p racy ko m ite tów  rodz ic ie lsk ich ; 2) zadania dydak­
tyczno-w ychow aw cze w raz z w ykazem  le k tu ry  do 
u ży tku  rodziców ; 3) zadania na odcinku gospodar­
czym; 4) prace organizacyjne. '

D ruga  faza a k c ji rozpoczęta została w  styczn iu  
i  trw a ła  poprzez ten m iesiąc i  następny. P rzebieg 
je j pom yślany je s t w  ten sposób, iż we w szystk ich  
szkołach w o jew ództw a  odbyw ają  się p lenarne ze­
b ran ia  rodziców , zw ołane przez k o m ite ty  ro dz ic ie l­
skie d la om ów ien ia  w yp ływ a ją cych  z pó łrocznych 
w y n ik ó w  nauczania zadań, t j.  u a k tyw n ie n ia  ro d z i­
ców na odcinku w a lk i o w ychow an ie  i nauczan e 
m łodzieży. W ytyczne  do opracow ania d rug ie j fa ­
zy a kc ji przekazane zostały w  teren przez P rezy­
d iu m  W oj. RN do w szystk ich  p o w ia tów  i m iast. 
W ytyczne  te p rzew idu ją , iż w  początkach styczn ia  
organizow ane są przez kom is je  ośw ia ty  i  k u ltu ry  
PRN  (M RN) p rzy  w spółudzia le  w yd z ia łó w  o św ia iy  
na rady  z p rzew odniczącym i ko m is ji ośw ia ty  i k u „ -  
tu ry  GRN oraz z k ie ro w n ik a m i w szystk ich  szkó ł 
d la om ów ien ia  p rzygo tow ań do zebrań rodz iców  
w  -szkołach. Zebran ia  te odbyw ają  się w  czasie od 
18.1. do l . I I I .  b r. i  obsłużone są przez p o w ia tow y  
a k ty w  k o m is ji o św ia ty  i  k u ltu ry . Zasadniczym  
punk tem  porządku obrad jes t re fe ra t p rzew odn i­
czącego ko m ite tu  rodzic ie lsk iego na tem at: „Nasz 
udz ia ł w  w alce o pokó j —  to pomoc szkole w  na­
uczaniu i w ychow an iu  dzieci na dobrych o b yw a te li 
P o lsk ie j Rzeczypospolite j L u d o w e j“ . Tezy do re fe ­
ra tó w  opracowane i przesłane zostały do w szyst­
k ich  p o w ia tów  przez P rezyd ium  W o j. RN. W  zw iąz­
ku  z tym , że na te ren ie  gm in całą akcją zebrań ro ­
dz ic ie lsk ich  k ie ru ją  kom isje  ośw ia ty  i  k u ltu ry  
GRN, prezyd ia  PRN  muszą dołożyć, starań, b y  
zm obilizow ać prezyd ia  GRN, a w  szczególności icn  
sekre tarzy, do u a k tyw n ie n ia  k o m is ji i  udzie len ia  
im  ja k  n a jw yda tn ie jsze j pomocy.

Po a kc ji zebrań rodz ic ie lsk ich  p rze w id u je  s:'ę, 
że w szystk ie  p rezyd ia  rad na jednym  ze swych po­
siedzeń w  m arcu br. w ys łucha ją  spraw ozdań 
z przebiegu a kc ji oraz rozpatrzą w n iosk i w y p ły ­
w ające z ich oceny, a dotyczące polepszenia dzia-r 
ła lności szkół na danym  terenie.

Dotychczasowe w y n ik i za in ic jow ane j przez K o ­
m is ję  O św ia ty  i  K u ltu ry  W oj. R N  a k c ji w skazują,
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że k o m ite ty  rodzic ie lsk ie , nad k tó ry m i opiekę spra­
w ow ać p ow inny  kom is je  ośw ia ty  i  k u ltu ry  rad 
narodow ych, n ie jednokro tn ie  pozbawione b y ły  po­
m ocy i dz ia ła ły  w  dużej jeszcze m ierze  bez śc iś le j­
szego pow iązania z organam i rad narodow ych. 
A k c ja  pomocy d la  n ich rozpoczęta przez K om is ję  
O św ia ty  i K u ltu ry  W oj. RN z końcem  ub. ro ku  
p rzyn ies ie  n ie w ą tp liw ą  korzyść, u a k ty w n i i ubo­

jo w i ko m ite ty , p rzestaw i ich  pracę na w łaściw e to ­
r y  i zwiąże jeszcze ściślej kom is je  ośw ia ty  i k u l­
tu ry  rad  z szerokim i masami ludności p racu jące j.

Z p rzyk ła d u  K o m is ji O św ia ty  i K u ltu ry  sko­
rzystać p o w in n y  i  inne  kom is je  W oj. RN in ic ju ją c  
podobne akcje w  sw ych pionach, stosując nowe 
fo rm y  działalności, przestaw ia jąc się na lepszy niż 
dotychczas s ty l pracy.

/  '

W ięcej uw ag i poświęcić kontraktacji roślin
Z b l iż a  się t e r m in  zakończen ia  a k c j i  k o n ­

t r a k to w a n ia  p r o d u k c j i  ro ś l in n e j .  I n s t r u k c ja  M i ­
n is te rs tw a  R o ln ic tw a  z 17. X .  1952 r. i i n s t r u k ­
c je  z a in te re so w a n ych  re s o r tó w  p rz e w id u ją  za­
ko ń czen ie  k o n t r a k ta c j i  w iększośc i  u p r a w  r o ­
ś l in n y c h  do 10 m arca  br.

O b o k  w o je w ó d z tw ,  k tó r e  do  10 lu te g o  br.  
o s ią g nę ły  ju ż  w y s o k i  p ro c e n t  w y k o n a n ia  p la n u ,  
a n a w e t  w  k o n t r a k ta c j i  n ie k tó r y c h  ro ś l in  p la n  
p rz e k r o c z y ły ,  m a m y  w o je w ó d z tw a  o n is k im ,  
j a k  do tąd , p rocenc ie  w y k o n a n ia  p la n u .  T a k  np . :

P oznań  w y k o n a ł  61,5% p la n u  k o n t r a k ta c j i  
b u ra ka  c u k ro w e g o , n a to m ia s t

B ia ły s to k  z a le d w ie  3 5 % ;
K a to w ic e  w y k o n a ły  109% p la n u  k o n t r a k ­

ta c j i  ro ś l in  o le is tych ,  n a to m ia s t
L u b l i n  za ledw ie  5 2 % ;
K r a k ó w  w y k o n a ł  61.4% p la n u  k o n t r a k ta c j i  

ln u  s łom y, n a to m ia s t
K ie lc e  za le d w ie  2 4 % ;

W. i t |C i n  m t S  n n m tim p m s fż E w

O po le  w y k o n a ło  69%  p la n u  k o n t r a k ta c j i  ko ­
n o p i  s ło m y , n a to m ia s t  

Rzeszów z a le d w ie  26 % .
N is k ie  do tąd  w  szeregu w o je w ó d z tw  w y k o ­

n a n ie  p la n ó w  k o n t r a k ta c j i ,  zw łaszcza ro ś l in  
w łó k n is ty c h ,  o le is tych  i b u ra k a  c u k ro w e g o  o raz  
n ie k tó r y c h  ro ś l in  k o n s u m p c y jn y c h ,  w y m a g a , 
a b y  w  ra m a c h  p rz y g o to w a ń  do w iosenne ]  
a k c j i  s ie w n e j  r a d y  n a ro d o w e  i  ic h  p re z y ­
d ia  p rz e a n a l iz o w a ły  s top ień  w y k o n a n ia  p la n u  
w  p o d le g ły c h  im  g rom adach ,  g m in a ch  i  po ­
w ia ta c h .  T a m , gdz ie  s łabo p rzeb iega k o n t r a ­
k ta c ja ,  t rzeba  w  w y n i k u  a n a l iz y  s k ie ro w a ć  
pom oc  ze s t ro n y  ra d  n a ro d o w y c h ,  Z S Ch i  apa­
ra tu  in s t y tu c j i  k o n t r a k tu ją c y c h .

Zam ieszczona  w  dz ia le  „ Z  życ ia  ra d  n a ro d o ­
w y c h “  ko re spondenc ja  z g m in y  Ż m ig ró d e k ,  
pow . M i l i c z ,  w ska zu je ,  w  ja k i  sposób G R N  
ene rg iczn ie  za jąw szy  się s p ra w ą  k o n t r a k ta c j i  
p rz e ła m a ła  t ru d n o ś c i  i  d o p ro w a d z i ła  do w y ­
k o n a n ia  p la n u .

J A K  G M IN A  Ż M IG R Ó D E K  W Y K O N U JE  
P L A N  K O N T R A K T A C J I I  PR ZYG O TO W U JE S IĘ  

DO S IEW Ó W  W IO S E N N Y C H

29. I. 1953 r. odbyła  się sesja GRN w  Ż m ig ró d ku  
pośw ięcona w ykonan iu  p lanu k o n tra k ta c ji up ra w  
ro ś lin n ych  w  1953 r. GRN w ysłucha ła  spraw ozda­
n ia  P rezyd ium  z dotychczasowej p racy oraz z w y ­
konan ia  p lanów  k o n tra k ta c ji przez poszczególne 
g rom ady. W sesji GRN w z ię li udz ia ł wszyscy soł­
tys i, agenci grom adzcy do spraw  k o n tra k ta c ji, 
p rzew odniczący spó łdz ie ln i p ro d u kcy jn ych  oraz 
p rzedstaw ic ie le  o rgan izac ji społecznych i  p o lity c z ­
nych, p rzedstaw icie le  in s ty tu c ji ko n tra k tu ją cych  
Jak GS, cuk row n i, zakładu roszarniczego oraz 
k ro ch m a ln i.

S tw ierdzono zle w ykonan ie  p lanów  k o n tra k ta ­
c j i  Zam iast zaplanow anych 40 ha ln u  za ko n tra k ­
tow ano 12.5 ha, zam iast 66 ha bu raka  cukrow ego 
zakon trak tow ano  18 ha, zam iast 95 ha jęczm ien ia  
zakon traktow ano 24 ha. G rom ady G atka, Radziadz, 
B o rk i, Garbce i  Laskow o n ie  w y k o n u ją  zadań 
k o n tra k ta c ji.

G R N  pod ję ła  uchw ałę zobowiązującą P rezyd ium  
do ana lizow an ia  w ykonan ia  ko n tra k ta c ji, do prze­
prow adzenia  zebrań grom adzkich. Zobowiązano 
in s ty tu c je  kon tra k tu ją ce  do naw iązania ściślejsze] 
w spó łp racy z ak tyw em  grom adzk im  i  z K om is ją  
Rolną.

W ykonu jąc  uchw ałę GRN P rezyd ium  om aw ia ło  
ko n tra k ta c ję  na swych posiedzeniach, p rzeprow a­
dz iło  narady z ak tyw em  ko n tra k tu ją cym , członko­
w ie  P rezyd ium  jeźdz ili do grom ad, w ys łu ch iw a li 
sprawozdań G O M  z p rzygotow an ia  maszyn, GS 
z zaopatrzenia w  nawozy sztuczne i ziarno^ siewne. 
A na lizow ano  na P rezyd ium  pracę agentów kon­
tra k tu ją cych  w gromadach, pracę sołtysów, rad ­
nych i a k tyw u  grom adzkiego. S tw ierdzono, ze na 
z ły  przebieg k o n tra k ta c ji w p ływ a ła  m. in. zła p ra ­
ca agentów. Spowodowano odw ołan ie  agenta z 
gr. Garbce . L itw in o w icza . S tw ierdzono da. ej 
m ałe zainteresow anie się tym  zagadnieniem same­
go a k ty w u  grom adzkiego i  in s ty tu c ji ko n tra k tu

W  w y n ik u  ta k ie j p racy sytuacja na odcinku 
k o n tra k ta c ji po p ra w iła  się. P lany  k o n tra k ta c ji b
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raka  cukrow ego w ykonano  w  100%. P rzodu je  
g r. P rzy  wsie, spółdz. p ro d u kcy jn e : Ż m ig ródek  
i  G atka. N a jgorze j p rzedstaw ia ła  się początkow o 
spraw ą k o n tra k ta c ji lnu , ale dz ięk i na leżyte j p racy 
uśw iadam ia jące j w grom adach p ian  w ykonano w  
całości. D zięk i wczesnemu za in teresow aniu  się 
i  dobre j p racy a k tyw u  plan k o n tra k ta c ji z iem n ia ­
ków  w ykonano  w 101%, konopi w 95%, jęczm ie­
n ia  w 85% oraz in n ych  up raw  w  95%.

P rezyd ium  GRN zaplanow ało na 21. II . br. sesję 
GRN poświęconą p rzygo tow an iu  do s iew ów  w io ­
sennych. GRN w ysłucha ła  spraw ozdania P rezyd ium  
GRN oraz ko re fe ra tu  K o m is ji R olnej. W  spraw o­
zdan iu  om ów iono przygo tow an ie  maszyn oraz zao­
pa trzen ie  GS w nawozy sztuczne i z ia rno  siewne. 
G O M  Korzeńsko obs ługu jący gm inę Ż m ig ródek  
na leżycie  jest p rzygo tow any, w szystk ie  s ie w n ik i są 
w yrem on tow ane . K om is ja  Rolna 16 II. br. p rze­
p ro w a d z iła  ko n tro lę  w  GO M  i s tw ie rd z iła  goto­
wość maszyn. S ie w n ik i nąwozowe oraz z a p ra w ia r- 
k i  z ia rna  są p rzydz ie lone  do spó łdz ie ln i p ro d u k ­
cy jnych . Na zebraniach grom adzk ich  om ów iono 
zapotrzebow ania  na z ia rno  siewne do w ym ia n y , na 
naw ozy sztuczne, pomoc sąsiedzką, opracowano 
p la n y  dla grom ad.

G R N  po w ys łu ch a n iu  spraw ozdania  pod ję ła  
uchw a łę  zobow iązując GS Korzeńsko do c a łko w i­
tego zaopatrzenia się w  nawozy sztuczne i  z ia rno  
siewne i do ich rozprow adzenia  do 10. I I I .  br. Zo­
bow iązano G O M  do rozdz ia łu  i dostarczenia s iew - 
n ik ó w  dla grom ad. P rezyd ium  GRN zobowiązano 
do czuw ania nad sp ra w n ym  przebiegiem  ka m p a n ii 
s iew ne j oraz K om is ję  R olną do dokonyw an ia  
k o n tro li.

D z ię k i te rm inow em u  rozpoczęciu p rac p rzyg o - . 
tow aw czych, zw o ływ a n iu  narad z in s ty tu c ja m i 
k o n tra k tu ją c y m i, so łtysam i, a k tyw e m  grom adz­
k im , o rgan izac jam i społecznym i i p o lity czn ym i, 
d z ię k i sesjom GRN, na k tó ry c h  w ysłuchano sp ra ­
w ozdań P rezyd ium  i  ko re fe ra tu  K o m is ji R o lne j, 
oraz pod jęc iu  uchw a ł, dz ięk i w ys łu ch iw a n iu  na po­
siedzeniach P rezyd ium  sprawozdań sk ładanych 
przez GS, G O M  oraz spó łdz ie ln ie  p rodukcy jne , 
dz ięk i w ysun ięc iu  odpow iedn ich  w n iosków , uśw ia ­
dom ien iu  ro ln ik ó w  na zebran iach g rom adzkich , 
d z ię k i te rm inow em u  i spraw nem u rozprow adzan iu  
naw ozów  i z ia rna  oraz dz ięk i k o n tro li dokonyw a­
ne j przez K om is ję  R olną —  p rzygo tow an ia  do 
s iew ów  w iosennych przechodzą sp raw n ie  i  da ją  
gw a ranc ję  należytego i te rm inow ego w ykonan ia , 
co p rzyczyn i się do podn iesien ia  w yda jnośc i z hek­
tara .

H . K o ź la ko w sk i
sekre ta rz  P rezyd ium  G R N  w  Ż m ig ró d k u  

pow . M ilic z

R e d a kc ja  za p y tu je , czy  s k o n tro lo w a n o : ja ko ść  re ­
m o n tó w  m aszyn, p la n  p ra c y  m aszyn  z P O M  i  G O M , 
s ta n  w y w ó z k i o b o rn ik a , z w ó z k i m a te r ia łó w  b u d o w la ­
n y c h  w  sp ó łd z ie ln ia ch  p ro d u k c y jn y c h  i  w  P G R , a ta k ­
że czy  K o m is ja  R o lna  s k o n tro lo w a ła  p rz y g o to w a n ie  
do s ie w ó w  w  PG R.

P R Z Y G O T O W A N IE  P O S IE D ZE Ń  P R E Z Y D IÓ W
R A D  N A R O D O W Y C H  W  POW . C Z A R N K Ó W

Praca P rezyd ium  PR N  w  C zarnkow ie  jes t opa r­
ta na k w a rta ln y c h  p lanach pracy. W y ją te k  sta­
now ią  posiedzenia nadzw yczajne, na k tó ry c h  
opracow u je  się sp raw y p iln e , n ie  p rzew idz iane  

p lanem , ja k  np. za tw ie rdzen ie  now ych  sp ó łd z ie ln i 
p ro d u k c y jn y c h  itp .

Jak ie  znaczenie i  w p ły w  na w y n ik i dz ia ła lności 
P rezyd ium  ma p la n  pracy, przekonano się w  la ­
tach ub ieg łych , k ie d y  p lanow an ie  by ło  jeszcze 
niedostateczne, p la n y  n ie  zn a jd ow a ły  oparc ia  
o p lan  gospodarczy i  budżet te renow y, n ie  b y ły  
w  pe łn i zharm onizow ane z p lanam i p racy  Rady, 
k o m is ji i  p rezyd iów  rad  niższego stopnia, co s iłą  
rzeczy u tru d n ia ło  na leżytą  organ izację  p racy  P re ­
zyd ium . Posiedzenia P rezyd ium  o d b yw a ły  się 
n ie re g u la rn ie , a porządek obrad n ie k tó ry c h  po­
siedzeń b y ł tak  p rze ładow any, że n ie  m ogło być 
m ow y o w ła śc iw ym  rozpa trzen iu  w szys tk ich  
sp raw ; b y ły  rów n ież  tak ie  posiedzenia, na k tó ry c h  
n ie  by ło  nad czym obradować.

W u b ie g łym  ro ku  nastąp iła  zm iana. Na po­
siedzeniach P re zyd iu m  ro zpa tryw ano  nie w ięce j 
n iż  3 lu b  4 sp raw y w ym agające ko leg ia lnego 
rozpatrzen ia , aby w  ten sposób zapew nić d o k ład ­
ne ich om ów ien ie  i  możność postaw ien ia  k o n k re t­
nych w n iosków .

P rzygo tow an ie  m a te ria łó w  i w n iosków  rozpo­
czyna się na 2 tygodn ie  przed posiedzeniem pod 
nadzorem  w łaściw ego członka P rezyd ium . P la n  
p racy  zapewnia te rm inow e  p rzygo tow an ie  spraw , 
uw zg lędn ia jąc  sta łe dn i posiedzeń.

P rzygo tow any m a te ria ł, zanim  zostanie oddany 
pod obrady, jest ana lizow any przez w łaściw ego 
członka P rezyd ium , a n ie je d n o k ro tn ie  i przez za­
in te resow aną kom isję. W styczn iu  br. np. K o m i­
sja Z d row ia  oraz K om is ja  O św ia ty  i K u ltu ry  na 
w spó lnym  posiedzeniu ro zp a trzy ły  spraw ozdanie  
Po .yiatowego K o m ite tu  K u ltu ry  F izycznej d o ty ­
czące um asow ien ia  spo rtu  w  pow iecie, zgłaszając 
w n io sk i zm ierzające do upow szechnienia k u ltu ry  
fizyczne j.

Dośw iadczenie z roku  ub iegłego pokazało, że 
posiedzenia P rezyd ium , w  k tó ry c h  b ra li u d z ia ł 
ty lk o  cz łonkow ie  P rezyd ium  i  re fe ru ją cy  sp raw y, 
bez udz ia łu  czynn ika  społecznego, n ie  mogą na le­
życie rozw iązać p rob lem ów  terenu. D la tego też 
obecnie zapraszani są na posiedzenia p rzew odn i­
czący za in teresow anych k o m is ji lu b  p rzeds taw i­
cie le o rgan izac ji społecznych.

C złonkow ie  P rezyd ium  o trzym u ją  ca ły  m a te ria ł 
p rz y n a jm n ie j na dw a d n i przed posiedzeniem, 
dz ięk i czemu m ają  możność zapoznania się z m a­
te ria łe m  i  p rzygo tow an ia  się do dyskus ji.

Na każdym  posiedzeniu cz łonkow ie  P rezyd ium  
sk łada ją  spraw bzdania z w yko n a n ia  uchw a ł. A b y  
zapew nić w ykonan ie  u ch w a ł w  te rm in ie  przez 
w y d z ia ły  i  re fe ra ty , cz łonkow ie  P rezyd ium  odpo­
w ie d z ia ln i za w ykonan ie  uchw a ł stale k o n tro lu ją  
ich  rea lizację . W  ty m  celu zaprowadzono dorę­
czanie odpisów  u ch w a ł odpow iedz ia lnym  za w y ­
konan ie  cz łonkom  P rezyd ium  do w iadom ości 
i  nadzoru, a n iezależnie od tego w y d z ia ły  i  re fe ra ty
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zaw iadam ia ją  pisem nie członka P rezyd ium  o w y ­
ko n a n iu  uchw a ły . Po z re fe ro w a n iu  spraw ozda­
n ia  przez członka P rezyd ium  na posiedzeniu 
■wyjmuje się uchw ałę zna jdu jącą  się w  te rm in a rzu  
i  po załączeniu do n ie j spraw ozdania  odkłada się 
do osobnej teczki p row adzone j ana log iczn ie  do 
podręcznego spisu uchw a ł. Zorgan izow ana w  ten 
sposób p rą c a . u m o ż liw ia  k o n tro lę  w yko n a n ia  
■uchwał.

Posiedzenia p re zyd iów  M R N  i  GR N  odbyw a ją  
się rów n ież w  usta lone d n i w  tygodn iu .

Jednak nie we w szys tk ich  p rezyd iach praca 
ta  jest zorganizow ana należycie. Np. P rezyd ia  
G R N  w  P o ła jew ie  i Lubaszu p rze p ro w a d z iły  w  
s tyczn iu  b r. za ledw ie po 2 posiedzenia. Na po­
siedzeniach p rezyd iów  M R N  i  GRN om aw iano 
-w tym  ro ku  obow iązkow e dostaw y na ro k  1952, 
ro b o ty  m e lio racy jne  i  drogow e w  ro ku  1953, ana­
lizow ano  zaległości w  p oda tku  g ru n to w ym .

A b y  w łaśc iw ie  us taw ić  pracę w  te ren ie , P re ­
z y d iu m  PRN  zorganizow ało w  b r. 2 na rady  robo­
cze d la sekre tarzy p rezyd iów  M R N  i  GRN. P rze­
w odn iczący p rezyd iów  GRN zapraszani są na po­
siedzenia P rezyd ium  PRN n ie  ty lk o  w  celu zre­
fe ro w a n ia  określonych spraw , lecz rów n ież  po to, 
by m o g li zapoznać się ze s ty lem  p racy  P re zyd iu m  
P R N  i  w yko rzys tać  to w  sw oje j pracy.

Celem spraw ow an ia  należytego nadzoru i  udzie ­
la n ia  pom ocy p rezyd iom  GRN P rezyd ium  PRN  
zw ró c iło  się do p rezyd iów  GRN o usta len ie  i nad­
sy łan ie  porządku obrad ich  posiedzeń. P rezyd ium  
PR N  deleguje na te posiedzenia sw ych cz łonków  
bądź p racow n ików  za in teresow anych bezpośrednio 
om a w ia n ym  problem em . Uczestniczenie w  posie­
dzeniach p rezyd iów  GRN poza pomocą i  in s tru k ­
ta rzem  pozw ala na dokładne poznanie terenu.

Celem szczegółowszej ana lizy  spraw , om aw ia ­
n ych  na posiedzeniach p rezyd iów  GRN, pod 
w zg lędem  fo rm a ln ym  i  rzeczow ym  oraz celem 
ew entua lnego w yko rzys tan ia  tego m a te ria łu  przez 
P re zyd iu m  PRN, p rezyd ia  GR N  p rzysy ła ją  p ro ­
to k o ły  w  podw ó jnych  egzem plarzach: części je d ­
nego egzemplarza dosta ją odpow iedn ie  w y d z ia ły  
lu b  re fe ra ty  P rezyd ium  PRN celem zajęcia sta­
now iska .

E. Garkowskł
k ie r. Ref. Org. P rezyd ium  PRN  

w  C zarnkow ie

LEPSZA  PRACA P R E Z Y D IU M  M R N  
W  G R A JEW IE  W P ŁY W A  N A  O Ż Y W IE N IE  
, SESJI R A D Y

W  num erze 13(223) „R ady  N a ro d o w e j“  z 1 lipca  
1952 r. ukaza ł się a r ty k u ł p t. „P re z y d iu m  M R N  
"W G ra je w ie  źle p rzyg o to w u je  sesje“ . Ten zupełn ie  
słuszny a r ty k u ł w y w o ła ł ż yw y  oddźw ięk i  p rz y ­
c z y n ił się do rozpoczęcia nowego etapu p racy ta k  
samej M R N  w  G ra je w ie  ja k  i je j P rezyd ium , 
p ie rw sze  posiedzenia P rezyd ium  M R N ; sesia M R N , 
a naw et posiedzenie P rezyd ium  PRN  w  G ra je w ie  
Po ukazaniu  się a r ty k u łu  pośw ięcone b y ły  dok ład ­

nem u p rzedysku tow an iu  a r ty k u łu  w  celu w yc ią g ­
n ięc ia  w łaśc iw ych  w n iosków  zm ierza jących do na­
p ra w y  istn ie jącego stanu rzeczy.

Jako członek M RN w  G ra je w ie  obserw u ję  od 
te j c h w ili duże zm iany na lepsze. W idoczne jest, 
że k ry ty k a  pomogła.

S tw ie rd z ić  można troskę P rezyd ium  M R N
0 w łaśc iw e  p rzygo tow an ie  każdej sesji i  to 
coraz lep ie j. Obecnie p ro je k t porządku obrad 
sesji jest p rzem yślany, a m a te ria ły  w m ia rę  moż­
liw ośc i są wcześniej przygotow ane, tak że przed , 
sesją M R N  ra d n i mogą je  przeanalizow ać na ze­
b ran iach  k lu b ó w  radnych. Wcześniejsze zaznajo­
m ien ie  się z m a te ria ła m i przez radnych podnosi 
poziom  obrad sesji. Bardzo ważna zm iana nastą­
p iła  rów n ież w  sprawozdaniach, k tó re  przygo to ­
w u je  P rezyd ium  M R N  na sesje. Spraw ozdania  
pow ie rzchow ne i lakon iczne należą już  teraz do 
przeszłości, Obecnie P rezyd ium  M R N  przedstaw ia 
na sesji spraw ozdania  nie ty lk o  napisane, ale
1 opracowane jasno i  zaw iera jące analizę po litycz ­
no-gospodarczą om aw iane j spraw y. P rezyd ium  
M R N  p o tra fi odpow iedzieć na każde pytan ie  rad­
nego i  w y ja śn ić  w ą tp liw ośc i, a daw n ie j n ie jedno­
k ro tn ie  sp raw y odkładano do następnej sesji po 
d łu g ie j n ie raz i ja ło w e j dyskus ji. Św iadczy to, że 
P re zyd iu m  M R N  ju ż  przed sesją zastanaw ia się 
i  ana lizu je  spraw y, dz ięk i czemu może udzielać 
szczegółowych w y ja śn ie ń  na p y ta n ia  zadawane 
w  ćzasie obrad.

Sesje M R N  od w rześn ia  ub. ro ku  zaczęły być 
coraz ciekawsze.

D a w n ie j nużące, obecnie ro zp a tru ją  isto tne p ro ­
b le m y  in te resu jące w szystk ich  radnych. D okładne 
p rzygo tow an ie  każdej sesji przez P rezyd ium  M R N  
w p ły w a  w  dużym  stopn iu  i na pow iększenie się 
fre k w e n c ji radnych. R adni zrozum ie li, że udzia ł 
w  sesjach, to n ie  s tra ta  czasu, ale ak tyw na  praca. 
D a w n ie j na sesje p rzychodz iło  od 35% do 50% 
radnych ; ty lk o  m ała liczba nieobecnych by ła  
u s p ra w ie d liw io n a . Obecnie fre kw e n c ja  dochodzi 
do 90%, n ieobecni są zawsze usp ra w ie d liw ie n i. 
O b rady  M R N  w  G ra je w ie  rozpoczynają się bardzie j 
p u n k tu a ln ie  an iże li przed 8 m iesiącam i. M R N  
stara się, aby nie służyć za tem at do k ry ty k i w  ty ­
g o dn iku  sa ty rycznym  „S z p ilk i“ , ja k  to m ia ło  m ie j­
sce w  sw oim  czasie.

P rzyk ładem  zm ian w  p racy  M R N  w  G ra jew ie  
je s t s tyczn iow a sesja. Na sesji m. in. rozpatrzono 
spraw ozdanie z w ykonan ia  p lanu  finansowego w  
1952 r. Ż yw a  i rzeczowa dyskusja  nad tym  za­
gadn ien iem  św iadczy, że ra d n i czują się w spół­
gospodarzam i i  w spó łodpow iedz ia lnym i za rea liza­
c ję  p lanów . W p ły w y  z podatku  gruntow ego, po­
d a tkó w  te renow ych i z należności n iepoda tkow ych  
w yn io s ły  115% p lanu. W p ły w y  z podatku  g ru n ­
towego w yn io s ły  100,5%, z poda tku  od n ie rucho­
mości 140%, z poda tku  od psów —  109% p la n u ,, 
akc ję  k redy tow ą  w ykonano  w  144%, w p ły w y  
z dodatku za zw łokę  zrea lizow ano aż w  900%. 
O sta tn ia  pozycja św iadczy o tym , że podatn icy 
w  G ra jew ie  nie w p łaca ją  należności w  te rm inac . 
W p ły w y  z podatku od lo ka li w yn io s ły  zaledwie 
69%. P obór tego poda tku  do końca paźdz iern ika
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ub. ro ku  w yg lą d a ł ka ta s tro fa ln ie , w yn o s ił bow iem  
12%. P rzeana lizow ano spraw ą na posiedzeniu 
P re zyd iu m  M RN. Zastosowano ś rodk i zaradcze. 
W  listopadzie i w  g ru d n iu  w p ły w y  z poda tku  od 
lo k a li z 12% w zros ły  do 807o. W d ysku s ji na 
s tyczn iow e j sesji M RN podkreślono konieczność 
system atycznej p racy i  stałego czuw ania nad 
■wykonaniem p lanów  w ciągu całego roku. G dy 
będą w ykonyw ane  p lany m iesięczne i  kw a rta ln e , 
to  i roczny p lan  będzie zrea lizow any. W to ku  
dyskus ji radn i zastanaw ia li się nad rea lizacją  za­
lic z k i na podatek g ru n to w y  na 1953 r. M R N  w  
G ra je w ie  pod ję ła  uchw a łę  w  spraw ie  w spółza­
w o d n ic tw a  w w yko n a n iu  za liczk i na podatek 
g ru n to w y  w zyw a jąc do w spó łzaw odn ic tw a  w szyst­
k ie  GRN i MRN w pow. g ra je w sk im . Radni M R N  
W' G ra jew ie  czuwać będą, aby ro ln ic y  ja k  na jszyb­
c ie j w p ła c ili zaliczkę. Jednocześnie M R N  podzie­
l i ła  m iasto  na 2 re jo n y  ro ln icze, k tó re  będą ze soną 
w spó łzaw odn iczy ły . Na sesji om ów iono i przeana­
lizow ano w ykonan ie  obow iązkow ych  dostaw w 
1952 r., a k iedy p rzystąp iono do ostatniego p u n k tu  
porządku  obrad: „Z a p y ta n ia  i  w o lne  w n io s k i“ , za­
b ra ło  głos w ie lu  radnych.

Poruszono spraw ę zaopatrzenia szkół i  p rzed­
szko li w  opał i zw rócono uwagę na to, że z po­
w odu b ra k u  szopy to r f jest w ilg o tn y  i  leży na 
dworze, na b rak  lodow iska  d la  m łodzieży, na 
konieczność urządzenia s to iska  na ta rg o w icy  i  in .

Na os ta tn ie j sesji poruszono sp raw y is to tne  
i pogłęb iono je  w  dyskus ji. Taka sesja m o b iliz u ­
je  P rezyd ium  i  w szystk ich  radnych.

Dotychczas jednak pow ażnym  b ra k ie m  sesji 
M R N  jest zby t m a ły  udz ia ł osób spoza Rady. 
Sesje M RN p ow inny  odbyw ać się w  m iarę  moż­
ności w  w iększej sali i z udzia łem  m ieszkańców  
m iasta. U dz ia ł w  obradach i dyskus ji szerszego 
grona społeczeństwa ba rdz ie j pow iąże Radę i P re­
zyd ium  M R N  z masam i p racu iącym i i do tego na­
leży  dążyć. P rezyd ium  M RN pow inno  zaw ia ­
dam iać m ieszkańców o te rm inach  sesji, podając 
ogłoszenie w  prasie i  przez m ie jscow y radiowęzeł.

M . Jab łońsk i
ra d n y  M R N  w  G ra je w ie

P Ó K I OSIE JED N EG O  Z E B R A N IA  
K O M IS J I O Ś W IA T Y  W OJ. RN W B Y D G O S ZC Z Y

K o m is ja  O św ia ty  W oj. RN w  Bydgoszczy ba­
da jąc stopień op ieki nad dziećm i opóźn ionym i w  
ro zw o ju  p rzep row adz iła  w  styczn iu  1953 r. sie­
dem k o n tro li, w  tym  cztery w  szkołach specja lnych, 
jedną  w  Zakładzie  d la O c iem n ia łych  w  B yd ­
goszczy jedną w  Zakładzie  W ychow aw czym  w  
C ho jn icach i  jedną w  Zak ładz ie  d la  G łuchon ie ­
m ych  w O strom ecku.

W  ko n tro la ch  b ra li udz ia ł wszyscy cz łonkow ie  
K o m is ji Przed w y ja zd a m i ko n tro ln y m i opracow a­
no  in s tru kc ję , k tó ra  została om ów iona na zeb ra - ^ 
n iu  K o m is ji. Zgodn ie  z in s tru k c ją  cz łonkow ie  ko­
m is ji m ie li w  czasie k o n tro li zw rócić uwagę, czy 
obsada personalna g w a ra n tu je  w ykonan ie  zadań 
szkół specja lnych, czy pom ieszczenie szkół odpo­
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w iada  ich  zadaniom  i  potrzebom , czy w szystk ie  
za kw a lifiko w a n e  do szkół specja lnych dzieci rze­
czyw iście do n ich  uczęszczają, ja k  w yg ląda  praca 
w ychow aw cza i  ja k ie  daje re zu lta ty , ja k ie  są sto­
sowane fo rm y  op iek i, ja k  dz ia ła ją , k o m ite ty  ro ­
dz ic ie lsk ie  i opiekuńcze, ja ką  opiekę roztaczają 
szko ły nad absolwentam i? M a te ria ł m ie li członko­
w ie  zebrać na podstaw ie w łasnych obserw acji, w y ­
w ia d ó w  i zapoznania się z dokum entacją  szkolną.

W szystk ie  zaplanowane ko n tro le  odby ły  się. 
W y n ik i zostały zre ferow ane na zebran iu  K o m is ji, 
po czym odbyła  się dyskusja  nad spraw ozdan iam i 
i  uchw alono odpow iednie  w n iosk i.

S tw ierdzono, że szko ły posiadają na ogół do­
b rą  obsadę. O koło 60% nauczyc ie li posiada d y p lo ­
m y up raw n ia jące  do nauczania w  szkole specja l­
nej, pozostali nauczyciele dokszta łca ją  się i stop­
n iow o  zdobyw ają  pełne k w a lif ik a c je  w  S tu d iu m  
P edagogik i Specja lne j w  W arszaw ie. Spraw ozda­
n ia  jednogłośn ie  podkreś la ły  o fia rn ą  i  tru d n ą  p ra ­
cę nauczycie li, k tó ra  dała dodatn ie  re zu lta ty . 
Ś w iadczy ły  o ty m  lis ty  zakładów  pracy i absol­
w en tów , k tó rz y  wszyscy są za trudn ien i w  p ro d u k ­
c ji, p racu ją  w yd a jn ie  i dobrze zarab ia ją .

Czy w szystk ie  dzieci za kw a lifiko w a n e  do szkó ł 
specja lnych uczęszczają dó nich? N ieste ty  n ie ! 
Ogółem 720 dzieci w  w o jew ództw ie , w  tym  oko ło  
200 dzieci opóźnionych w  rozw o ju , n ie  uczy się 
w  tych  szkołach.

Jak ie  są tego przyczyny? Częściowo dość znacz­
na odległość m iejsca zam ieszkania dziecka od 
szkoły, wynosząca w  m iastach od 3 do 5 km . P re ­
zydia rad narodow ych m og łyby  tu pomóc przez 
zbadanie spraw  i w  w yp a d ku  rzeczyw iste j po­
trzeby  zapewnić dzieciom  b ile ty  tram w a jow e  lu b  
autobusowe. U tru d n ia n ie  dzieciom  dostępu do 
szkól pociągnie za sobą przecież n iepe łny  rozw ó j 
dzieci, a w  konsekw encji n ie p rzyg o tu je  ich  do 
samodzielnego życia.

Jednak daleko częściej na nieobecność dzieci 
w p ły w a  szczupłość pomieszczenia szkoły. Np. w  
szkole specja lne j we W łoc ław ku  nauka odbyw a się 
na trz y  zm iany i  w  tych  w a runkach  nie może 
być m ow y o na leży tym  o rgan izow an iu  zajęć poza­
le kcy jnych , k tó re  w  dużym  stopn iu  p rzyczyn ia ją  
się do uzupe łn ian ia  b raków . Z ak ład  O c iem n ia łych  
w  Bydgoszczy ma ta k  n iesprzy ja jące  w a ru n k i, że 
k iedy  dzieci uda ją  się na spoczynek nocny, trzeba 
szafy przesuwać z syp ia lń  na ko ry ta rze , by  na le­
życie rozstaw ić łóżka. W spom niany zakład n ie Do­
siada też św ie tlicy . Jednak w tym  samym zak ła ­
dzie m ieści się do te j p o ry  część W ydzia łu  F in a n ­
sowego P rezyd ium  M R N, dla któ rego nie znale­
ziono dotychczas pomieszczenia. W szkole specja l­
ne j w  In o w ro c ła w iu  część pomieszczeń za jm u ie  
U rząd Te le techn iczny i  przedszkole m ie jskie , ty m ­
czasem szkoła nie może zrea lizow ać swego p lanu, 
t j .  zorganizować in te rn a tu  d la  tych  dzieci z po­
w ia tu , k tó re  zosta ły za kw a lifiko w a n e  do szkoły, 
a z b ra ku  m iejsca n ie  mogą kszta łc ić  się w  prze­
znaczonej d la siebie szkole.

Kontrole stw ierdziły, że w  każdej szkole miesz­
kają  lokatorzy niczym nie związani ze szkołą. Ogó­
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łem  . liczba obcych lo k a to ró w  w ynosi 24. Tym cza­
sem b ra k  m ieszkań d ia  nauczyc ie li tych  szkół, 
w sKutek czego do szkoły specja lnej w  Bydgoszczy 
jeden nauczyciel dojeżdża codziennie ze Swiecia, 
jeden  z Solca K u jaw sk iego , do szko ły specjalnej 
w  G rudziądzu dw ie  nauczyc ie lk i dojeżdżają co­
dziennie  z Torun ia . K ie row n iczka  szko ły specja lnej 
w e  W łoc ław ku  nie ma m ieszkania, a sypia w  gabi­
necie pomocy naukow ych. Na złośliwość zakraw a 
fa k t, że nauczycielce te j szkoły, Leokad ii Zasa- 
dziance, k tó ra  za jm u je  w raz z m a tką  jeden pokój 
w  mieście, dokw aterow ano do wspólnego poko ju  
mężczyznę. K ie ro w n ik  in te rn a tu  Zak ładu  W ycho­
wawczego w  Chojn icach Papciak nocuje w  kance­
la r i i  i  n ie może sprow adzić żony z K a tow ic , m usi 
jednak spokojn ie  patrzeć na to, że w  k ie ro w a n ym  
przez niego zakładzie mieszka s iedm iu  lo ka to ró w  
n iczym  nie zw iązanych ze szkołą.

1 O czym  świadczą te fa k ty?  W iem y, że nasze 
ra d y  narodowe dokona ły  ogrom nego w y s iłk u  w  
k ie ru n k u  rea lizac ji powszechnego obow iązku szko l­
nego, zwalczania ana lfabetyzm u, rozw o ju  ośw ia ty  
i  k u ltu ry , jednak, gdy idzie  o losy dzieci opóźnio­
nych  w  rozw oju , obserw u jem y znacznie m nie jszą 
troskę.

K o m is ja  O św ia ty  W oj. R N  w  Bydgoszczy 
u c h w a liła  w n iosk i, k tó re  zm ierza ją  do usunięcia 
b raków  i  s tw orzenia  szkołom  specja lnym  lepszych 
w a ru n k ó w  pracy i rozw o ju . M iędzy in n y m i K o ­
m is ja  zw róc iła  się do P rezyd ium  W oj. RN o um iesz­
czenie w  p lan ie  in w e s tycy jn ym  na 1954 r. b u d o w y  
szko ły w raz  z in te rn a te m  we W łoc ław ku . K o m is ja  
zw ró c iła  się rówmież do P rezyd ium  o usunięcie 
lo k a to ró w  i in s ty tu c ji za jm u jących  pomieszczenia 
szkolne oraz p rzydzie len ie  nauczycie lom  m ieszkań, 
m . ,in. usunięcie przez P rezyd ium  M R N  w e W łoc­
ła w k u  loka to ra  dokw aterow anego do poko ju  nau­
czyc ie lk i Zasadzianki. W  tych  spraw ach P rezy­
d ium  W oj. RN w yd a ło  ju ż  odpow iednie  zarzą­
dzenia.

L . B andura
przew . K o m is ji O św ia ty  W oj. RN 

w  Bydgoszczy

R e d a kc ja , zam ieszcza jąc ko re spondenc ję  L . B a n d u ,  
r y ,  uw aża, że słuszne w n io s k i K o m is ji  są jeszcze n ie  
w y c z e rp u ją c e . Ja k  w y n ik a  z k o re s p o n d e n c ji w  sp ra ­
w a ch  m ie szkań  d la  n a u c z y c ie li m a ją  m ie jsce  w y p a d k i 
ła m a n ia  p ra w o rzą d n o śc i, ka ryg o d n e g o  p o g w a łc e n ia  
p.iC.episów o gospodarce lo k a lo w e j o raz c a łk o w ite g o  
n iezas tosow an ia  się do u c h w a ły  R a d y  M in is t ró w  
z 20.X.1952 r. w  s p ra w ie  m ieszkań , o p a łu  i  podw ód  
d la  n a u czyc ie li. W y d a je  się, że P re z y d iu m . W o j. RN  
p o w in n o  w yc ią g n ą ć  w n io s k i szczególn ie  ze s p ra w y  
ob. Z a s a d z ia n k i i  p rz y k ła d n ie  u k a ra ć  w in n y c h .

O P R A C Y  K O M IS J I H A N D L U  W OJ. R N  
W  K A T O W IC A C H  W  1952 R.

R ok 1952 p rzyn ió s ł w  p racy  K o m is ji znaczną 
Poprawę. K om is ja  H and lu  stała się ba rdz ie j ope- 
fa tyw n a , g łęb ie j ana lizow ała  po trzeby ludności 
i  Pracę in s ty tu c ji uspołecznionego hand lu . O.rga- 

izow ano rów n ież posiedzenia w y jazdow e. W  ten

sposób K om is ja  H and lu  W oj. RN zw iązała się m oc­
n ie j z terenem, s łużyła  kom is jom  hand lu  PRN  
i  M RN radą i pomocą.

W ciągu całorocznej p racy członkow ie  K o m is ji 
H a n d lu  zw raca li szczególną uwagę na. a) zapozna­
n ie  się z organizacją  n u rtu  i deta lu, b) poznanie 
te c h n ik i ob ro tu  tow arow ego a rty k u ła m i spożyw ­
czym i i p rzem ysłow ym i, c> przeprowadzenie ana­
liz y  potrzeb ludności, d) naw iązanie ko n ta k tu  
z konsum entam i, cz łonkam i kom ite tów  sklepo­
w ych, ak tyw em  pracow niczym  handlu, aby w 
oparc iu  o ich  spostrzeżenia i uw agi uspraw niać 
'zaopatrzenie, e) in fo rm o w a n ie  załóg, d y re k c ji 
p rzeds ięb io rs tw  hand low ych  o ro li i zadaniach rad 
narodow ych, f j  uspraw n ien ie  pracy W ydzia łu  H an­
d lu  P rezyd ium  W oj. RN, system atyczne je j kon­
tro lo w a n ie  przez analizę w ykonan ia  p lanów  oraz 
sposobu za ła tw ian ia  skarg i zażaleń w p ływ a ją cych  
do W ydzia łu .

K om is ja  składa ła  się z 15 członków, w  tym  8 
radnych  oraz 7 ośób spoza rady.

Dążąc do lepszego pow iązania  z terenem  K o ­
m is ja  zorganizow ała 5 posiedzeń p lenarnych z 
udz ia łem  k o m is ji handlu  PRN i M RN oraz k ie ­
ro w n ik ó w  w yd z ia łó w  hand lu  p rezyd iów  PRN 
i  M R N. Posiedzenia te odby ły  się w  Częstochowie, 
Katow icach , G liw icach , Czechowicach i w  Cieszy­
n ie . Posiedzenia w  te ren ie  p rzekona ły  K om is ję
0 słuszności te j fo rm y  p racy, k tó ra  pozwala szyb­
c ie j dostrzegać bo lączki w  zaopatrzeniu poszcze­
gó lnych  terenów , b ra k i w  p racy w ydz ia łów  han­
d lu  p rezyd iów  PRN i  M R N , W posiedzeniach bra ło  
u d z ia ł przeszło 250 o b yw a te li reprezentu jących za­
rów no  konsum entów  ja k  i  a k tyw  pracow n iczy
1 społeczny. W yn ik ie m  tych  posiedzeń b y ło  znaczne 
ożyw ien ie  p racy k o m is ji hand lu  PRN i  M RN.

C złonkow ie  K o m is ji żyw o in te resow a li się za­
gadn ien iem  w łaściw ego p lanow an ia  sieci 'sk lepów  
uspołeczn ionych na te ren ie  m ia s t i pow ia tów  ze 
szczególnym  uw zg lędn ien iem  oąrodków ro b o tn i­
czych. Na ty m  odc inku ’ p racy w idać w  ro ku  1952 
w yraźną  poprawę.

Jeżeli chodzi o te rm inow ość za ła tw ian ia  w n io ­
sków K o m is ji przez W tydział H andlu , n ie ma spe­
c ja ln ych  zastrzeżeń. Jednak K om is ja  postaw iła  
w niosek, by  W ydz ia ł H and lu  czuł się odpow ie­
d z ia ln y  za spraw y, k tó rych  sam nie za ła tw ia ł, 
a sk ie ro w a ł do decyzji M H W .

K om is ja  H and lu  W oj. RN przeprow adziła  
9 k o n tro li i  z łożyła  14 w n iosków . Na 5 nie o trzy ­
m ała  dotychczas odpowiedzi. Z tą sprawą w iąże 
się zagadnienie w spó łp racy K o m is ji z cz łonkam i 
P rezyd ium . Na tym  odcinku K om is ja  nie ma żad­
nych  osiągnięć, gdyż w  ciągu całego roku  na żad­
n ym  posiedzeniu K o m is ji n ie b y ł obecny resor­
to w y  członek P rezyd ium .

W yciąga jąc w n iosk i z ubiegłego roku  K om is ja  
postanaw ia, że w  1953 r. m usi nastąpić jeszcze 
w ieksze pow iązanie  z terenem, a przede w szystk im  
z załogam i zakładów  pracy, przez urządzanie n ie ­
k tó rych  posiedzeń w  na jw iększych zakładach w o­
jew ództw a.

C złonkow ie  K o m is ji muszą bardzie i zaintereso­
w ać się zagadnien iam i obro tu  tow arowego. Bacz­
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W oj. R N  w  k ie ro w a n iu  dz ia ła lnością  p laców ek 
uspołecznionego h a n d lu  na te ren ie  w o jew ódz tw a .

n ie  obserw ować w yko n a n ie  zadań p łynących  
z u ch w a ły  R ady M in is tró w  z 3 .1. 1953 r. i  p rzeka­
zyw ać na tychm ias t w n io s k i z zauw ażonych n iedo­
ciągnięć.

N a leży częściej i  w n ik l iw ie j p rzeprow adzać 
ko n tro lę  p ra cy  W yd z ia łu  H a n d lu  P re zyd iu m

N o ta tk i  ikorosg»ondlomte$>a/

P R Z Y G O T O W A N IA  DO S IE W Ó W
W IO S E N N Y C H  W  T O R U N IU

N a przew odniczącego K o m is ji 
R o ln ic tw a  i  Leśn ic tw a  M R N  w  
T o ru n iu  w yb ra n o  w yb itnego  a k ty ­
w is tę  R a jm unda  S u likow a . P re ­
zyd ium  M R N  d la  u ła tw ie n ia  p ra ­
cy K o m is ji pow o ła ło  de legatów  
dzie ln icow ych .

W  zw iązku  z s iew am i w iosen­
n y m i K o m is ja  w spó łdz ia ła jąc  z 
W ydz ia łem  R o ln ic tw a  i  Leśn ic tw a  
ju ż  w  p ie rw szych  dn iach  lu tego 
b r. p rzys tą p iła  do zorgan izow an ia  
p racy. 6 lu tego zw ołano zebranie 
ch łopów  w  d z ie ln icy  R ub inkow o, 
na k tó ry m  om ów iono szczegółowo 
p la n  zasiewów, w a lkę  o zw ię k ­
szenie w yda jnośc i p lonów  z hek­
ta ra , znaczenie pow iększenia  
area łu  u p raw , znaczenie spó łdz ie l­
czości p ro d u kcy jn e j w  podniesie­
n iu  p ro d u k c ji ro ln e j i pop raw ie  
b y tu  ch łopstw a pracującego. (

Podobne zebran ia  o d b y ły  się
11.11 w  d z ie ln icy  W rzosy i  18.11 
w  d z ie ln icy  R udak i  S taw k i.

W  toku  ożyw ione j i  obszernej 
d ysku s ji na zebran iach poruszano 
następujące sp raw y : p rzygo tow a ­
n ie  g leby pod zasiewy, p rzygo to ­
w an ie  m aszyn i narzędzi ro ln i­
czych, m a te ria łu  siewnego, p rz y ­
d z ia ł naw ozów  sztucznych, kon ­
tra k ta c ję  up raw  roś linnych , po­
m oc sąsiedzką i  w spó łzaw odn i­
ctw o. Na ogólną pow ie rzchn ię  
g ru n tó w  o rnych  większość p rze­
znaczono pod up raw ę  okopow ych, 
a resztę na up raw ę  o le is to -w łó k - 
n is tych  i  zbożowych. Zobow iąza­
no się do przeg lądu  m aszyn ro l­
n iczych  i n iezw łocznego doprow a­
dzenia ich  do s tanu używ alności. 
Z a tw ie rd zo no  zam ów ien ie  m ate­
r ia łu  siewnego w  GS oraz naw o­
zów  sztucznych dla ro ln ik ó w  ko n ­
tra k tu ją c y c h  p ro d u kc ję  roś linną. 
Zap lanow ano pomoc sąsiedzką z 
uw zg lędn ien iem  udz ie lan ia  pom o­
cy  w  p ie rw sze j ko le jnośc i ro d z i­

nom  żo łn ie rsk im , w dow om  i  in ­
w a lidom . W p o d ję tym  w spółza­
w o d n ic tw ie  zb io row ym  poszcze­
gólne dz ie ln ice  zobow iąza ły się 
ukończyć zasiewy do 25 k w ie tn ia  
i  podw yższyć p lo n y  z 1 ha o 1 
k w in ta l.

P re zyd iu m  M R N  pod ję ło  u -  
chw ałę  zalecającą W yd z ia ło w i 
R o ln ic tw a  i  Leśn ic tw a  prow adze­
n ie  dok ładne j i  system atycznej 
k o n tro li w yko n a n ia  zobowiązań, 
zw o ływ a n ia  specja lnych odpraw  
a k ty w u  ro lnego 15 i  30 k w ie tn ia  
oraz 10 m aja , na k tó ry c h  należy 
podsum ow ać osiągnięte w y n ik i,  a 
z w yko n a n ia  u ch w a ły  przedsta­
w ić  spraw ozdanie.

F. B e rdow sk i

członek P rezyd ium  M R N  
w  T o ru n iu

P L A N  W Y W Ó Z K I D R Z E W A  
W  PO W . G ŁO G O W S K IM  

M U S I B Y C  W Y K O N A N Y
t

P o w ia t g łogow sk i, m im o że 15 
m arca m ija  te rm in  w ykonan ia  
p lanu  w y w ó z k i drzew a z lasu, 
m a w  te j dziedzin ie  jeszcze w ie le  
do zrob ien ia . D la tego prezyd ia , 
kom is je  ro lne  GRN i  gm inne ko ­
m is je  koo rdynacy jne  p o w in n y  
ba rdz ie j n iż  dotąd zainteresować 
się spraw ą w yw ó zk i drzew a i  po­
m óc a d m in is tra c ji lasów  przez 
m o b iliza c ję  p racu jących  chłopów , 
k tó rz y  posiadają ś rodk i p rzew o­
zowe n ienależycie  w y k o rz y s ty w a ­
ne w  okresie  z im ow ym .

Szczególne zadania m ają  g m in ­
ne kom is je  koordynacy jne . M a ją  
one odbyw ać narady, k o n tro lo ­
w ać w ykonan ie  p lanu, opracow y­
w ać w n io sk i d la p rezyd iów  GRN. 
N ie s te ty  w ie le  k o m is ji w  pow. 
g łogow sk im  n ie  w yp e łn ia  sw ych 
zadań. K o m is je  n ie posiadają p la ­
nów  pracy, posiedzenia odbyw a-

B. Krukow ski
członek K o m is ji H a n d lu  W o j. R N  

w  K a tow icach

ją  się n ie regu la rn ie , fre kw e n c ja  
je s t słaba. j

S tw ie rdz ić  trzeba, że tam , gdzie 
gdzie p rezyd ia  in te resu ją  się sp ra ­
w ą  w y w ó z k i drzew a i p racam i ko­
m is ji, p la n y  są w ykonyw ane , ja k  
np. w  G aworzycach, S ław ie , P o l­
kow icach. Tam  zaś, gdzie b ra k  
za interesow ania, ja k  w  N osoci- 
cach, Radwanicach, K o tl i,  w y k o ­
nan ie  p la n u  s to i pod znakiem  za­
py tan ia .

Do zapew nien ia  w yko n a n ia  
p lanów  w y w ó z k i drzew a p rezyd ia  
G R N  p o w in n y  w yko rzys tać  de­
k re t o św iadczeniach w  naturze . 
Mogą one zobowiązać posiadaczy 
gospodarstw  ro ln ych  do odbycia  
św iadczeń p rzy  w y rę b ie  i  w yw ó z­
ce drzew a z lasu. Jednak do tych ­
czas p rezyd ia  GR N  w  R adw an i­
cach, K o t l i  i  Nosocicach n ie  po­
t r a f i ły  zastosować tego de k re tu  
m im o w y tyczn ych  i  zarządzeń 
P rezyd ium  PRN. N akazy doręcza­
ne ro ln ik o m  n ie  m a ją  k o n k re t­
nych  te rm in ó w , b ra k  rów n ież  
k o n tro li  w yko n a n ia  obow iązków, 
ze s trony  p rezyd iów . W  stosunku 
do ociągających się i  opornych n ie  
stosuje się sankc ji ka rnych . i

Trzeba, aby p rezyd ia  u c z y n iły  
w szystko celem w yko n a n ia  p la n u  
w y w ó z k i drzewa z lasu. Na drze­
w o  to czeka nasza gospodarka.

W . B artocha
przew odn iczący P rezyd ium  P R N  

w  G łogow ie

O B R A K A C H  W  P R A C Y  
K O L E G IÓ W  O R Z E K A JĄ C Y C H  

W  POW . P A S Ł Ę C K IM

K o leg ia  orzekające p rzy  p rezy­
d iach GRN i  M R N  w  pow. pasłęc­
k im  ro zp a trzy ły  w  1952 r. ogółem
1.185 spraw . |

N a jsp ra w n ie j p racow a ły  ko le ­
g ia p rzy  P rezyd ium  M R N  w  Pa­
s łęku oraz ko leg ia  p rzy  P rezy­
d iach G R N  w  D obrem , W ilczętach'
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i  M łyna rach . W  P rezyd iach  tych  
p racą  ko leg iów  i w yko n yw a n ie m  
k a r  in te resow a li się sekretarze 
p re zyd ió w . D z ięk i tem u k a ry  zo­
s ta ły  w ykonane  co n a jm n ie j w  
90% . W  pozosta łych p rezyd iach  
p racą  ko leg iów  n ie  in te re so w a li 
się an i sekretarze, an i p rzew od­
niczący. D latego też praca tych  
ko le g ió w , by ła  słabsza —  do­
ku m e n ta c ja  n ieuporządkow ana, 
g rz y w n y  nieściągane, u ka ra n i 
n ie  k ie ro w a n i do p rac p o p ra w ­
czych, n ie  ro zp a tryw a no  spraw  
na sesjach w y jazdow ych .

C złonkow ie  ko leg iów  n ie  zaw ­
sze p o tra f i l i  w ła śc iw ie  ocenić 
sncłeczną szkodliw ość czynu i czę­
sto  za w ykroczen ia  m n ie j szkod­
l iw e  społecznie o rzeka li wyższe 
k a ry  n iż  za w ykroczen ia  bardz ie j 
szkod liw e  społecznie. Np. w  5 
w yp a d kach  K o leg ium  w  M łyn a ­
rach  za p i ja ty k i i  a w a n tu ry  udzie­
l i ło  ty lk o  upom nien ia , a za n iepo­
siadanie  p rzy  sobie k a r ty  ro w e ro ­
w e j u ka ra ło  g rzyw ną  50 zł. W  
spraw ach o n iew yw iązan ie  się z 
obow iązkow ych  dostaw  członko­
w ie  ko leg iów  ta k  p rzy  prezyd iach  
G R N  ja k  PRN w ym ie rza ją  czę­
sto k a ry  zby t n isk ie . P rzyczyną 
tego je s t n ienależyte  przeszkole­
n ie  i  słaba znajomość zadań, ja k ie  
m a ją  spełn iać ko leg ia  orzekające.

Is tn ie ją  rów n ież inne  u s te rk i. 
T a k  w ięc n ie  zawsze zaw iadam ia  
się o rozpraw ach zainteresow ane 
s trony , ja k  organa M O , nadleś­
n ic tw o  i  inne  in s ty tu c je , k tó re  na­
des ła ły  w n io sk i o uka ran ie . N ie  
w z y w a  się dostatecznej ilośc i 
św iadków , co w p ły w a  u jem n ie  na 
w yd a w a n ie  orzeczeń. Ściągania 
g rz y w ie n  n ie  pow ierzono so łty ­
som, lecz poborcom, k tó rz y  z 
w y ją tk ie m  poborcy K ru k a  nie 
s p e łn il i sw ych zadań. N iena leżyta  
ró w n ie ż  b y ła  obsada R efe ra tu  
Społeczno -  A d m in is tra cy jn e g o  
P re zyd iu m  PRN. W  g rup ie  spraw  
k a m o  -  a d m in is tra cy jn ych  b y ły  
za trudn ione  2 osoby, k tó re  w  ogó­
le  nie w y jeżdża ły  w  teren.

W  celu usp raw n ien ia  p ra cy  ko ­
le g ió w  orzeka jących P rezyd ium  
P R N  w  Pasłęku pod ję ło  uchw ałę, 
k tó ra  m. in . zobow iązała:

^ przewodniczącego K o le g iu m  O - 
rzeka jącego p rzy  P rezyd ium  PRN 
i  k ie ro w n ika  Ref. S p o ł.-A d m in . —  
do opracow ania p ro g ra m u  syste­

m atycznego doszka lan ia  cz łonków  
ko leg iów ,

k ie ro w n ik a  Ref. Społ. -  A d m in . 
i  jednego p racow n ika  —  do kon­
tro lo w a n ia  raz na m iesiąc p ra cy  
ko le g iu m  gm innego,

R e fe ra t Spoi. -  A d m in . i  p rezy­
dia G R N  — do zaw iadam ian ia  o 
ro zp raw ie  s tron  za in teresow a­
nych, a w  spraw ach o de fraudację  
i  szkodn ic tw o  leśne —  przesy ła ­
n ia  do nad leśn ic tw a  odpisów  
orzeczeń i  nakazów  ka rnych ,

p rezyd ia  G R N  —  do pow ie rza­
n ia  so łtysom  ściągania g rzyw ien .

W ykonan ie  zaleceń u ch w a ły  
P re zyd iu m  PRN  z pewnością po­
może podnieść na wyższy poziom  
pracę ko leg iów  orzeka jących.

W . C he łchow ski
z-ca przewodniczącego 

P re zyd iu m  P R N  w  Pasłęku

W IĘ C E J T R O S K I O S P R A W Y  
K U L T U R Y  F IZ Y C Z N E J

P o w ia to w y  K o m ite t K u ltu r y  
F izyczne j w  C hrzanow ie  osiągnął 
w  1952 r. dobre w y n ik i w  u m a- 
sow ien iu  k u ltu ry  fizyczne j szcze­
gó ln ie  na w s i oraz w  zakładach 
p ra cy  i  w  szkołach, pow sta ło  bo­
w ie m  21 k ó ł spo rtow ych  p rzy  za­
k ładach  p racy, 32 ludow e  zespoły 
sportow e, 9 szko lnych k ó ł spor­
to w ych  oraz 64 szkolne kó łka  
sportowe. A n a liza  jego dotychcza­
sowej dz ia ła lności, p rzeprow adzo­
na 3. I I .  1953 r. przez P re zyd iu m  
PR N  w  C hrzanow ie  w ykaza ła  n ie ­
dostateczną pracę samego P rezy­
d iu m  PRN, p rezyd iów  GRN i  
M R N  oraz ko m is ji, k tó re  nie śle­
d z iły  system atyczn ie  ro zw o ju  k u l­
tu r y  fizyczne j i  n ie  otaczały na le ­
ży tą  opieką m łodzieży.

Chociaż p o w ia t zdoby ł 381 
odznak k la sy fiko w a n ych  spor­
tow ców , 4.847 odznak BSPO i  
SPO, s tw ie rd z ić  należy, że te w y ­
n ik i  n ie sz ły  w  parze z m o ż liw o ­
śc iam i poszczególnych k ó ł sporto ­
w ych . Np. p lan  odznak SPO dla 
Zrzeszenia LZ S  rea lizow a ło  ty lk o  
6 lu dow ych  zespołów sportow ych, 
zaś ko ła  sportow e p rzy  kopa ln iach  
„M a ty ld a “ , „K o m u n a  P aryska “ , 
„K ry s ty n a “  i  „S ie rsza“  do te j 
c h w il i  n ie  zdoby ły  ani jedne j od­
znak i SPO. P rzyczyną tego jest 
s łaba praca w ychow aw czo -  p o li­

tyczna w  ko łach, co szczególnie 
u w id o czn iło  się w  słabo zo rgan i­
zow anym  w spó łzaw odn ic tw ie  w  
ro ku  1952, w  p rzyg o to w a n iu  do 
Z lo tu  M ło d ych  P rzodow n ików , w  
pode jm ow an iu  zobow iązań d la  
uczczenia V I I I  roczn icy  P K W N  
itp .

W  roku  1952 nas tąp ił znaczny 
w zros t b u dow n ic tw a  urządzeń 
spo rtow ych  system em gospodar­
czym  przez organizacje  sportowe. 
P ow sta ło  8 bo isk p i łk i  nożnej, 14 
bo isk  s ia tkó w k i, 4 boiska koszy­
k ó w k i, dw a to ry  przeszkód i 8 
bo isk  do skoku w  dal. W y ró ż n iły  
się ludow e zespoły sportowe.

Sam i cz łonkow ie  P rezyd ium  
P R N  n ie  poczuw ali się do odpo­
w iedz ia lnośc i za um asow ienie 
k u l tu r y  fizyczne j i  sportu  w  te­
ren ie , a odpow iedz ia lny  za spra­
w y  k u ltu ry  fizyczne j członek P re­
zyd iu m  nie zna ł ca łokszta łtu  za­
gadnień.

U chw a ła  P rezyd ium -P R N  w ska­
zała konkre tne  zadania. P rezy ­
d iu m  PRN  zobow iązało P ow ia to ­
w y  K o m ite t K u ltu ry  F izycznej, 
W yd z ia ł O św ia ty  oraz inne w y ­
d z ia ły  i  re fe ra ty  P rezyd ium  PRN 
i  p rezyd ia  GRN do w ykonan ia  na­
s tępu jących  zadań:

1) P rzewodniczącego P K K F  zw o l­
n ić  od obow iązków  w  K o m is ji 
O św ia ty  i  K u ltu ry  oraz w  K o ­
m is ji F inansów , Budżetu  i  
P lanu , a także zw o ln ić  od in ­
nych  p rac  społecznych celem 
u m o ż liw ie n ia  m u zajęcia się
sportem .

2) Zobowiązać P K K F  do składa­
n ia  spraw ozdań k w a rta ln y c h  
na posiedzeniach P rezyd ium  
PRN.

P rezyd ium  PR N  zobow iązało 
rezyd ia  M R N  i  GRN do delego­
wania cz łonków  p rezyd iów  do 
m innych  rad zrzeszeń ludow ych  
espołów sportow ych, do analizo­
wania na sw ych posiedzeniach 
rzyn a jm n ie j raz na k w a r ta ł 
z ia ła lności LZS  oraz p racy  
P, do s taw ian ia  na sesjach 
Drawy k u ltu ry  fizyczne j i  spor- 
j ,  do in s truow an ia  so łtysów  o 
:h obow iązkach udzie lan ia  ja  
a j da le j idącej pom ocy LZS. do 
rzydzie len ia  terenów  pod bmsKa 
jo rtow e, odpow iednich potnie^ 
:czeń na św ie tlice . bv  m łodzież 
•zeszona m ogła spędzić w  n ich
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w o lne  ch w ile  od pracy, i  do po­
m ocy w  zaopatrzen iu  m łodzieży 
w  potrzebną ilość książek, pod­
ręczn ików , prasy itp .

T . B ryzek

sekre ta rz  Prez. PRN 
w  C hrzanow ie

W Y N IK I S Z K O L E N IA  
S O ŁTY SÓ W

W  POW . S T R Z E L IN S K IM

P re zyd iu m  PR N  w  S trze lin ie  
zw raca dużą uwagę na szkolenie 
so łtysów . Co dw a tygodn ie  na 
posiedzeniu P rezyd ium  om aw ia  
sp raw y szkolenia, a w  p rzypadku  
n iedociągnięć w yd a je  polecenia 
w  celu ich  usunięcia.

P rzebieg szkolenia w  dużym  
s topn iu  zależy od p rzygo tow an ia  
i  sposobu w yg łoszenia  pogadanki 
przez w yk ładow ców . D la tego P re ­
zyd ium  PRN  k o n tro lu je , ja k  w y ­
k ładow ca przeprow adza pogadan­
kę, czy prow adzona jest ona na 
podstaw ie konspektu  i czy i lu s tro ­
w ana jes t p rzyk ła d a m i z terenu.

S o łtys i i  ra d n i w  pow iecie  
s trze liń sk im  b io rą  żyw y  udz ia ł w  
dyskus ji na szko len iu  i  dzielą się 
dośw iadczeniam i. Np. so łtys g ro ­
m ady P ław na-G reszczyszyn opo- 
w iedz ia ł, ja k  w  sw o je j grom adzie 
p rzeprow adza ko n tra k ta c ję . Po 
o trzym a n iu  p lanu  k o n tra k ta c ji d la 
g rom ady zw o łu je  naradę a k tyw u , 
na k tó re j p lan ten ana lizu je  się 
oraz om aw ia p rzygo tow an ie  ze­
b ra n ia  grom adzkiego. Na zebra­
n iu  o k o n tra k ta c ji m ó w i sołtys, 
a po d ysku s ji p ie rw szy  um ow y 
k o n tra k ta c y jn e  zaw ie ra  a k ty w  
grom adzk i. G rom ada P ław na  
p lan  k o n tra k ta c ji na 1953 r. w y ­
kona ła  w  100%.

Na zajęciach szko len iow ych soł­
ty s i k ry ty k u ją  dzia ła lność GS, 
P rezyd ium  GRN i in . W y tk n ę li np. 
z łą  pracę przewodniczącego P re ­
zyd iu m  GR N  w  B o rku  S trz e liń ­
sk im  —  A nton iego  Kozaka. P re ­
zyd ium  PR N  zbadało zarzu ty, a 
poniew aż okazały się one słuszne, 
G R N  na w n iosek P rezyd ium  PRN  
odw o ła ła  Kozaka z zajm owanego 
stanow iska.

A . D om in iczak
k ie r. Ref. K o n tro li Prez. PRN  

w  S trze lin ie

N A S I K O R ES P O N D E N C I 
Z A W IA D A M IA J Ą

Ob. Jadw iga  M alszekowa, p rze ­
wodnicząca K o m is ji P racy i Po­
mocy Społecznej M R N  w  B ydgo­
szczy, pisze:

„Z  in ic ja ty w y  K o m is ji P ro d u k - 
ty w iz a c ji K o b ie t pow o łane j p rzy  
P rezyd ium  M R N  w  Bydgoszczy 
odby ła  się w spólna kon fe renc ja  
radnych  i  cz łonk iń  ko m is ji celem 
przeprow adzen ia  k ry tyczn e j i  sa- 
m o k ry tyczn e j ana lizy  p racy  ko ­
b ie t w  M R N.

Zgodnie stw ierdzono, że zarów ­
no P rezyd ium  ja k  i  ogół cz łon­
ków  M R N  p o zy tyw n ie  ocenia na­
szą pracę. K o b ie ty  są przew od­
n iczącym i trzech ko m is ji: K o m is ji 
G ospodarki K om una lne j i M iesz­
kan iow e j, K o m is ji Z d row ia  i  K o ­
m is ji P racy i Pomocy Społecznej, 
p rzew odniczą na posiedzeniach ko ­
le g iu m  orzekającego, n ie jedno­
k ro tn ie  b y ły  pow o ływ ane jako  
przew odniczące sesji. Jednakże 
ko b ie ty  n iedostatecznie w łącza ją  
się do a k c ji in ic jo w a n ych  przez 
P rezyd ium , często opuszczają po­
siedzenia. W  swobodnych, szcze­
rych  w ypow iedz iach  kob ie ty  ża­
l i ły  się na b rak  zrozum ien ia  d la  
ich  p racy w  radach u sw ych bez­
pośrednich przełożonych w  zak ła ­
dach pracy. K ie ro w n ic y  ty lk o  
wówczas oceniają pracę społecz­
ną kob ie t, gdy ko b ie ty  p ra cu ją  
społecznie w  zakładzie pracy. N a­
tom iast żaden zakład pracy, ża­
den zw iązek n ie  in te resu je  się 
pracą społeczną ko b ie ty  poza za­
kładem  pracy, n ie  in te resu je  się, 
ja k  ko b ie ty  p racu ją  społecznie, 
ja k ie  napo tyka ją  trudnośc i“ .

Ob. Zdz is ław  A n io ł, sekre tarz 
P rezyd ium  PR N  w  Zgorzelcu,
s tw ierdza, iż  pow stan ie  w  osta t­
n im  okresie czasu now ych spół­
dz ie ln i p ro d u kcy jn ych  w  pow iecie  
je s t w y n ik ie m  rzeczowej, d ługo ­
trw a łe j p ra cy  po lityczn o -u św ia - 
dam ia jące j, prow adzone j przez 
a k ty w  PZPR  i rad narodow ych  
oraz przez spółdzie lców.

„P racę  rozpoczęto od koo rdyna ­
c ji p lanów  przez P rezyd ium  PRN. 
U w zg lędn iono  podz ia ł odpow ie­
dzia lności za rozw ó j spó łdz ie ln i w  
poszczególnych gm inach m iędzy 
cz łonków  P rezyd ium  i  n ie k tó rych  
k ie ro w n ik ó w  w yd z ia łó w . Posta­

w iono  przed n im i zadanie upo­
wszechniania doświadczeń p rzodu ­
jących  spó łdz ie ln i oraz w łączenie  
do p racy p o lityczn e j i o rgan iza­
cy jn e j a k tyw u  gm innego oraz 
p ra co w n ikó w  P rezyd ium  PRN. W  
p lan ie  d la ZSCh umieszczono zor­
ganizow anie w ycieczek ch łopów  
gospodaru jących in d y w id u a ln ie  
do przodu jących  spó łdz ie ln i. W  
g ru d n iu  zorganizowano w yc ieczk i 
ch łopów  z g rom ady Jędrzycho- 
w ice  do Ż a rsk ie j Wsi. W  g ro ­
m adzie Jędrzychow ice  ch łop i za­
ło ż y li spó łdzie ln ię . W spóln ie z 
K o m ite te m  P o w ia to w ym  PZPR  
zorganizow ano g ru p y  a k tyw u , 
k tó re  w yjeżdża ją  do wyznaczo­
nych  grom ad celem prow adzen ia  
p ra cy  po lityczno  -  uśw iadam ia ją ­
cej. Do g ru p y  wchodzi od 3 do 
6 osób. Na czele każdej g ru p y  
sto i w y ro b io n y  a k tyw is ta . T a k im i 
a k ty w is ta m i są: S zw e jkow sk i z 
K P  PZPR, M oraw a  z ZSCh, A n to ­
n i R eu t —  członek PRN.

Do spó łdz ie ln i w s tępu je  przede 
w szys tk im  a k ty w  rad narodo­
w ych . W  Lasow ej p ie rw s i w s tą ­
p i l i :  so łtys Jan  Gojdz, cz łonkow ie  
GRN B rzozow ski i  S w idz ińsk i, w  
grom adzie  S to janów  p ie rw szy  
b y ł członek G R N  Józef U k le ja , w  
grom adzie Łagów  członek PRN  
R uszkiew icz, k tó rego w yb rano  na 

. przewodniczącego spó łdz ie ln i, w  
grom adzie Ż a rka  członek GR N  
Hospod oraz so łtys Ś liw iń s k i“ .

Ob. Józef M endyk , sekre tarz  
P rezyd ium  PRN  w  C zarnkow ie ,
pisze: „Je d n ym  z zan iedbanych 
odc inków  p racy P rezyd ium  PR N  
w  C zarnkow ie  b y ła  spółdzielczość 
p ro d u kcy jn a . Na sesjach M R N , 
G R N  i  PRN ograniczano się do 
w yg łaszan ia  re fe ra tów , dyskus ja  
b y ła  znikom a. B rakow a ło  c iąg łe j, 
system atycznej p racy uśw iadam ia ­
jące j i pomocy o rgan izacy jne j. 
W  RZS w  C iszkow ie spó łdz ie lcy  
p racow a li na dniówk'ę bez norm , 
co w p łyn ę ło  u jem n ie  na rozw ó j 
spó łdz ie ln i oraz w yw o ła ło  nieza­
dow olen ie  w śród spółdzie lców . 
K ie d y  P rezyd ium  PRN  zm ien iło  
m etody p racy i zaczęło p row adz ić  
sta łą pracę uśw iadam ia jącą, sy­
tuac ja  się p o p raw iła , a ro k  1953 
p rzyn ió s ł ju ż  pewne w y n ik i. W  
gm in ie  P o ła jew o  pow sta ły  w  
styczn iu  dw ie  spó łdz ie ln ie  p ro ­
d u kcy jn e : w  Jęd rze jow ie  i  w ,  
M łyn ko w ie .
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Ob. M a ria n  M ille r ,  k ie ro w n ik  
R ef. O rgan izacyjnego P rezyd ium  
P K N  w  Bartoszycach, pisze:

„D ysku s ja  na zjeździe p ow ia ­
to w y m  toczyła  się na bazie k r y ty ­
k i  i  sa m o kry tyk i. S pó łdz ie lcy za­
b ie ra ją c y  głos w d ysku s ji śm ia ło  
m ó w il i  o sw ych n iedociągnięciach, 
a±e równocześnie ostro  k ry ty k o ­
w a li b łędy popełn ione przez p re ­
zyd ia  rad  narodow ych, a w  szcze­
gó lności przez W ydz ia ł R o ln ic tw a  
i  Leśn ic tw a  P rezyd ium  PRN. 
P re zyd iu m  PRN o m ów iło  przebieg 
z jazdu na posiedzeniu zw o łanym  
9 lu tego i  postanow iło  przez p ra ­
co w n ikó w  P rezyd ium , przez p re ­
zyd ia  GRN i  przez so łtysów  upo­
w szechniać w śród szerokich mas 
ch łopsk ich  w y n ik i osiągnięte 
przez _ spó łdz ie ln ie  p rodukcy jne *“.

Ob. S tan is ław  T uńsk i, p rzew od­
n iczący P rezyd ium  PRN w  Pa­
s łęku, pisze o w y k o n a n iu  m ie ­

sięcznych p lanów  gospodarczych.
„S o łtys  z g rom ady R ob ity , 

W ła d ys ła w  K iia ń s k i z B o rzyno - 
w a, członek GRN i  ra d n y  D e je w - 
s k i p rze k ro czy li w  s tyczn iu  p lan  
dostaw y żywca K ija ń s k i, D e je w - 
sk i i W ie liczko  me czekając na 
w y m ia r  w p ła c ili za liczkę na po­
da tek  g ru n to w y . N ieste ty  w  ta ­
k ic h  grom adach ja k  Topolno czy 
S ta re  D olne ch łop i n ie ty lk o  nie 
w p łaca ją  zaliczek, ale nie w p łaca ­
ją  zaległości poda tkow ych  z 1952 
roku. S o łtys i tych grom ad nie po­
w in n i czekać, aż p rzy ja d ą  z po­
w ia tu , aby im  pomóc, lecz om ó­
w ić  spraw ę na zebran iu  grom adz­
k im . Gdzie dobry sołtys, tam  do­
b ra  grom ada — pisze korespon­
dent. — Rozumie to so łtys z M o - 
k a jn  P aw e ł Panasiuk, k tó ry  sam 
p rzodu je , a jego grom ada o trz y ­
m ała  ju ż  n ie jedną nagrodę za 
w zorow e w ykonan ie  p la n ó w “ .

Ob. M ieczysław  Kocel, członek 
C B N  w  Sancygniow ie, pow . P iń ­
czów, zaw iadam ;a, iż  ju ż  w  końcu 
styczn ia  br. w płacono w  gm in ie  
za liczk i na podatek g ru n to w y . 
K o responden t pisze, iż ja ko  czło­
nek GR N  in te resu je  się pracą 
P rezyd ium . W  czasie sw e j b y tn o ­
ści w  P rezyd ium  zbadał m. in., 
ja k  przedstaw ia  się w p ła ta  I ra ty  
za liczk i na podatek g ru n to w y . 
O kazało się, że w y m ia ru  w ó w ­
czas'jeszcze nie dokonano, lecz 
m im o  to W ojciech P lu ta  z San- 
cygn iow a w p ła c ił 1.700 zł, a za 
jego p rzyk ładem  poszła M a ria  Su+

w a ła , k tó ra  rów n ież  bez nakazu 
w p ła c iła  100 zł na podatek.

Ob. Jan ina  W yporska, se k ie ta rz  
P rezyd ium  M R N  w  B ia łe j Pod­
la sk ie j, podaje cenny p rz y k ła d  
in ic ja ty w y  ko m is ji.

„W  trosce o zapew nien ie  w ła ­
śc iw ych  w a ru n kó w  b y to w ych  
nauczyc ie li M R N  na w n iosek K o ­
m is ji O św ia ty  i K u ltu ry  uchw a­
l i ła  je d n o lite  o p ła ty  za m ieszkania 
d la  nauczyc ie li w  w ysokości 85” 
g r  za 1 m  kw . oraz zobow iąza­
ła P rezyd ium  M R N  dc ub iegan ia  
się w M in is te rs tw ie  G ospodark i 
K o m u n a ln e j o p rzyznan ie  k re d y ­
tó w  na budowę dom ów  m ieszka l­
nych  d la nauczyc ie li“ .

Ob. A n to n i W esołow ski, sekre­
ta rz  P rezyd ium  PRN  w  M og iln ie ,
pisze o p racy  n ie k tó ry c h  k o m is ji 
PRN.

Ob. W ładys ław  W itk o w s k i, k ie ­
ro w n ik  Ref. O rgan izacy jnego 
P rezyd ium  PRN w  Tarnobrzegu, 
zaw iadam ia, iż na posiedzeniu 
P rezyd ium  rozpa tryw ano  spraw ę 
pom ocy nauczycie lom  w  uzyska­
n iu  odpow iedn ich  m ieszkań, p rzy ­
dz ia łu  opału i  bezp ła tnych  p o d - 
woa.

„A b y  przełam ać dotychczasowe 
n iedociągn ięc ia  — pisze kores­
pondent .—  zobow iązano W yd z ia ł 
G ospodark i K om una lne j do do­
starczan ia  m ieszkań dla nauczy­
c ie li uzysku jąc te m ieszkania na 
podstaw ie  decyz ji W o jew ódzk ie j 
K o m is ji L oka low e j. W ydz ia ł 
H and lu  zobowiązano do dostar­
czania opału. W ydz ia ł O św ia ty  
zw ró c ił się do nauczycie li, aby 
syg n a lizo w a li w sze lk ie  n iedociąg­
nięcia. Zw rócono się rów nież do 
so łtysów  o dostarczanie podw ód“ .

„K o m is je  PRN  p rze p ro w a d z iły  
w  ub. ro ku  68 posiedzeń i  152 
kon tro le . N a ja k ty w n ie js z y m i ko­
m is ja m i są: K o m is ja  H and lu , K o­
m is ja  P racy  i  Pom bcy Społecznej, 
K om is ja  G ospodark i K om una lne j 
i  M ieszkan iow e j oraz K o m is ja 1 
Z d row ia .

W  w y n ik u  29 k o n tro li p rzepro ­
w adzonych przez K om is ję  P racy 
i  Pom ocy Społecznej P rezyd ium  
PRN- zarządziło  m. in . dezyn fek­
cję m ieszkań ro b o tn ikó w  sezono­
w ych  w  PGR i  w s taw ien ie  k rze ­
seł i  s to łów  do ja d a ln i. D z ię k i 
in te rw e n c ji K o m is ji w yb ie lono  
kuźn ie  w  PGR, w s taw iono  okna, 
za insta low ano w e n ty la to ry ,, co 
p rzyczyn iło  się do polepszenia 
w a ru n kó w  p ra cy  za tru d n io n ych  
tam  ro b o tn ikó w .

K om is ja  G ospodarki K o m u n a l­
nej i M ieszkan iow e j w  lu ty m  i w 
m arcu ub. r. p rzep row adz iła  po­
siedzenia w  S trze ln ie  i w  Pako­
ści z udzia łem  k o m is ji GRN. K o ­
m is ja  w ys tą o iła  z w n iosk iem , aby 
p rezyd ia  M R N  p rzy  pomocy lu d ­
ności i z k w o t doda tkow ych  
budżetów  w yre m o n to w a ły  poza 
p lanem  ka p ita ln ych  rem on tów  2X3 
izb m ieszka lnych i u rzą d z iły  dwa 
zieleńce. Niezbędne, k w o ty  na re­
m o n ty  P rezyd ium  PRN i  P rezy­
dia M R N  w  Pakości i w. M o g il­
n ie  p rzeznaczyły ze sw o ich  budże­
tó w  dodatkow ych. D z ięk i pom ocy 
społecznej ludności i  św iadcze­
n iom  w  natu rze  urządzono 2 p ię k ­
ną zieleńce w  Pakości i  \v T rze­
mesznie.

Ob. L u d w ik  Badura , sekretarz 
P rezyd ium  M R N  w  Szopienicach,
pisze o za ła tw ia n iu  skarg i  zaża­
leń.

„W  I I  pó łroczu 1952 ro ku  w p ły ­
nęło do P rezyd ium  387 skarg i  
zażaleń. B y ły  to sp raw y p rzy ję te  
przez cz łonków  P rezyd ium , nade­
słane przez prasę lub  rad io  i przez 
w ładze nadrzędne oraz p rzy ję te  
przez ag ita to ró w  F ro n tu  N arodo­
wego.

Na ska rg i i  zażalenia, k tó re  
n ie  m og ły  być na tychm iast pozy­
ty w n ie  za ła tw ione, żalący o trz y ­
m a li pisemne odpow iedzi z poda­
n iem  konkre tnych  pow odów  n ie­
możności ich szybkiego za ła tw ie ­
n ia . Szereg spraw  dotyczyło  re ­
m ontów . W ykonan ie  tych  rem on­
tów  zaplanowano z doda tkow ych 
k re d y tó w , ja k ie  na ten cel o trzy ­
m ało P rezyd ium  na początku lis to ­
pada ub. r., inne  ob ję to  p lanem  
ka p ita ln ych  rem ontów  na ro k  
1953. W szystkie drobnie jsze re ­
m o n ty  m ieszkań robotn iczych, 
ja k  piece. okna. pod łog i itp .. w y ­
ko n a ły  p rzedsięb iorstw a podległe' 

.P re zyd iu m .
V P rezyd ium  M R N  raz na m iesiąc 
ana lizu ie  za ła tw ian ie  skarg i za­
żaleń przez poszczególne re fe ra ty  
i  w yd z ia ły  P rezyd ium , a nieza­
leżnie od tego za ła tw ian ie  skarg 
i zążaleń om aw iane jest na każ­
dej m iesięcznej kon fe re n c ii robo­
czej z k ie ro w n ika m i w ydz ia łów  i  
re fe ra tó w  oraz ‘ 'podległych przed­
s ię b io rs tw  i  analizow ane na ses­
jach  M R N “ »
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Z d z i a ł a l n o ś c i  r a d  wu W. S R  łS

R O L A  I  D Z IA Ł A L N O Ś Ć  W Y D Z IA Ł Ó W  
O R G A N IZ A C Y JN O  -  IN S T R U K T O R S K IC H  

K O M IT E T Ó W  W Y K O N A W C Z Y C H  R A D  
M IE JS C O W Y C H

(„S o w ie tsko je  G osudarstw c i P raw o“  N r 6 z 1952 r.)

J. W. S ta lin  jasno i dok ładn ie  o k re ś lił o lb rz y ­
m ie  znaczenie p racy  o rgan izacy jne j: „G d y  już  
dana jest słuszna lin ia , gdy już  dane jest słuszne 
rozw iązan ie  zagadnienia, powodzenfe sp ra w y  za­
leży  od p racy o rgan izacy jne j, od o rgan izac ji 
v  a lk i o w cie len ie  w  życie l in i i  p a r t ii,  od w łaśc i­
wego doboru ludz i, od k o n tro li w ykonan ia  u ch w a ł 
o rganów  k ie row n iczych . W p rzec iw nym  razie po­
w s ta je  ryzyko , że słuszna lin ia  p a r t ii i słuszne 
u ch w a ły  mogą być pow ażnie narażone na szw ank; 
co w ięce j, gdy ju ż  dana jest słuszna lin ia  p o lity cz ­
na, praca o rgan izacy jna  decyduje  o w szystk im , 
rów n ież  o losie samej l in i i  p o lityczn e j —  o je j rea­
liz a c ji a lbo o je j b a n k ru c tw ie “ .

Powodzenie w ykonan ia  w ie lk ic h  zadań, s topn io ­
w e  przechodzenie od soc ja lizm u do kom un izm u  
w  ZSRR w  znacznym  stopn iu  zależy od w łaśc iw e j 
o rgan izac ji p racy rad de lagatów  ludu  p racu jące­
go o ra - ich organów  w ykonaw czych  i  zarządzają­
cych. Duża ro la  w  p ra w id ło w y m  w y ko rzys ta n iu  
środków  służących do dalszego podniesienia orga­
n iza cy jn e j p racy m ie jscow ych organów  radz ieck ich  
przypada grupom  o rgan izacy jno  -  in s tru k to rs k im  
ko m ite tó w  w ykonaw czych , w  szczególności w y ­
dzia łom  o rgan izacy jno  -  in s tru k to rs k im  rad m ie j­
scowych. W  okresie 1946 — 1948 w yd z ia ły  o rga­
n izacy jno  -  in s tru k to rs k ie  b y ły  zorganizowane we 
w szystk  ch kom ite tach  w ykonaw czych  obw odo­
w ych  (k ra jo w ych ) oraz m ie jsk ich  (podporządkow a­
nych  bezpośrednio organom  szczebla re p u b lik a ń ­
skiego) rad RSFRR.

S tw orzen ie  tych  w yd z ia łó w  b y ło  podyk tow ane  
palącą koniecznością. W  okresie po w o je n n ym  
przed radam i m ie jscow ym i stanę ły  sko m p liko w a ­
ne i odpow iedzia lne  zadania w  zakresie k ie ro w ­
n ic tw a  gospodarczym  i k u ltu ra ln y m  budow n ic tw em  
w  m ieście i  na w si, dalszego um acn ian ia  w ię z i 
z szeroK im i m asam i p racu jącym i, jeszcze w iększe­
go w ciągnięcia  tych  mas do udz ia łu  w  codziennej 
p racy  rad. Tw órcza energia i in ic ja ty w a  narodu 
radzieckiego s tw o rzy ła  w ie le  now ych fo rm  a k ty w ­
ności mas p racu jących . W kom itec ie  w y k o n a w ­
czym  okazał się n iezbędny ta k i aparat, p rzy  pom o­
cy któ rego ko m ite t w ykonaw czy m óg łby  w y k o n y ­
w ać system atyczną ko n tro lę  dzia ła lności n iższych 
o rganów  radzieckich , udzie lać im  p rak tyczn e j po­
m ocy, badać n ieustann ie  m etody p racy rad, 
usp raw n iać  k ie ro w a n ie  lic z n y m i o rganam i radv  w  
ich  p ra cy  z m asam i, uogó ln iać i rozpowszechniać 
dobre dośw iadczenia. Zadania te zosta ły po­
w ie rzone  now ozorgan izow anvm  w ydz ia łom  ó rgam - 
zacy ino  -  in s tru k to rs k im  ko m ite tów  w y k o n a w ­
czych.

W la tach pow o jennych  w y d z ia ły  o rg a n iza cy j­
no - in s tru k to rs k ie  n ag rom adz iły  w ie le  dośw iad­
czeń i  za ję ły  należne im  m iejsce w  system ie p ra ­

cy ko m ite tó w  w ykonaw czych , w  u rze czyw is tn ia ­
n iu  k o n tro li i  u lepszaniu  dz ia ła lności m ie jscow ych  
organów  radzieckich , w  um acn ian iu  w ięz i z m a­
sam i, o rgan izow an iu  k o n tro li w ykonan ia , ulepsza­
n iu  s ty lu  i  m etod p racy apara tu  radzieckiego.

Z n a jd u je  to po tw ie rdzen ie  w  następujących cy­
frach . W edług danych z 60 ko m ite tó w  w yko n a w ­
czych w  1951 r. w  RSFRR przeprowadzono ponad 
5 tys ięcy w y jazdów  in s tru k to ró w  w  teren, aby 
ko n tro lo w a ć  pracę organów  radz ieck :ch i udzie ­
l ić  pomocy. W y n ik i w ie lu  k o n tro li om aw iano na 
posiedzeniach ko m ite tó w  w ykonaw czych  obw odo­
w ych  i  k ra jo w y c h  rad delegatów  ludu  p racu jące­
go i rad m in is tró w  autonom icznych re p u b lik , a po 
k o n tro la c h  w ydano  te re n o w i w skazan ia  na 
p iśm i ?.

W p racy sw ej w y d z ia ły  o rgan izacy jno  -  in ­
s tru k to rs k ie  ku jbyszew skiego, w ołogódzkiego, w o - 
roneżskiego i  szeregu in n ych  obw odow ych k o m i­
te tó w  w ykonaw czych  uzyska ły  dobre w y n ik i.  
Doświadczenie ich zasługuje  na uwagę. W yd z ia ły  
te  całą swą dzia ła lność ko n ce n tru ją  na ro zs trzy ­
gn ięc iu  podstaw ow ych zadań, sto jących przed ob­
w o d o w ym i ko m ite ta m i w ykonaw czym i, ko n k re tn ie  
pom agają ko m ite to m  w ykonaw czym ' m ie jscow ych  
rad  w  ulepszeniu k ie ro w n ic tw a  gospodarczym  
i  k u ltu ra ln y m  budow n ic tw em  i  podnoszeniu pozio­
m u p racy organizacyjno-m asow ej.- Na zlecenie ko­
m ite tó w  w ykonaw czych  rad  obw odow ych w yd z ia ­
ły  o rgan izacy jno  -  in s tru k to rs k ie  system atyczn ie  
spraw dza ją  pracę m ie jscow ych  organów  radziec­
k ich . Spraw dzana jes t zarów no całość p racy  ja k  
l  poszczególne je j dz ia ły .

In s tru k to rz y  w yd z ia łó w  o rgan izacy jno  -  in ­
s tru k to rs k ic h  są zw y k le  p rzydz ie len i do g ru p y  re ­
jonów , z k tó ry m i u trz y m u ją  s ta ły  ko n ta k t, bada­
ją  dzia ła lność re jonow ych  ko m ite tó w  w y k o n a w ­
czych, p rzeg ląda ją  p ro to k o ły  ich posiedzeń, bada­
ją  w n ik l iw ie  ich  ekonom ikę i  śledzą w yko n yw a n ie  
narodow ego p lanu gospodarczego, w y jeżdża ją  do 
sw ych re jonów  i pom agają p ra k tyczn ie  p ra co w n i­
kom  rad m ie jscow ych w  usuw aniu  w y k ry ty c h  b ra ­
ków , w  u lepszaniu ich  pracy.

W yd z ia ły  o rgan izacy jno  - in s tru k to rs k ie  p racu ­
ją  w ed ług  p lanów  k w a rta ln ych , za tw ie rdzanych  
przez obw odow y ko m ite t w ykonaw czy.

P lany  k w a rta ln e  W ydz ia łu  O rgan izacy jno  -  in ­
s tru k to rsk ie g o  K u jbyszew skiego  O bwodowego K o ­
m ite tu  W ykonaw czego zaw ie ra ją  z re g u ły  nastę­
pu jące p u n k ty  kon tro la , in s tru k ta rz - i pomoc re­
jo n o w ym  (m ie jsk im ) kom ite tom  w ykonaw czvm , 
op racow yw an ie  postanow ień w  sprawach podle­
ga jących rozpa trzen iu  przez obw odow y k o m ite t 
w ykonaw czy, praca in fo rm a cy jn a , rozpowszech­
n ia n ie  dobrych  doświadczeń w  p racy  m asowej 
rad oraz przedsiębran ie  środków  zm ierza jących do 
podniesienia k w a lif ik a c ji samych in s tru k to ró w . 
W ydz ia ł w y w a lczy ł sobie mocną pozycję w y k w a ­
lif iko w a n e g o  pom ocnika obwodowego ko m ite tu  
w ykonaw czego w  zakresie, k ie row an ia  ko m ite ta m i 
w ykonaw czym i rad m ie jscow ych. Różnorodność 
fo rm  i metod p racy o rgan izacy jno  -  masowej rad
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m ie jscow ych  jes t ro zp a tryw a na  w  W ydz ia le  O rga­
n iza cy jn o  -  in s tru k to rs k im  ja ko  środek w ycho ­
w a n ia  kom unistycznego, zespolenia i  w c iągn ięc ia  
mas do u rzeczyw is tn ien ia  zarządzeń pow z ię tych  
przez rady. W I  k w a rta le  1951 r. O bw odow y K o ­
m ite t  W ykonaw czy skoncen trow a ł uw agę W ydz ia ­
łu  O rgan izacyjno  -  in s tru k to rsk ie g o  g łó w n ie  na 
u d z ie la n iu  pom ocy k ie row n iczem u  a k ty w o w i re jo ­
n o w ych  i  m ie jsk ich  k o m ite tó w  w ykonaw czych  
oraz na uogó ln ian iu  p ra k ty k i p ra cy  rad, na 
system atycznym  in fo rm o w a n iu  ko m ite tó w  w y k o ­
naw czych  o dodatn ich  dośw iadczeniach oraz na 
u suw an iu  b ra kó w  w  p ra cy  poszczególnych re jo ­
n o w ych  i  m ie jsk ich  ko m ite tó w  w ykonaw czych .

R ea lizu jąc w ytyczne  K o m ite tu  W ykonaw czego 
W y d z ia ł osiągnął to, że p ra w ie  w e  w szys tk ich  
m iastach  i  re jonach obw odu przeprow adzono se­
m in a ria  z delegatam i ra d  m ie jsk ich , re jonow ych  
i  w ie jsk ich , sem inaria  z p rzew odn iczącym i i  sekre­
ta rz a m i rad  w ie jsk ich  oraz sem inaria  z sekre tarza­
m i i in s tru k to ra m i ko m ite tó w  w ykonaw czych.

In s tru k to rz y  w y je żd ża li do re jo n ó w  specja ln ie  
po  to, b y  pomagać m ie jscow ym  p ra co w n iko m  
w  o rg a n iz o w a n iu ,  p ra cy  ko m ite tó w  w y k o n a w ­
czych oraz p racy sta łych  k o m is ji i  de legatów  rad.

W  I I  k w a rta le  K o m ite t W ykonaw czy p o s ta w ił 
p rzed W ydzia łem  O rgan izacy jno  -  in s tru k to rs k im  
zadanie zabezpieczenia szerokiego ro zw o ju  soc ja li­
stycznego w spó łzaw odn ic tw a  re jonów , rad w ie j­
sk ich , a w  radach w ie js k ic h  —  kołchozów , b ry ­
gad i  ko łchoźn ików , w yko n a n ia  p la n ó w  państw o­
w y c h  z nadw yżką, a przede w szys tk im  p lanu  sie­
w u  wiosennego w  kołchozach i sowchozach obw o­
du. Równocześnie z ty m  W yd z ia ł op racow ał 
] w n ió s ł do za tw ierdzen ia  przez O bw odow y K o m i-  
et ykonaw czy w a ru n k i socja listycznego w spó ł­

zaw odn ic tw a  rad w ie js k ic h  na ro k  1951. K ażdy  
in s tru k to r  w a lczy ł w  sw oim  re jon ie  o to, b y  ko ­
m ite ty  w ykonaw cze s tosow ały w e  w ła śc iw ym  
czasie ś ro d k i w ykonan ia  postanow ień O bw odow e­
go K o m ite tu  W ykonawczego o w spó łzaw odn ic tw ie  
rad  w ie jsk ich , ś ledz ił pode jm ow an ie  przez ra d y  
k o n k re tn y c h  zobowiązań dotyczących w yko n a n ia  
p la n u  państw owego ro zw o ju  gospodark i ro ln e j 
o raz w yko n yw a n ie  tych  zobowiązań. Oprócz tego 
in s tru k to rz y  zapew nili przeprow adzenie  w za jem - 
nvch  k o n tro li w spółzaw odniczących m iędzy sobą 
re jo n ó w  i  rad  w ie jsk ich .

W  w ie lu  re jonach in s tru k to rz y  szczegółowo 
sp raw dza li, ja k  re jonow e k o m ite ty  w ykonaw cze 
k ie ru ją  w spó łzaw odn ic tw em  rad w ie jsk ich . W  w y ­
n ik u  tych  k o n tro li sporządzono dokładne n o ta tk i, 
k tó re  —  w ed ług  w skazów ek O bwodowego K o m i­
te tu  W ykonawczego —  rozesłano do w szys tk ich  
re jo n o w ych  ko m ite tó w  w ykonaw czych.

W  I I I  k w a rta le  uw aga W ydz ia łu  O rgan izacy j­
no -  ins truk to rsK iego  b y ła  skie row ana g łów n ie  na 
zapewnienie, dalszego podnoszenia poziom u p racy  
o rgan izacy jno  - m asowej o rganów  rad w  w alce 
o pom yślne przeprow adzenie  w ażn ie jszych  gospo­
darczo -  po litycznych  zarządzeń —  zb io ru  p lonów  

w ykonan ia  p lanu skupu zboża. 
w  ®Pełn ia ją c  to zadanie W yd z ia ł zo rgan izow a ł

e jonach boga tow skim  i  b o rsk im  w za jem ną

k o n tro lę  w yko n a n ia  w a ru n k ó w  socja listycznego 
w spó łzaw odn ic tw a  w  p rzeprow adzen iu  zb io ru  p lo ­
nów , skupu zboża i p rzygo tow an iu  paszy d la  k o ł­
chozow ej hodow li byd ła , p rzyg o to w a ł i w n ió s ł pod 
o b ra d y  Obwodowego K o m ite tu  W ykonaw czego 
spraw ę przeb iegu i  w y n ik ó w  w spó łzaw odn ic tw a . 
D ecyz ja  O bwodowego K o m ite tu  W ykonaw czego 
w  te j sp raw ie  odegrała w ie lk ą  ro lę  w  polepszeniu 
p ra cy  re jonow ych  ko m ite tó w  w ykonaw czych , 
w  p o k ie ro w a n iu  zb iorem  p lonów , skupem  zboża 

■ i  rozw o jem  ko łchozow ej h o d o w li byd ła . W yd z ia ł 
p rzyg o to w a ł rów n ież  na posiedzenie Obwodowego 
K o m ite tu  W ykonaw czego spraw ę w y n ik ó w  uzy­
skanych w  p racy  organ izacy jno  -  m asowej D o łm a - 
to w sk ie j R ady W ie jsk ie j R ejonu Borskiego w  
okresie  zb io rów  i  skupu zboża. D ecyzję O bwodo­
wego K o m ite tu  W ykonaw czego w  te j spraw ie  ro ­
zesłano do w szys tk ich  rad  w ie js k ic h  i  obszernie 
om ów iono w  gazecie obw odu. Oprócz tego W yd z ia ł 
bada ł i u o g ó ln ił dodatn ie  w y n ik i p ra cy  s ta łe j K o ­
m is ji  R o lne j K u jb ysze w sk ie j R ady R e jonow ej w  
w a lce  ze s tra ta m i p rz y  zb iorze p lo n ów  i  w  w alce 
o pom yślne  w ykonan ie  p lanu  skupu zboża. N a 
posiedzeniu Obw odowego K o m ite tu  W ykonaw ­
czego-w ysłuchano .sprawozdania przewodniczącego 
te j K o m is ji i  postanow iono szeroko spopularyzo­
w ać spraw ozdanie w  prasie m ie jscow e j oraz przez 
ra d io  i  rozesłać je  do w szys tk ich  rad  m iejsco­
w ych  w  obwodzie.

W  IV  k w a rta le  1951 r. O bw odow y K o m ite t 
W ykonaw czy  p o s ta w ił przed W ydzia łem  O rgan i­
zacy jno  -  in s tru k to rs k im  zadanie w spó łdz ia łan ia  
w  dalszym  polepszaniu  dz ia ła lności o rgan izacy j­
ne j o rganów  rad  p rz y  w y k o n y w a n iu  w ażn ie j­
szych a k c ji gospodarczo -  p o lityczn ych  i  orga­
n izo w a n iu  p racy  p rzygo tow an ia  i  p rzeprow adza­
n ia  w yb o ró w  do sądów ludow ych . W ydz ia ł uogól­
n i ł  pozy tyw ne  osiągnięcia oraz b ra k i w  p racy ma­
sow ej rad  m ie jscow ych  w  obwodzie i  w n iós ł pod 
ob rady  O bwodowego K o m ite tu  W ykonawczego 
spraw ę podjęcia  środków  dalszego polepszania p ra ­
cy organ izacy jno  -  masowej m ie jsk ich , re jono ­
w ych  i  w ie js k ic h  ko m ite tó w  w ykonaw czych. 
W  postanow ien iu  Obwodowego K o m ite tu  W yko ­
nawczego ko n k re tn ie  określono ś rodk i polepszania 
m etod k ie ro w n ic tw a  ko m ite tó w  w ykonaw czych, 
um acn ian ia  w ię z i z m asam i i dalszego w zm ocnie­
n ia  d yscyp lin y  państw ow e j we w szystk ich  ogn i­
w ach apara tu  rad.

Oprócz tego W yd z ia ł p rzyg o to w a ł w  1951 r. na 
posiedzenie O bwodowego K o m ite tu  W ykonaw cze­
go spraw ozdania  4 re jonow ych  ko m ite tó w  w y k o ­
naw czych, po up rzedn ie j szczegółowej k o n tro li ich  
p racy.

W yd z ia ł O rgan izacy jno  -  in s tru k to rs k i re je ­
s tru je , k ie d y  i  w  ja k ie j sp raw ie  w ys łuch iw ano  na 
posiedzeniach Obwodowego K o m ite tu  W ykonaw ­
czego sprawozdań re jonow ych  i m ie jsk ich  k o rn i- ,  
te tó w  w ykonaw czych  oraz ja k ie  podejm owano 
decyzje. Ten m ało Znaczący szczegół pomaga k ie ­
ro w n ic tw u  Obwodowego K o m ite tu  W ykonawczego 
do w y k ry w a n ia  pow ażnych b ra kó w  w  swej p ra ­
cy. Zauważono np., że na sprawozdawcze ^posie­
dzenia K o m ite tu  w  zasadzie w zyw ane b y ły  k o -
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m ite ty  w ykonaw cze  tych  re jonów , k tó re  zn a jd u ją  
się w  p ob liżu  lu b  m a ją  dogodną kom un ikac ję  
z Obwodem . K o m ite ty  w ykonaw cze re jonów  od­
da lonych  w zyw ano  rzadko. Obecnie przed pod ję ­
ciem  decyz ji w ezw an ia  przewodniczącego tego lub  
innego ko m ite tu  w ykonaw czego celem rozpatrze­
n ia  sp raw ozdan ia  k ie ro w n ic tw o  O bwodowego K o ­
m ite tu  W ykonaw czego o trzym u je  od W yd z ia łu  
O rgan izacy jno  -  in s tru k to rsk ie g o  in fo rm ac je , k ie d y  
i  w  ja k ic h  spraw ach K o m ite t W ykonaw czy przed­
tem  w zyw ano, ja k i jest stan sp raw  W te j czy in n e j 
dz iedz in ie  gospodarki i  k u ltu ry  w  danym  re jon ie . 
W yd z ia ł O rgan izacy jno  -  in s tru k to rs k i p ro w a d z i 
rów n ież  re je s tr p racy de legatów  rady, ich udz ia łu  
w  sesji i  w y k o n y w a n iu  specja lnych zleceń. Na 
każdej sesji Rady O bw odow e j D e legatów  L u d u  
P racu jącego przew odniczący Obwodowego K o m i­
te tu  W ykonaw czego in fo rm u je  o przebiegu w y k o ­
nan ia  postanow ień pod ję tych  na poprzedn ie j sesji. 
N iem a ła  zasługa w prow adzen ia  tego system u 
p rzypada  W yd z ia ło w i O rgan izacyjno  v  in s tru k to r ­
skiem u.

W yd z ia ł O rgan izacy jno  -  in s tru k to rs k i p rze ja ­
w ia  dużą operatyw ność oraz in ic ja ty w ę  w e w szyst­
k im , co odnosi się do polepszenia p racy m ie jsco­
w ych  organów  rad w  zakresie k ie ro w n ic tw a  
gospodarczym  i  k u ltu ra ln y m  budow n ic tw em . 
Oto jeden z w ie lu  p rzyk ła d ó w  te j in ic ja ty w y . P ra ­
cow n icy  W ydz ia łu  p rzeprow adza ją  z de legatam i 
K u jb ysze w sk ie j Rady O bw odow ej, p rzyb yw a ją cy ­
m i na ko le jną  sesję, rozm ow y o tym . ja k  delegaci 
p racu ją  w  sw oich okręgach w yborczych, co prze­
szkadza im  w  pracy, ja k  pom agają im  w  te j p ra ­
cy m ie jscow e organa rad. R ozm owy te p rz v - 
noszą w ie lk ą  korzyść. P racow n icy  w y d z ia łu  
da ją  nie ty lk o  w yczerpu jące  odpow iedzi i w y jaś ­
n ien ia  delegatom  w  in te resu jących  ich spraw ach, 
lecz uogó ln ia ją  i  k o m u n ik u ją  k ie ro w n ic tw u  O bw o­
dowego K o m ite tu  W ykonawczego w y n ik i tych  roz­
m ów , prośby, p ropozycje  i uw ag i k ry tyczn e  de le- 
ga tów  o p racy tych  lu b  in n ych  w yd z ia łó w  K o m i­
te tu  W ykonawczego, re jonow ych  i  m ie jsk ich  k o m i­
te tó w  w ykonaw czych  oraz o rgan izac ji gospodar­
czych. M a te ria ły  te są rozpa tryw ane na posiedzeniu 
O bwodowego K o m ite tu  W ykonawczego, k tó ry  po­
de jm u je  odpow iednie  uchw a ły .

W vdz ia ł O rgan izacy jno  _ in s tru k to rs k i dobrze 
zo rgan izow a ł pracę in fo rm a cy jn ą  oraz w ym ianę  
doświadczeń z p racy rad w  obwodzie. Często w  
no ta tkach  in fo rm a cy jn ych  zn a jd u ją  się ko n k re tn e  
propozyc je , stanow iące m a te ria ł do rozpa trzen ia  
przez O bw odow y K o m ite t W ykonaw czy. N p  W y­
d z ia ł co m iesiąc przedstaw ia  k ie ro w n ic tw u  O bwo­
dowego K o m ite tu  W ykonaw czego in fo rm a c je  
o przeprow adzen iu  sesji m ie jscow ych  rad w  po­
p rze d n im  m iesiącu. Spraw ozdania  te ń ie  ty lk o  za­
w ie ra ją  analizę stanu pracy, lecz i  p rak tyczne  
p ropozyc je  o niezbędności zastosowania tych  czy 
innvcb  środków  organ izacyjnych.

D z ię k i pom ocy W yd z ia łu  , O rgan izacy jno  -  in ­
s tru k to rs k ie g o  zakres sp raw  gospodarczego i k u l­
tu ra ln e g o  b u d o w n ic tw a , wnoszonych p r/ez  ko m i­
te ty  w ykonaw cze rad do rozpa trzen ia  na sesjach, 
s ta je  się w iększy n iż  ro k  czy dw a la ta  tem u.

W  przeg lądach in fo rm a c y jn y c h  rozsy łanych  
do re jonow ych  i m ie jsk ich  ko m ite tó w  w yko n a w ­
czych uogó ln ia  się dośw iadczenie pracy organów  
rad. P rzeg lądy te pom agają k ie ro w n iczym  ka d rom  
ko m ite tó w  w ykonaw czych  le p ie j zorganizować 
pracę, w yko rzys tać  przodu jące dośw iadczenia, 
szybko usuw ać zauważone b ra k i.

W 1951 r. w y d z ia ły  o rg a n iz a c y jn o - in s tru k ­
to rsk ie  p rzyg o to w a ły  ponad 80 przeg lądów  in ­
fo rm a cy jn ych , p rzy  czym  32 z n ich  odnoś 
ły  się do spraw  p rzygo tow an ia  i  p rzep row a­
dzenia w yb o ró w  do sądów ludow ych  oraz w ybo ­
ró w  de legatów  do R ady N a jw yższe j ZSRR i ra d  
m ie jscow ych  (w ed ług  oddzie lnych okręgów  w y ­
borczych w  zastępstw ie delegatów , k tó rzy  ustąp .-  
li) .  W innych  przeglądach om aw iano doświadcze­
n ia  pracy rad, a w  szczególności uogóln iano ma­
te r ia ły  dotyczące p lanów  pracy re jonow ych  Ko­
m ite tó w  w ykonaw czych, k ie ro w a n ia  przez re jono ­
w e k o m ite ty  pracą kółchozów  ryback ich , . p racv  
sta łych  ko m is ji rady  obw odow ej, k ie ro w a n  a 

„;przez K o m ite t M o ło to w sk i soc ja lis tycznym  w spó ł­
zaw odnic tw em , m etody przeprow adzan ia  narad 
g rom adzkich , osiągnięć p racy ko m ite tów  u lic z ­
nych  itp .

R egu larn ie  co k w a r ta ł O bw odow y K o m ite t W y­
konaw czy sum uje  w y n ik i socja listycznego w spó ł­
zaw odnic tw a  rad m ie jsk ich . W yd z ia ł o rgan izacy j­
no -  in s tru k to rs k i p rzyg o to w u je  m a te r ia ł^  w  te j 
sp raw ie  i  w nosi je  do rozpa trzen ia  przez obwodo­
w y  ko m ite t w ykonaw czy

P ra k ty k u je  się w zyw an ie  do W yd z ia łu  sekre­
ta rzy  re jonow ych  (m ie jsk i th i ko m ite tó w  w y k o ­
naw czych, aby uzyskać w iadom ości o stanie o r­
gan izacy jno  -  m asowej pracy w  re jon ie  czy w  
mieście. Ta fo rm a  w ię z i W ydz ia łu  z m ie jsco w ym i 
ko m ite ta m i w ykonaw cz„ m i okazała się dobra. 
Z w y k le  do W y d z ia łu , w zyw a ją  jednocześnie sekre­
ta rz y  8 czy 10 ko m ite tó w  w ykonaw czych. Na na­
radzie  te j, w  try b ie  w y m ia n y  doświadczeń, om a­
w ia  się w szechstronnie  spraw ozdan ia  2 czy 3 se­
k re ta rzy .

K o m ite t W ykonaw czy w n iós ł pod ob rady  IV  se­
s ji Rady O bw odow ej D elegatów  Lud u  P racu jące­
go sprawę re a liza c ji nakazów w yborczych , p rzeka ­
zanych delegatom  R ady O bw odow ej, W ydz ia ł O r­
gan izacy jno  -  in s tru k to rs k i w z ią ł a k ty w n y  u d z ia ł 
w  p rzygo tow an iu  te j spraw y. W ydz ia ł b y ł in ic ja ­
to rem  zw o ływ an ia  przez K o m ite t W ykonaw czy 
szerokich narad p ra co w n ikó w  w yd z ia łó w  i zarze- 
dów  w  spraw ie  dalszego ulepszania p racy apara tu  
rad, stosow ania zasad oszczędności, wzm ożenia 
w ię z i z m asam i oraz w a łk i z o b jaw am i b iu ro k ra c ji 
i  m itrę g i.

Jednym  z w ażnie jszych zadań w yd z ia łó w  o r­
gan izacyjno  _ in s tru k to rsk ich  jes t ko n tro la  p ra ­
cy ko m ite tó w  w ykonaw czych  rad w ie jsk ich , re jo ­
now ych  i  m ie jsk ich  de legatów  ludu  pracującego 
oraz udzie lan ie  im  p rak tyczn e j pomocy. W ydz»ał 
O rgan izacy jno  -  in s tru k to rs k i W ołogodzkiego Ob­
w odowego K o m ite tu  W ykonaw czego w  1950 r. 
p rze p ro w a d z ił k o n tro lę  p racy rad w  szeregu rego­
nów , w  szczególności sp ra w d z ił pracę K o m ite ­
tu  W ykonaw czego Czebsarskie j Rady R e jonow ej
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w  dziedzin ie  k ie ro w a n ia  rozw o jem  gospodarki ro l­
ne j. W to k u  te j k o n tro li W ydz ia ł okazał skuteczną 
pom oc K o m ite to w i W ykonaw czem u w  opracow a­
n iu  środków  ulepszenia o rgan izac ji p racy w  k o ł-  
cnozach. T rzeba p rzy  ty m  zauważyć, że W ydz ia ł 
n ie  w yręcza ł Obwodowego Zarządu G ospodarstw  
R o lnych , lecz pokazał, ja k  na leży rozw iązy ­
w ać przez ko m ite ty  w ykonaw cze i  ra d y  w ie j­
sk ie  zagadnienie dalszego um acn ian ia  i  ro z w ija n ia  
gospodark i ro lne j, ja k ie  prace p o w in n y  być prze­
prow adzone przez delegatów, stałe kom is je  ra d y  
oraz je j organa w ykonaw cze i  zarządzające. Na 
podstaw ie  m a te ria łó w  k o n tro li O bw odow y K o m i­
te t W ykonaw czy pow z ią ł obszerną uchw ałę, w  
k tó re j zobow iązał O bw odow y Zarząd G ospodarstw  
R o lnych , R e jonow y K o m ite t W ykonaw czy i R ejo­
n o w y  W ydz ia ł G ospodarki R olne j do usunięcia  
w  n a jk ró tszym  te rm in ie  b ra kó w  w  dz iedzin ie  n o r­
m ow an ia , ob rachunku i zap ła ty  za pracę w  k o ł­
chozach oraz w skazał szereg p rak tycznych  środ­
k ó w  ich w ykonan ia . T ak ie  ko n tro le  w  poszczegól­
nych  dziedzinach p racy re jonow ych  i  m ie jsk ich  
.'kom ite tów  w ykonaw czych  W ydz ia ł O rgan izacy jno - 
in s tru k to rs k i W ołogodzkiego Obwodowego K o m i­
te tu  W ykonawczego przeprow adza system atycznie, 
i W ie lką  wagę p rzyw iązu je  W yd z ia ł O rgan izacy j­
no  -  in s tru k to rs k i rów n ież do tzw . genera lne j kon ­
t r o l i  p racy ko m ite tów  w ykonaw czych  rad  re jono ­
w ych , m ie jsk ich  i  w ie jsk ich . W 1951 r. W yd z ia ł 
sp ra w d z ił pracę 7 re jonow ych  (m ie jsk ich) ko m ite ­
tó w  w ykonaw czych  i  k i lk u  rad  w ie jsk ich . O bw o­
do w y  K o m ite t W ykonaw czy w ys łu ch iw a ł spraw o­
zdań z tych  k o n tro li na sw ych posiedzeniach.

In s tru k to rz y  w yd z ia łó w  w yjeżdża ją  re g u la rn ie  
w  te ren  celem udzie lan ia  pom ocy kom ite tom  w y ­
konaw czym  i  um acnian ia  o rgan izacy jno  _ maso­
w e j p racy  rady. Znaczną część swegę czasu p ra ­
cow n icy  w ydz ia łu  pośw ięcają na usp raw n ien ie  
k o n tro li  w ykonan ia . S tan k o n tro li w ykonan ia  jes t 
badany przez W ydzia ł w  licznych re jonow ych  ko­
m ite ta ch  w ykonaw czych  i w  w ydz ia łach  obw odo­
w ych . Spraw ozdania 2 re jonow ych  ko m ite tó w  w y ­
konaw czych  i Obwodowego W ydz ia łu  O św ia ty
0 stanie k o n tro li w ykonan ia  b y ły  om aw iane na 
posiedzeniu O bwodowego K o m ite tu  W ykonaw cze­
go. W ydz ia ł regu la rn ie  przeprowadza ko n tro lę  w y ­
konan ia  postanow ień rządu i  decyz ji Obwodowego 
K o m ite tu  W ykonawczego

W u b ieg łym  roku W ydz ia ł sp ra w d z ił w yko n a ­
c ie  postanow ień Rady O bw odow ej „o  stanie
1 środkach ulepszenia o rgan izacy jno  -  m asowej 
p ra cy  rad w  obwodzie“ , a w  2 re jonach, w orze- 
godzkim  i  czerożerskim , skon tro low ano w yko n a ­
c ie  przez k o m ite ty  re jonow e postanow ień . O bw o-

owego K o m ite tu  W ykonaw czego o spraw ozdaw ­
czości p racy ko m ite tów  oraz szereg in n ych  posta­
now ień . Na podstaw ie tych  m a te ria łó w  O bw odo- 

k r o k K ° m ite t W ykonaw czy Poczyn ił odpow iednie

Postanow ien ia  podjęte przez O bw odow y K o ­
m ite t W ykonaw czy na podstaw ie sorawozęlań p rze­
w odniczących re jonow ych  (m ie jsk ich ) ko m ite tó w  

vkonaw czvch. w ytyczne  na p iśm ie O bwodowego 
om ite tu  W ykonaw czego o usun ięc iu  b ra kó w

i  p rak tyczna  pomoc W ydz ia łu  O rgan izacy jno  -  in ­
s tru k to rsk ie g o  w  czasie w y jazdów  w teren p rzy ­
czyn iły  się do ulepszenia stanu p racy  o rgan izacy j­
no _ masowej, ko m ite tów  w ykonaw czych  oraz rad  
re jonow ych , m ie jsk ich  i  w ie jsk ich .

P racow n icy  W ydz ia łu  O rgan izacyjno  -  in s tru k ­
to rsk iego badają w n ik l iw ie  przysyłane do Obwo­
dowego K o m ite tu  W ykonawczego p ro to ko ły  posie­
dzeń re jonow ych  ko m ite tó w  w ykonaw czych, sesji 
rad  re jonow ych , różnorodne m a te ria ły  in fo rm a ­
cy jne  i dają w  n ieodzow nych w ypadkach odpo­
w ie d n ie  w ytyczne.

W ydz ia ł O rgan izacy jno  _ in s tru k to rs k i W oro- 
neżskiego K o m ite tu  O bwodowego system atycznie 
spraw dza prace re jonow ych , m ie jsk ich  i  w ie jsk ich  
organów  rad. Po w yborach  do rad delega­
tó w  ludu  pracującego W ydz ia ł zebrał i  podsumo­
w a ł k ry tyczn e  spostrzeżenia w yborców  pod adre­
sem Obwodowego K o m ite tu  W ykonawczego, jego 
w yd z ia łó w  i  zarządów. Na podstaw ie m a te ria łó w  
zebranych przez W ydz ia ł sprawa ta by ła  rozpa­
try w a n a  na posiedzeniu Obwodowego, K o m ite tu  
W ykonawczego, k tó ry  zobow iązał w yd z ia ły  i  za­
rządy  do podjęcia środków  zm ierza jących do w yko ­
nan ia  nakazów  w yborców . W ie le  z tych  nakazów 
ju ż  w ykonano.

W  czerw cu 1951 r. odbyła  się o rgan izacy jna  na­
rada  przew odniczących rad w ie jsk ich  i  sekre ta rzy 
re jo n o w ych  ko m ite tó w  w ykonaw czych  w  spraw ie 
polepszenia p racy rad w ie jsk ich . W ydz ia ł O rgan i­
zacy jno  -  in s tru k to rs k i zebra ł m a te ria ły  do te j na­
ra d y  i  opracow ał w skazów k i służące do polepszenia 
p ra cy  rad w ie js k ic h  oraz w n ió s ł je do rozpatrze­
n ia  przez O bw odow y K o m ite t W ykonaw czy, k tó ry  
p o d ją ł konkre tną  uchw a łę  „o  środkach polepszenia 
p racy  rad w ie js k ic h “  rozesłaną do każdej rady  
w ie js k ie j. U chw a łę  tę om aw iano na sesjach rad 
w ie js k ic h  oraz na zebraniach a k ty w u  rad. W ie le  
rad  -k ie ru jąc się tą /c h w a łą  Znacznie p o p ra w iło  
sw : pracę.

W  w y n ik u  us iln e j, energicznej p racy W ydz ia łu  
O rgan izacy jno  -  in s tru k to rsk ie g o  re jonow e (m ie j­
skie) k o m ite ty  w ykonaw cze zw raca ją  w ięcej uw ag i 
na pracę organ izacy jno  _ masową. Stan te j p racy 
om aw iano w  1951 r. na posiedzeniach ko m ite tó w  
w ykonaw czych  i  na sesjach rad w  52 rejonach.

'W ydział O rgan izacy jno  -  in s tru k to rs k i pośw ię­
ca w ie le  uw ag i spraw ie  organ izac ji socja lis tycz­
nego w spó łzaw odn ic tw a  rad w ie jsk ich .

Jako in ic ja to r  w spó łzaw odn ic tw a  w  1951 r. 
w ys tą p iła  Szanińska Rada W ie jska  R ejonu T a ło w - 
skiego. O bw odow y K o m ite t W ykonaw czy p o d trzy ­
m a ł tę in ic ja ty w ę . Zorganizow ano w te d y  szeroką 
dyskusję  nad apelem te j p rzodu jące j Rady W ie j­
sk ie j. O bw odow em u K o m ite to w i W ykonaw czem u 
przedstaw iono m a te ria ły  z w y n ik ó w  w spółzaw od­
n ic tw a  w  ciągu k w a rta łu  z 293 rad w ie jsk ich , k tó ­
re  u zyska ły  najlepsze w y n ik i w  soc ja lis tycznym  
w spó łzaw odn ic tw ie . W yd z ia ł O rgan izacyjno  -  in ­
s tru k to rs k i p rzeana lizow a ł te m a te ria ły  i  w n iós 
spraw ę w y n ik ó w  w spó łzaw odn ictw a do rozpatrze­
n ia  O bw odowem u K o m ite to w i W ykonaw czem u. 
Zgodn ie  z w a ru n ka m i w spó łzaw odn ictw a O bwo­
do w y  K o m ite t W ykonaw czy p re m io w a ł 27 rad
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w ie js k ic h  i  w y ra z ił uznanie  za dobrą pracę 20 ra­
dom.

W yd z ia ły  o rgan izacy jno  -  in s tru k to rs k ie  w y k o ­
n u ją  w ie lk ą  pracę w  o rgan izow an iu  szkolenia 
i  w y m ia n y  doświadczeń w  zakresie radzieckiego 
bud o w n ic tw a . Szerokie rozpow szechnienie uzyska­
ła  m etoda p row adzen ia  sem ina riów  p rzew odn iczą­
cych i  sekre ta rzy  rad  w ie jsk ich , przew odniczących, 
sekre ta rzy , k ie ro w n ik ó w  w yd z ia łó w  i  in s tru k to ­
ró w  k o m ite tó w  w ykonaw czych  rad  re jo n o w ych  
i  m ie jsk ich . W yd z ia ły  o rgan izacy jno  - in s tru k to r ­
sk ie  opracow u ją  m etody prow adzen ia  sem inariów , 
p ro g ra m y  naukow e, uogó ln ia ją  dośw iadczenia 
z p row adzen ia  sem inariów , pom agają ko m ite to m  
w yko n a w czym  rad  re jonow ych  i  m ie jsk ich  w  o r­
gan izow an iu  te j p racy. W ie lka  i  owocna praca p ro ­
wadzona przez w yd z ia ły  o rgan izacy jno  -  in s tru k ­
to rsk ie  św iadczy o tym , że za ję ły  one trw a łe  m ie j­
sce w  system ie radz ieck ich  organów  państw ow ych . 
P o zy tyw n a  praca  tych  w yd z ia łó w  w  RSFRR daje 
podstaw y do postaw ien ia  sp ra w y  konieczności upo­
w szechnian ia  ich  w  in n ych  re p u b lika ch  zw iązko­
w ych . Celowe będzie w  tych  re p u b lika ch  prze­
kszta łcen ie  g ru p  o rgan izacy jno  -  in s tru k to rs k ic h  
kom ite tów , w ykonaw czych  rad obw odow ych i m ie j­
sk ich  (podporządkow ania repub likańsk iego) na w y ­
d z ia ły  o rgan izacy jno  - in s tru k to rsk ie , pod leg łe  bez­
pośrednio  przew odniczącym  ko m ite tó w  w yko n a w ­
czych. W zm ocni to  o rgan izacy jno  - in s tru k to rs k i 
aparat, podniesie jego znaczenie.

N iedostateczny udz ia ł poszczególnych w yd z ia ­
łó w  o rgan izacy jno  -  in s tru k to rs k ic h  w  p racy  ko ­
m ite tó w  w ykonaw czych  tłum aczy się przede w szy­
s tk im  tym . że w  szeregu obw odow ych ko m ite tó w  
w ykonaw czych  i  rad m in is tró w  au tonom icznych 
re p u b lik  znaczenie p racy  organ izacy jno  _ m asowej 
n ie  jest doceniane i n iezupe łn ie  p ra w id ło w o  p o j­
m u je  się ro lę  w yd z ia łu  o rgan izacy jno  -  in s tru k to r ­
skiego.

W ydz ia ł O rgan izacyjno  -  in s tru k to rs k i R ady 
M in is tró w  T a ta rsk ie j ASR R  i  jego p racow n icy  po­
św ięca ją  znaczną ilość swego czasu na w y k o n y w a ­
n ie  poleceń zastępcy przewodniczącego i na kon ­
tro lę  poszczególnych skarg i  zażaleń, p rz y  czym  
polecenia te w ydaw ane są n iesystem atyczn ie  i nie 
są pow iązane z podstaw ow ym i zadan iam i w yd z ia ­
łu . F o rm a ln ie  w y d z ia ł jest podporządkow any p re ­
zesowi ra d y  m in is tró w  ASRR, fa k tyczn ie  zaś jest 
doda tk iem  p rz y  aparacie w ykonaw czym , w y k o n u ­
ją cym  jego polecenia A na log iczną sytuację  można 
zauw ażyć w  n ie k tó rych  kom ite tach  w ykonaw czych  
rad  ob w o do w ych . i m ie jsk ich  (repub likańsk iego  
podporządkow ania), gdzie nie zw raca się dosta­
tecznej uw ag i na dobór i na leżyte  W ykorzystan ie  
k ie ro w n ik ó w  i in s tru k to ró w  w yd z ia łu  o rgan izacy j­
no -  in s tru k to rsk ie go . W  rezu ltac ie  tego uw aga 
tych  p ra co w n ikó w  zwrócona jes t na w yko n yw a n ie  
d robnych  i bezp lanow ych poleceń, s tw arza  się 
bezplanowość w  pracy, b ra k  niezbędnego pow iąza­
n ia  o rgan iza to rsk ich  poczynań z w ykonan iem  za­
dań gosDodarczo -  p o litycznych . Jak iż  jest zakres 
p rac, k tó ry m i p o w in ie n  za jm ow ać się w yd z ia ł o r­
gan izacyjno  -  in s tru k to rs k i, ja k ie  zadania p o w i­
n ie n  s taw iać przed n im  k o m ite t w ykonaw czy?

W yd z ia ł o rgan izacy jno  -  in s tru k to rs k i sp raw ­
dza dzia ła lność ko m ite tó w  w ykonaw czych  rad n iż­
szego s topn ia  z p u n k tu  w idzen ia  s ty lu  i  m e tody  
ich  pracy, n ie d u b lu ją c  w yd z ia łó w  fachow ych, n ie  
w yręcza jąc  ich, lecz skup ia  swą uw agę na zada­
n iach p ra w id ło w e j o rgan izac ji p racy. W p ływ a  on 
n a  stan  gospodarczego i  k u ltu ra ln e g o  bu d o w n ic ­
tw a  przede w szys tk im  drogą polepszenia s ty lu  
p racy  apara tu  ko m ite tó w  w ykonaw czych, polep­
szenia p racy o rgan izacyjno  _ m asowej rad, zapew­
n ien ia  p ra w id ło w e j o rgan izac ji k o n tro li i  w y k o ­
nan ia  uchw ał. G łów nym  zadaniem  w y d z ia łu  je s t 
in s tru k ta rz , udz ie lan ie  radz ieck iem u a p a ra to w i 
niższego stopn ia  pom ocy celem  polepszenia jego 
p racy. S tałe śledzenie stanu p racy  organów  ra­
dz ieck ich  w  re jonach  i m iastach podporządkow a­
nych  organom  obw odow ym  i  re jonow ym , re g u la r­
na  k o n tro la  dzia ła lności re jonow ych  i  m ie jskich, 
ko m ite tó w  w ykonaw czych  i  udz ie lan ie  im  p ra k ty c z ­
ne j pomocy, system atyczne in fo rm o w a n ie  k ie ro w ­
n ik ó w  obwodowego ko m ite tu  w ykonaw czego o sy­
tu a c ji w  re jonach  na ty m  czy in n y m  odc inku  p ra ­
cy, zb ie ran ie  i  rozpow szechnianie dobrych  w y n i­
kó w  p ra cy  rad , zapew nienie stosow ania ś rodków  
w zm acn ia jących  k o n tro lę  w ykonan ia  i  o rganiza­
cję socja listycznego w spó łzaw odn ic tw a  rad  w ie j­
skich, o rgan izow an ie  szkolenia radz ieck ich  kad r, 
rozw iązyw an ie  organ izacy jno  -  techniczne zagad­
n ień  p rzy  p rzeprow adzan iu  w yb o ró w  do rad, 
usp raw n ian ie  p racy  p rzy  ro zp a tryw a n iu  skarg  
i  zażaleń pracu jących, p rzy  p rzy jm o w a n iu  in te re ­
san tów  w  kom ite tach  w ykonaw czych, ich  w ydz ia ­
łach i zarządach, dog lądanie porządku p racy  kance­
la ry jn e j w  kom ite tach  w ykonaw czych  re jonow ych , 
w ie js k ic h  i m ie jsk ich  rad, op racow yw an ie  sp raw  
podz ia łu  a d m in is tra cy jn o -te ry to ria ln e g o  —  ta k i je s t 
p rz y k ła d o w y  zakres spraw , k tó ry m i p o w in ie n  za j­
m ow ać się w y d z ia ł o rgan izacy jno  -  in s tru k to rs k i.

W yd z ia ły  o rgan izacy jno  -  in s tru k to rs k ie  po­
w in n y  p row adz ić  k o n tro lę  w ykonan ia  u ch w a ł w  
zasadzie ty lk o  w  odnies ien iu  do tych  uchw a ł, k tó ­
re same bezpośrednio p rzygo tow u ją . K o n tro la  
dz ia ła lności w yd z ia łó w  obw odow ych  jes t p ro w a ­
dzona ty lk o  w  drodze w y ją tk u , na specjalne po le­
cenie obwodowego k o m ite tu  w ykonawczego, ra d y  
m in is tró w  ASRR itp .

K o m ite t w ykonaw czy  p o w in ie n  zwracać u w a ­
gę w yd z ia łu  o rgan izacy jno  -  in s tru k to rsk ie g o  na 
podniesien ie  poziom u gospodarczo -  o rgan iza to r­
sk ie j i  k u ltu ra ln o  -  w ychow aw cze j-dz ia ła lnośc i re ­
jo n o w ych  (m ie jsk ich ) ko m ite tó w  w ykonaw czych , 
w ychow an ie  do łow ych  p ra co w n ikó w  radz ieck ich  w. 
poczuciu w ysok ie j św iadom ości d yscyp lin y  pań­
s tw ow e j i  odpow iedzia lności za poruczcne prace.

Do w łaśc iw e j o rgan izac ji p racy  w yd z ia łu  o r­
gan izacy jno  -  in s tru k to rsk ie g o  n iezbędny je s t 
przede w szys tk im  ścisły podz ia ł obow iązków  po­
m iędzy p ra co w n ikó w  w yd z ia łu . Jak w yka za ła  
p ra k tyka , tw o rzen ie  w  w ydz ia le  g rup  ze s ta rszym  
in s tru k to re m  na czele jes t n iecelowe. Zastępcy 
k ie ro w n ik a  w yd z ia łu  na leży pow ie rzyć k o n k re tn y  
re jo n , a in sp e k to ró w  na leży p rzydz ie lać do g ru p y  
re jonów . P ow ie rzen ie  in s tru k to ro m  k o n tro li ok re ­
ś lone j ga łęzi gospodark i je s t n iew łaśc iw e , gdyż
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Stw arza to  rów no leg łość p ra cy  w y d z ia łó w  facho­
w ych , a n ie  zapew nia jednocześnie fachow e j pó­
łn o cy  n iże j sto jącym  organom  radz ieck im .

N iezbędnym i w a ru n ka m i p ra w id ło w e j p ra cy  
¡w ydzia łów  o rgan izacy jno  -  in s tru k to rs k ic h  jest 
ró w n ie ż  w ła śc iw y  dobór in s tru k to ró w  i  system a­
tyczna  praca nad podniesien iem  ich  ideo log iczno- 
iteoretycznego poziom u i  fachow ych  k w a lif ik a c ji.

N ie  m ożna uznać za p ra w id ło w e  p ra k ty k i,  
us ta lone  w  n ie k tó rych  ko m ite ta ch  w ykonaw czych , 
że p ra co w n icy  w yd z ia łó w  o rgan izacy jno  -  in s tru k ­
to rs k ic h  chcą osiągnąć ja k  na jw iększą  ilość 
W yjazdów  w  teren, co u je m n ie  o d b ija  się na 
¡jakości p racy . N iezbędne jes t p rzeprow adzen ie  
W yjazdów  celowo, s ta rann ie  p rzygo tow yw anych , 
o p a rtych  o p la n  p racy w  re jo n ie  i  zakończonych 
spraw ozdaniem . M a te r ia ły  kon tro lne , szczególnie 
k o n tro li  genera lnych, pożądane jest om aw iać me 
(ty lko  w  w ydz ia łach, lecz i  na posiedzeniu obw odo­
w ego k o m ite tu  wykonawczego.

W yd z ia ł O rg a n iz a c y jn o -in s tru k to rs k i K rasno ­
ja rsk ie g o  K ra jo w e g o  K o m ite tu  W ykonaw czego 
sp raw dza ł w  I  półroczu 1951 r. pracę o rgan izacy j­
no  -  m asową w  6 m ie jsk ich , 20 re jonow ych  k o m i­
te tach  w ykonaw czych  i  w  53 radach w ie jsk ich , 
lecz na posiedzeniu K ra jo w e g o  K o m ite tu  W yko ­
nawczego w ysłuchano spraw ozdan ia  ty lk o  jednego 
re jonow ego  ko m ite tu  w ykonaw czego i  je d n e j ra d y  
w ie js k ie j. Takiego stanu rzeczy n ie  m ożna uznać 
za w łaśc iw y , gdyż p rz y n a jm n ie j na leża ło  rozpa­
trz y ć  m a te r ia ły  z k o n tro li genera lnych.

N a leży częściej o rgan izow ać na rady  p ra co w n i­
k ó w  w y d z ia łu  o rgan izacy jno  _ in s tru k to rsk ie go , 
ro zp a tryw a ć  na n ich sp raw ozdan ia  i  in fo rm a c je , 
ro z w ija ć  k ry ty k ę , uczyć i  w ych o w yw a ć  p ra co w ­
n ik ó w .

P rzy  ko n tro la ch  genera lnych  do b ryg a d  ko n ­
tro ln y c h  trzeba w łączać k ie ro w n ik ó w  w y d z ia łó w  
obw odow ych  zdo lnych do zo rien tow an ia  się w  sta­
n ie  te j czy in n e j gałęzi gospodarczej lu b  k u ltu ra l­
n e j. P ra w id ło w o  postępują  te k o m ite ty  w y k o ­
nawcze, k tó re  zw raca ją  dużą uw agę na dobór 
cz łonków  b ryg a d  i  u s ta la ją  ich  sk ład  specja lną

W i a e i & m o ś d  wrarędowe

K A N C E L A R IA  W arszawa, 18 lu tego  1953 r .
R a d y  p a ń s t w a

P rezyd ia  t
W o jew ódzk ich  i  P o w ia to w ych  Rad N arodow ych  
oraz M ie jsk ich  Rad N arodow ych  
m ias t stanow iących p o w ia ty

O K O L N I K  N r  1

In s tru k c ja  d la  w o jew ódzk ich  i  p o w ia tow ych  (m ie j­
sk ich) rad  narodow ych w  sp raw ie  dz ia ła lności k o - 
i  m is ji po rządku  publicznego rad  narodow ych .

K a n ce la ria  R ady Państw a, podając do w ia d o ­
mości w zó r in s tru k c ji d la  w o je w ó d zk ich  i  p o w ia ­
to w ych  (m ie jsk ich ) rad na rodow ych  w  sp raw ie  
dzia ła lności k o m is ji po rządku  publicznego, zaleca 
b m iesZGZeirie na porządku dz iennym  sesji ra d y  n a -

u ch w a łą  lu b  zarządzeniem . Pożądane jest, żeby 
na czele ta k ie j b ryg a d y  s ta ł zastępca p rze w o d n i­
czącego obwodow ego ko m ite tu  wykonawczego, 
k ie ro w n ik  samodzieinego w ydz ia łu , bądź w reszcie 
k ie ro w n ik  w yd z ia łu  o rgan izacy jno  -  in s tru k to r ­
skiego.

N ależy w n ik l iw ie  ko n tro lo w a ć  pracę ko m ite tu  
w ykonaw czego, jego  w ażnie jszych w yd z ia łó w , rad  
w ie js k ic h . N ie  należy ubiegać się*o ilość ob iek­
tó w  k o n tro li, lecz ko n tro lo w a ć  wyznaczone obieK- 
ty  g ru n to w n ie , poważnie, w ciąga jąc do k o n tro li 
m ie jscow ych  p ra co w n ikó w , specja lis tów , a szcze­
gó ln ie  delegatów, okazując w  toku  k o n tro li p ra k ­
tyczną pom oc k o n tro lo w a n y m  jednostkom .

Bezpożyteczna je s t pogoń za dużą ilośc ią  kon ­
t r o l i ,  w ys ta rczy  p rzeprow adzić  k o n tro lę  genera lną 
na  p rzyk ła d  w  4 czy 6 re jonach rocznie. Rzeczą 
zasadniczą w  k o n tro li je s t g łęboka analiza p ra cy  
o rganów  radzieckich , w y k ry c ie  b raków  i  udzie le ­
n ie  p ra k tyczn e j pom ocy w  ich  usunięc iu , podanie 
doda tn ich  w y n ik ó w  i  ich  rozpowszechnianie.

W yd z ia ły  o rg a n iza cy jn o - in s tru k to rsk ie  obow ią­
zane są okazyw ać sta łą pomoc kom ite tom  w y k o ­
naw czym  rad  niższego stopnia, ja k  rów n ież  w y ­
dz ia łom  i  zarządom obw odow ym  w  o rgan izac ji 
p racy , doborze, rozs taw ien iu  i w ychow an iu  kad r, 
w  o rgan izac ji k o n tro li  w yko n a n ia , w e  w prow adze­
n iu  w  życie  środków , zapew nia jąc dalsze um ocnie­
n ie  p ra cy  m asowej.

W yd z ia ł o rg a n iz a c y jn o - in s tru k to rs k i je s t je d ­
n y m  z w ażn ie jszych  o g n iw  w  aparacie obw odow e­
go k o m ite tu  w ykonaw czego, k ra jo w e j ra d y  dele­
ga tów  lu d u  pracu jącego czy rady  m in is tró w  auto­
nom iczne j re p u b lik i. Od jakośc i p ra cy  w yd z ia łu  
o rgan izacy jno  -  in s tru k to rsk ie g o , od in ic ja ty w y  
i  a k tyw nośc i jego p ra co w n ikó w  zależy w  znacz­
n y m  s to p n iu  rea lizac ja  u ch w a ł i  postanow ień 
zm ie rza jących  do pom yślnego w ykonan ia  p lanu  
gospodarczego i  k u ltu ra ln e g o  budow n ic tw a , a po­
de jm ow anych  przez k o m ite ty  w ykonaw cze rad  
k ra jo w y c h  i  obw odow ych  oraz rad  m in is tró w  re­
p u b lik  au tonom icznych.

F . C h łys to w  i  A . M icd w ie d ie w

rodow e j sp raw y uchw a len ia  in s tru k c ji d la k o m is ji 
po rządku  publicznego.

W skazane jest, aby spraw ę uchw a len ia  in s tru k ­
c j i  poprzedzić na sesji rady  narodow ej sprawozda­
n ie m  z dzia ła lności ko m is ji po rządku publicznego.

W niosek w  spraw ie  uchw a len ia  in s tru k c ji p o w i­
n ien  być w szechstronnie  om ów iony  na posiedzeniu 
k o m is ji zw o łanym  przed sesją rady, a następnie 
z re fe ro w a n y  na sesji ra d y  przez przewodniczącego 
lu b  zastępcę przewodniczącego kom is ji.

K a nce la ria  R ady Państw a w y jaśn ia , że załączo­
n y  w zó r in s tru k c ji m a cha rak te r ram ow y, w  
zw iązku  z czym  rady  narodow e mogą w  n im  o 
konyw ać ew en tua lnych  zm ian lub  uzupełn ień w y ­
n ika ją cych  z m ie jscow ych  potrzeb,

S E K R E TA R Z R A D Y  P A Ń S T W A  
(— ) M . R yb ick i
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I N S T R U K C J A

dla wojewódzkich i powiatowych (miejskich) rad  
narodowych w sprawie działalności komisji po­

rządku publicznego rad narodowych.

I. Postanowienie wstępne

1. K o m is ja  porządku publicznego, zwana w  
da lszym  ciągu n in ie jsze j in s tru k c ji K om is ją , jes t 
organem  pom ocniczym , doradczym  i  k o n tro ln y m  
rady  narodow e j w  zakresie spraw  za ła tw ianych  
przez w yd z ia ł (oddział, re fe ra t) spo łeczno-adm in i- 
s tra c y jn y  p re zyd iu m  w o jew ódzk ie j (pow ia tow e j, 
m ie js k ie j)  ra d y  narodow ej.

K o m is ja  w  swej p racy  u trz y m u je  i pog łęb ia  
w ięź  m iędzy radą narodow ą i je j o rganam i a m a­
sam i p racu jącym i, m ie jscow ym i o rgan izac jam i 
spo łecznym i i zaw odow ym i oraz pobudza i w y k o ­
rzy s tu je  ich  in ic ja ty w ę  dla w ykonan ia  zadań sto­
jących  przed radą narodow ą w  zakresie w szyst­
k ich  spraw  spo łeczno -adm in is tracy jnych  na te re­
n ie  dz ia ła lności rady.

I I .  Skład Kom isji

2. W  skład K o m is ji w chodzą osoby pow ołane 
przez radę narodow ą zarów no spośród cz łonków  
rady, ja k  i  spoza rady  w  ilo śc i zależnej od m ie j­
scow ych potrzeb z tym , że K o m is ja  w o je w ó d zk ie j 
ra d y  narodow ej może liczyć n a jw yże j 15 członków , 
p o w ia tow e j rady  narodow e j n a jw yże j 12 cz łonków .

3. W  skład K o m is ji wchodzą robo tn icy , ch ło­
p i -  cz łonkow ie  spó łdz ie ln i p ro d u kcy jn ych , ch łop i 
m a ło  i  ś re d n io ro ln i oraz p rzedstaw ic ie le  in te l i­
genc ji p racu jące j cieszący się zau fan iem  mas p ra ­
cu jących. P ow ołan ie  przez radę członka K o m is ji 
pow inno  być up rzedn io  z kandyda tem  om ów ione 
i  uzgodnione.

4. Przewodniczącego K o m is ji w y b ie ra  rada na­
rodow a spośród cz łonków  rady, zaś. zastępcę prze­
wodniczącego K o m is ji oraz sekretarza w yb ie ra  
K o m is ja  ze swego grona.

5. C złonkow ie  K o m is ji obow iązani sa b rać 
udz ia ł w  posiedzeniach i  in nych  pracach K o m is ji. 
N ie  p rze ja w ia ją cy  dostatecznej aktyw nośc i człon­
ko w ie  K o m is ji p o w in n i być odw o łan i przez radę 
na rodow ą i  zastąp ien i przez in n ych  członków .

I I I .  Zadania Kom isji

6. K o m is ja  p rzyg o to w u je  m a te ria ły , w n io sk i 
i  op in ie  dla rady narodow e j i je j p rezyd ium  n ie ­
zbędne dla rozw iązan ia  przez radę narodow ą sto­
ją cych  przed n ią  zadań, d la  usunięcia zauważo­
n ych  uchyb ień  oraz d la  usp raw n ien ia  p racy  w  za­
kresie  sp raw :

a) postępowania, orzeczn ictw a oraz p o lity k i 
ka rp o  -  a d m in is tra cy jn e j, postępow ania p rzym uso­
wego (egzekucyjnego) itp .,

b) dzia ła lności u rzędów  stanu cyw ilnego , zm ia ­
n y  im io n  i nazw isk itp .,

c) nabyw an ia  n ieruchom ości na cele re a liza c ji 
na rodow ych  p lanów  gospodarczych,

d) ludności rodz im e j na ziem iach zachodnich,
e) spraw  narodow ościow ych,
f) op iek i nad ludnością  now oosiedloną i  re ­

pa triow aną ,
g) innych  spraw  w chodzących w  zakres dzia­

łan ia  w yd z ia łu  (oddzia łu , re fe ra tu ) społeczno -  ad­
m in is tracy jnego .

7. K o m is ja  o p in iu je  p ro je k ty  odpow iedn ich  
części te renow ych  p re lim in a rz y  budżetow ych i  czu­
w a nad ich  w ykonaniem .

8. D la  zapew nien ia  re a liza c ji postanow ień 
u ch w a ły  Rady Państw a i Rady M in is tró w  z 14. X I I .  
1950 r. w  spraw ie  rozp a tryw a n ia  i za ła tw ia n ia  od­
w o łań , lis tó w  i zażaleń ludności oraz k ry ty k i  p ra ­
sowej K om is ja  w yko n u je  w  zakresie swej dzia­
ła lności ko n tro lę  p rzy jm o w a n ia  i za ła tw ian ia  od­
w o łań  i zażaleń sk ładanych  do m ie jscow ych  w ładz  
i  u rzędów  przez obyw a te li.

9. K om is ja  p rz y jm u je  i  ro zp a tru je  w n iosk i,' 
p ropozycje , uw ag i i zażalenia zgłaszane przez m ie j­
scową ludność; w n iosk i, propozycje , uw ag i i  za­
żalenia K o m is ja  przesyła  do p re zyd iu m  i  czuwa 
nad ich za ła tw ien iem .

10. K o m is ja  czuwa nad p ra w id ło w y m  w y k o ­
n yw a n ie m  u chw a ł i  w y tyczn ych  ra d y  narodow e j 
oraz w ładz  zw ie rzchn ich  w  zakresie sp raw  społecz­
no -  adm in is tracy jnych .

11. K om is ja  sp raw u je  k o n tro lę  społeczną nad 
dzia ła lnością  w yd z ia łó w  (oddzia łów , re fe ra tów ) 
społeczno -  a d m in is tra cy jn ych  p rezyd iów  rad na­
rodow ych , a ponadto na zlecenie rady  narodow ej 
nad in n y m i in s ty tu c ja m i i  stow arzyszeniam i. K o­
m is ja  składa radzie  narodow ej lub  je j p rezyd ium  
w n io sk i zm ierzające do usp raw n ien ia  p racy kon­
tro lo w a n ych  organów  oraz usunięcia  s tw ie rdzonych  
b ra kó w  i  uchyb ień.

12. K om is ja :
a) in ic ju je  oraz p rzyg o to w u je  p ro je k ty  w aż­

n ie jszych u chw a ł i  p rzedstaw ia  je  na sesji rady  
na rodow e j, \

b) ro zp a tru je  sp raw y w niesione przez człon­
kó w  K o m is ji, przekazane je j przez radę lub  p re ­
zyd ium  oraz przedstaw ia  w y n ik i swych prac w raz  
z w n ioskam i na sesji rady  lu b  posiedzeniu p re ­
zyd ium  rady,

c) w spó łp racu je  z organam i w y m ia ru  spra­
w ied liw ośc i (Sądy, P ro ku ra tu ra , K o m is ja  S pecja l­
na) i  M i l ic j i  O byw a te lsk ie j.

IV . T ry b  p racy K o m is ji

13. K om is ja  działa na podstaw ie p lanów  p ra cy  
usta lanych  przez siebie i  za tw ie rdzonych  przez 
radę narodową.

P la n y  p ra cy  p o w in n y  obejm ować okres roczny 
i  okresy kw a rta ln e , a w  razie po trzeby — • m ie ­
sięczne.

14. W  p lan ie  p racy  pow inno  być m. in . w ska­
zane, ja k ą  czynność należy w ykonać oraz k to  i k ie ­
dy  ją  w ykona. K ażdy z członków  K o m is ji o trz v - 
m u ie  odpis p la n u  p racy  z zaznaczeniem jego 
zadań.
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15. P lan  p racy K o m is ji p o w in ie n  w iązać się 
z p lanem  pracy rady  narodow e j i  p rezyd ium . P lan  
ten  pow in ien :

a) p rzew idyw ać k o n tro lę  w yd z ia łó w  (oddzia­
łó w , re fe ra tów ) społeczno -  a d m in is tra cy jn ych , 
k o n tro lę  pracy ko leg iów  orzekających w  postępo­
w a n iu  ka rno  _ a d m in is tra cy jn ym , urzędów  stanu 
cyw ilnego , zm iany im io n  i  nazw isk, sp raw  n a ro ­
dow ościow ych itp .,

b) obejm ować opracow ania  d la rady  narodo­
w e j i je j p rezyd ium  zagadnień, p ro je k tó w , w n io ­
sków , sprawozdań itp ., zm ierza jących do usp raw ­
n ien ia  pracy w ydz ia łów  (oddzia łów , re fe ra tów ) 
społeczno -  adm in is tracy jnych .

P lan  pow in ien  wskazywać, w  ja k i sposób K o m i­
sja zam ierza zapewnić szeroki udzia ł mas p ra cu ją ­
cych i  ich o rgan izacji w  w y ko n yw a n iu  poszczegól­
nych  zadań rady, ja k  am ierza w yko rzys tać  ich in i ­
c ja tyw ę  i  przyciągać je  do w spó łp racy p rzy  w y k o ­
n y w a n iu  p lanu p racy K o m is ji.

16. W ykonan ie  poszczególnych p u n k tó w  p lanu  
p racy  K om is ja  może zlecić podkom is jom , zespołom 
K o m is ji lu b  poszczególnym je j członkom.

17. K om is ja  w spó łdzia ła  z in n y m i ko m is ja m i 
w  zakresie spraw  w iążących się z zagadn ien iam i 
soołeczno - a d m in is tra cy jn ym i, np. kom is ją  f in a n ­
sów, budżetu i  p lanu w  zakresie uk ładan ia  p ro ­
je k tu  budżetu, z kom is ją  ośw ia ty  * k u ltu ry  w  za­
kres ie  op iek i nad ludnością rodzim ą, z kom is ją  
ko m un ikacy jną  w  zakresie przestrzegania p rzep i­
sów  drogow ych, z kom is ją  gospodarki kom una lne j 
i  m ieszkaniow ej w  zakresie bezpieczeństwa prze­
ciwpożarowego, z kom is ją  zd row ia  w  zakresie w a­
ru n k ó w  san ita rnych  i zd row otnych  itp .

K om is ja  może zasięgać o p in ii innych  k o m is ji 
oraz p rzedstaw ic ie li za in teresow anych o rgan izac ji 
w  spraw ach będących przedm io tem  je j pracy.

18. W  posiedzeniach K o m is ji, na je j zaprosze­
nie, p o w in n i brać u d z ia ł p rzedstaw ic ie le  odpow ied­
n ich  w ydz ia łów  (oddzia łów  lub  re fe ra tów ) p rezy ­
d ium , a w  szczególności w yd z ia łu  (oddziału, re fe ­
ra tu ) społeczno -  adm in is tracy jnego  oraz mogą brać 
u d z ia ł zaproszeni p rzedstaw ic ie le  o rgan izac ji m a­
sowych, a także inne  osoby zaproszone przez 
K om is ję .

19. K om is ja  n ie  ma praw a w yd a w a n ia  zarzą­
dzeń. K om is ja  zw raca się do rady narodow ej lub  
je j p rezyd ium  z w n iosk iem  o w ydan ie  lub  spo­
w odow an ie  w ydan ia  w łaśc iw ych  zarządzeń.

20. K om is ja  p rzygo tow u je  na sesje rady naro­
dow ej ko re fe ra ty  oraz w n iosk i, w k tó rych  usto­
sunkow u je  się do w n iosków  przedstaw ionych ra ­
dzie przez p rezyd ium  w  spraw ach społeczno -  ad­
m in is tra cy jn ych .

21. W posiedzeniach p rezyd ium  rady  narodo­
wej,' p rzy  om aw ian iu  w ażnie jszych spraw  z za­
kresu dz ia łan ia  K o m is ji, pow in ien  brać udz ia ł 
przew odn iczący w zględnie  delegow any członek K o ­
m is ji, k tó ry  nfoże w ystąp ić  z ko re fe ra tem  lu b  
w n ioskam i w im ie n iu  K om is ji.

22. P rzew odniczący K o m is ji lu b  w yznaczony 
przez K om is ję  je j członek składa, radzie narodo­
w e j w te rm inach  przez mą określonych okresowe 
spraw ozdania  z dzia ła lności K om is ji.

23. P rzew odniczący K o m is ji lub  jego zastępca 
zw o łu je  posiedzenia K o m is ji i  usta la  p ro je k t po­
rządku  dziennego. Posiedzenia odbyw ają  się w  
m ia rę  potrzeby, n ie  rzadzie j jednak ja k  raz na 
miesiąc.

T e rm in y  posiedzeń p o w in n y  być p rzew idziane 
w  p lan ie  p racy K o m is ji N iezależnie od tego prze­
w odn iczący zaw iadam ia  członków  o posiedzeniu 
K o m is ji p rzyn a jm n ie j na trz y  d n i przed dn iem  
posiedzenia.

24. Jeżeli członek K o m is ji n ie  może wziąć
u d z ia łu  w  posiedzeniu łub  w  innych  czynnościach 
K o m is ji, obow iązany jest zaw iadom ić o tym. 
up rzedn io  przewodniczącego Komisji, u sp ra w ie d li­
w ia ją c  sw o ja  nieobecność lu b  niemożność w ykona­
n ia  zleconych m u prac. ,

25. Obsługę b iu ro w ą  K o m is ji (p ro to ko ły  po­
siedzeń. korespondencja itp .) w yko n u je  p ra co w n ik  
w yznaczony przez p rezyd ium  rady narodow ej.

26. W  w ykaz ie  ko m is ji, um ieszczonym na w i­
docznym  m ie js c u , w  gmachu prezyd ium , należy 
podeń m ie jscb  i  godz iny p rzy jęć  przez członków  
K o m is ji.

27. Do. obrad K o m is ji stosuje się odpow iednio  
re g u la m in  obrad ra d y  narodow ej.

u s to iM J * » * 1 a u js t u ja i

(Dz. V.  Nr 9 — 11 I IP  Nr A - l l  — 15) 

SPRAWY ORGANIZACYJNE

W ydzia ły  s ta tystyki —  z o s ta ły  u tw o rz o n e  w  p re ­
z y d ia c h  W o j. R N , a s ta n o w is k a  s ta ty s ty k ó w  w  p re -  
z y d  ach P R N  u c h w a łą  R a d y  M in is t ró w  z 10.1.1953 r. 
c  z m ia n ie  in s t ru k c j i  N r  3 w  s p ra w ie  u tw o rz e n ia  w y -  
dz  a łó w  j  re fe ra tó w  p re z y d ió w  ra d  n a ro d o w y c h  
(M P  N r  A - l l ,  poz. 152).

W s z y s tk ie  do tychcza so w e  e ta ty  w ra z  z obsadą , oso­
b o w ą  i rz e c z o w y m i ś ro d k a m i d z ia ła n ia  d z ia łó w  s ta ­
ty s ty k i  w o je w ó d z k ic h  k o m is ji  p la n o w a n ia  g o sp od a r- 
czego i  re fe ra tó w  s ta ty s ty c z n y c h  p o w ia to w y c h  k o ­
m is j i  p la n o w a n ia  gospodarczego p rze ch o d zą  o d p o ­

w ie d n io  do w y d z ia łó w  s ta ty s ty k i i  do  s ta ty s ty k ó w  
p o w .a to w v c h . J e d n o c z e ś n i u c h w a ła  R a d y  M in is  rov, 
z 10.1.1953 r .  o z a ra n ie  in s t r u k c j i  N r  8 u s ta li ła  
o rg a n iz a c ję  w e w n ę trz n ą  i zakres s p ra w  \ w  zia o w  
s ta tv s tv k i p re z y d ió w  W o j. R N . D z ie lą  s ię  on£  P® 
o d d z ia ły :  1) O rg a n iz a c ji i  In s p e k c ji —  do k to re g o  
na.leża s p ra w y  o rg a n iz a c ji i k o o rd y n a c ji o raz in s p e k ­
c j i  i k o n t ro l i  p ra c  s ta ty s ty c z n o  - sp ra w o z d a w c z y c h
p ro w a d z o n y c h  p rzez u rz ę d y  i  in s t ^ u c je  p a m tw o w e  
o raz je d n o s tk i g o sp od a rk i u s p o łe c z n io n e jja k  ^  
in s ty tu c je  i o rg a n iz a c je  o raz s p ra w y  ogo l _-*■• 
nad  dz a ła ln o śc ia  je d n o s te k  o rg a n iz a c y jn y c h , s ta ty  
s W k i p re z v d 'ó w  ra d  n iższego s toom a. 2) S a ty s tv K i 
G ospod a rcze j -  o b e im u ia c v  s p ra w y  zb .e ran  a. o p ra - 
^ w a n T a  a n a liz o w a n ia  d a n ych  s ta ty s ty c z n y c h  w
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d z ie d z in ie  s ta ty s ty k i gospod a rcze j o ra z  s p ra w y  u d z ie ­
la n ia  je d n o s tk o m  p la n u ją c y m  n ie z b ę d n y c h  in fo rm a c j i  
s ta ty s ty c z n y c h , 3) S ta ty s ty k i S po łeczne j —  s p ra w y  
z b ie ra n ia , o p ra c o w y w a n ia  i  a n a liz o w a n ia  d a n y c h  s ta ­
ty s ty c z n y c h  s ta ty s ty k i spo łeczne j, 4) S a m o d z ie ln y  
R e fe ra t O g ó ln y  —  s p ra w y  ogó lne, o rg a n iz a c y jn e , p la ­
n o w a n ia  i  sp ra w o z d a w c z o ś c i (M P  N r  A -10 , poz. 153).

W o je w ó d z k ie  Z a rz ą d y  U rzą d ze ń  R o ln y c h  —  zo­
s ta ły  u tw o rz o n e  u c h w a łą  R a d y  M in is t ró w  z 1 7 .1. 
1953 r. za m ia s t d o ty c h c z a s o w y c h  o d d z ia łó w  u rz ą d z e ń  
ro ln y c h ,  p o m ia ró w  i  f in a n s ó w  ro ln y c h  w y d z ia łó w  
r o ln ic tw a  i le ś n ic tw a  p re z y d ió w  W o j. R N . P o n a d to  
z a rz ą d y  u rz ą d z e ń  ro ln y c h  p rz e jm ą  rów n o cze śn ie  
ag e nd y  w y d z ia łó w  g e o d e z y jn y c h  na leżące do z a k re su  
d z ia ła n ia  M in is t ra  R o ln ic tw a . P ra c o w n ic y  z n ie s io n y c h  
o d d z ia łó w  i  agend w y d z ia łó w  g e o d e z y jn y c h  s ta ją  s ię  
p ra c o w n ik a m i W Z U R . K ie r u je  i  s p ra w u je  nad  n im i 
n a d z ó r . M in is te r  R o ln ic tw a  za p o ś re d n ic tw e m  C en­
tra ln e g o  Z a rz ą d u  U rzą d ze ń  R o ln y c h . D y re k to r  W Z U R  
p o d le g a  k ie r o w n ik o w i w y d z ia łu  r o ln ic tw a  i  le ś n ic ­
tw a . D o za k re su  d z ia ła n ia  W Z U R  na leżą w  szczegó l­
n o śc i s p ra w y : 1) o p ra c o w y w a n ie  p la n ó w  u rz ą d z e n io ­
w o  - p o m ia ro w y c h  o raz s p ra w o zd a w czo śc i i  s ta ty s ty ­
k i  2) re g u la c ji  o s ie d li w ie js k ic h  o raz m ie js k ic h  w  za­
k re s ie  u s ta lo n y m  d la  re s o r tu  ro ln ic tw a ,  3) p o m ia ró w  
d la  c e ló w  u rz ą d z e ń  ro ln y c h  i r e g u la c ji  o s ie d li,  
4 ) o s a d n ic tw a  ro ln e g o , 5) zapasu i  o b ro tu  z ie m ią , 
6 ) a d m in is t ra c ji  m a ją tk u  rzeczow ego  P a ń s tw o w e g o  
F u n d u s z u  Z ie m i, 7) k a ta s tru  g ru n to w e g o  i b u d y n k o ­
wego, 8) n a d z o ru  i  k o o rd y n a c ji d z ia ła ln o ś c i re fe ra ­
tó w  u rzą d ze ń  r o ln y c h  i  p o m ia ró w  ro ln y c h  w  p rę ­
ży d 'a c h  P R N .

P re z y d ia  W o j. R N  z o s ta ły  zo b o w ią za ne  do p r z y ­
d z ie le n ia  W Z U R  do u ż y tk o w a n ia  n ie z b ę d n y c h  lo k a l i  
b iu ro w y c h  i  s p rz ę tu  b iu ro w e g o  (M P  N r  A - l l ,  
poz. 157).

Reorganizacja służby geodezyjnej —  U c h w a la  R a ­
d y  M in is t r ó w  z 17.1.1953 r . z m ie n ia ją c a  in s t ru k c je  
N r  3 i  8 w p ro w a d z iła  n a s tęp u ją ce  z m ia n y  w  o rg a ­
n iz a c ji s łu ż b y  g e o d e zy jn e j. Z n ie s io n o  w y d z ia ły  geo­
d e z y jn e  w  p re z y d ia c h  W o j. R N , z w y ją tk ie m  P re ­
z y d ió w  W o j. R N  w  K a to w ic a c h  o ra z  R N  m . st. 
W a rs z a w y  i  Ł o d z i.  W  w y m ie n io n y c h  p re z y d ia c h  
d z ia ła ln o ś ć  w y d z ia łu  geodezy jnego  o b e jm u je  s p ra ­
w y  geo de zy jn e  w  ra m a c h  w ła ś c iw o ś c i re s o r tu  gospo­
d a rk i  k o m u n a ln e j.  A g e n d y  z n ie s io n y c h  w y d z ia łó w  
g e o d e z y jn y c h  w  za k re s ie  r o ln ic tw a  z o s ta ły  p rz e ję te  
p rzez  w y ż e j o m ó w io n e  W o je w ó d z k ie  Z a rz ą d y  U rz ą ­
d zeń  R o ln y c h . D la  p ro w a d z e n ia  s p ra w  g e o d e z y jn y c h  
w  za k re s ie  w ła ś c iw o ś c i re s o r tu  g o s p o d a rk i k o m u n a l­
n e j w  w y d z ia ła c h  g o s p o d a rk i k o m u n a ln e j p re z y d ió w  
W o j. R N  z o s ta ły  u tw o rz o n e  o d d z ia ły  geodezy jne . O d ­
d z ia ły  geo de zy jn e  z o s ta ły  ró w n ie ż  u tw o rz o n e  w  w y ­
d z ia ła c h  g o s p o d a rk i k o m u n a ln e j p re z y d ió w  M R N  
m ia s t  lic z ą c y c h  p o n a d  100 ty s ię c y  m ie s z k a ń c ó w . 
W  w y d z ia ła c h  g o s p o d a rk i k o m u n a ln e j in n y c h  m ia s t, 
s ta n o w ią c y c h  p o w ia ty , tw o rz y  s ię  re fe ra ty  g e o d e zy j­
ne. a w  w y d z ia ła c h  r o ln ic tw a  le ś n ic tw a  p re z y d ió w  
P R N  —  re fe ra ty  p o m ia ró w  ro ln y c h . D o tych cza so w e  
s a m o d z ie ln e  re fe ra ty  g e odezy jne  na szczeb lu  p o w ia ­
to w y m  z o s ta ją  zn ies ione  (M P  N r  A - l l ,  poz. 157).

Oddziały spółdzielczości produkcyjnej —  w  p re ­
z y d ia c h  W o j. R N  z o s ta ły  u tw o rz o n e  u c h w a łą  R a d y  
M in is t r ó w  z 1 7 .1 .1953 r .  N a leżą  do n ic h  s p ra w y : p la ­
n ó w , in w e s ty c ji  i  za o p a trz e n ia , a g ro n o m ic z n e  i  so­
c ja ln e . (M P  N r  A - l l .  poz. 158).

Wojewódzkie Archiwa Państwowe w  K o s z a lin ie , 
O p o lu  i Z ie lo n e j G ó rze  z o s ta ły  u tw o rz o n e  za rządze­
n ie m  Prezesa R a d y  M in is t r ó w  z 2. I I .  1953 r .  (M P  
N r  A - l l .  poz. 177).

Obsadzanie stanowisk kościelnych —  n o rm u je  de­
k r e t  z 9. I I .  1953 r .  S ta n o w is k a  ko ś c ie ln e  m ogą  z a j­
m o w a ć  t y lk o  o b y w a te le  p o lscy . D la  o b ję c ia  s ta n o ­
w is k a  b is k u p a  o rd y n a r iu s z a , s u fra g a n a  ja k  też  z w o l­
n ie n ia  z te j f u n k c j i  b ądź  p rz e n ie s ie n ia  —  w y m a g a n a  
je s t u p rz e d n ia  zgoda P re z y d iu m  R ządu . D la  z m ia n  na  
in n y c h  s ta n o w is k a c h  k o ś c ie ln y c h  w y m a g a n a  je s t zgo­
d a  p re z y d iu m  W o j. R N  (D z . U . N r  10, poz. 32 ).

FINANSE, BUDŻETY, PODATKI
Postępowanie podatkowe —  zo s ta ło  częśc iow o  

z m ie n io n e  d e k re te m  z 28. I.  1953 r . M ia n o w ic ie  p ła t ­
n ic y  p o d a tk u  od w y n a g ro d z e ń  bę d ący  u rzę d e m  lu b  
in s ty tu c ją  p a ń s tw o w ą  bądź je d n o s tk ą  g o s p o d a rk i 
u s p o łe czn io n e j z o s ta li u p o w a ż n ie n i do s p ro s to w a ń .a  
n ie n a le żne g o  p o b ra n ia  p o d a tk u  (D z . U . N r  9, poz. 27 ).

Wzmocnienie kontroli funduszu płac w  gospoda rce  
s o c ja l.s ty c z n e j p o s ta n a w ia  u c h w a ła  P re z y d iu m  R z ą d u  
z 1 0 .1 .1953 r . p rzez w p ro w a d z e n ie  k o n t r o l i  banko^- 
w e j w  odn ieś em u do fu n d u s z u  p ła c  je d n o s te k  o rg a ­
n iz a c y jn y c h  g o s p o d a rk i u s p o łe czn io n e j p ro w a d z p n y c n  
w e d łu g  zasad ro z ra c h u n k u  gospodarczego. Z a s a d y  
b a n k o w e j k o n t r o l i  p ła c  w  p a ń s tw o w y c h  i s p ó łd z ie l­
czych  p rz e d s ię b io rs tw a c h  p rz e m y s ło w y c h , h a n d lo ­
w y c h  i u s łu g o w y c h  o k re ś la  u c h w a la  P re z y d iu m  R zą­
d u  z 10. I. 1953 r .  (M P  N r  A - l l ,  poz. 210. 211).

Finansowanie inwestycji w  I  k w a r ta le  1953 r .  —* 
zasady i  t r y b  o k re ś la  za rządzen ie  M in is t r a  F in a n s ó w  
z 4. X I I .  1952 r . (M P  N r  A - l l ,  poz. 160).

Należności za usługi transportowe —  św ia d czo n e  
p rzez p rz e w o ź n ik ó w  n ie u s p o łe c z n io n y c h  u s ta la  za rzą ­
dzen ie  M in  s tra  F in a n s ó w  o raz T ra n s p o r tu  D ro g o w e ­
go i L o tn ic z e g o  z 2 0 .1. 1953 r .  (M P  N r  A -13 , poz. 
180).

Banki i gminne kasy spółdzielcze —  s ta n o w is k a  
g łó w n y c h  (s ta rs z y c h )  k s ię g o w y c h  u s ta n a w ia  z a rzą ­
dzen ie  M in is t ra  F in a n s ó w  z 2 6 .1. 1953 r .  (M P  N r  A -13 , 
poz. 181).

Podatek od nabycia praw majątkowych i opłaty 
skarbowe —  w z o ry  d ru k ó w  d la  ic h  p ła tn ik ó w  u s ta la  
za rzą d ze n ie  M in is t ra  F in a n s ó w  z 30 .1 .1953  r. (MP  
N r  A-13. poz. 182).

Kary pieniężne z u s ta w y  o za b e zp ieczen iu  soc ja ­
lis ty c z n e j d y s c y p lin y  p ra c y  —  z a ra c h o w a n ie  ic h  o k re ­
ś la  o k ó ln ik  M in is t ra  F in a n s ó w  z 3. I I .  1953 r .  (M P  
N r  A - 1 3 ,  poz. 186).

Konwersja Premiowej Pożyczki Odbudowy Kraju
z 1946 r .  zos ta ła  u n o rm o w a n a  d e k re te m  z 9. I I .  1953 r.. 
(D z . U . N r  10, poz. 31 ).

SPRAWY ROLNICTWA
Całkowite zagospodarowanie użytków rolnych

n o rm u je  d e k re t z 9.I I . 1953 r. w p ro w a d z a ją c  te n  
o b o w ią z e k  w  s to s u n k u  do pos ia d aczy  u ż y tk ó w  r o l ­
n y c h  o ra z  p o ru c z a ją c  p re z y d io m  ra d  n a ro d o w y c h  sze­
re g  is to tn y c h  zadań d la  za p e w n ie n ia  w y k o n a n ia  te g o  
o b o w ią z k u . W  szczegó lnośc i P re z y d iu m  G R N  c z u w a  
n a d  c a łk o w ity m  i  n a le ż y ty m  za g o s p o d a ro w a n ie m  
g ru n tó w  p o ło ż o n y c h  na  obszarze g m in y . (D z . U . 
N r  11. poz. 40).

Wzór księgi przemiału d la  m ły n ó w  g o sp o d a rczych  
u s ta la  za rzą d ze n ie  M in is t ra  H a n d lu  W e w n ę trz n e g o  
z  13 .1.1953 r .  (M P  A -14 , poz. 196).

PRACA I  OPIEKA SPOŁECZNA
Zaopatrzenia inwalidzkie, z a o p a trz e n ia  d la  b. ska ­

z a ń có w  p o lity c z n y c h , u c z e s tn ik ó w  p o w s ta ń  n a ro d o ­
w y c h  o ra z  z a s iłk i d la  osób p o z o s ta ły c h  po u cz e s tn i­
k a c h  ru c h u  p o d z iem nego  i po o f ia ra c h  w ro g ó w  U s tro ­
ju  d e m o k ra ty c z n e g o  z o s ta ły  p o d w yższo ne  d e k re te m  
z 28. I. 1953 r . (D z . U . N r  9, poz. 29 ). ,

Nadzwyczajne zasiłki i zaopatrzenia z o s ta ły  po d ­
w yższo n e  za rzą d ze n ie m  Prezesa R a d y  M in is t r ó w  
z 3. I I .  1953 r .  (M P  N r  A -13 , poz. 178).

Zasiłki wyrównawcze d la  osób o trz y m u ją c y c h  
r e n ty  i  je d n o ra z o w e  św ia d cze n ia  z in s ty tu c j i  z a g ra ­
n ic z n y c h  z o s ta ły  p o d w yższo ne  za rząd ze n ie m  M in is t ra  
P ra c y  i O p ie k i S p o łe czn e j (M P  N r  A -14 . poz. 197),

SPRAWY SPOŁECZNO - ADMINISTRACYJNE
Akta stanu cywilnego sporządzane  za g ra n ic ą  —■. 

. te rm in  u s ta la n ia  ic h  tre ś c i zos ta ł p rz e d łu ż o n y  do  
31. X I I .  1953 r .  W n io s k i m ogą  s k ła d a ć  n ie  ty lk o ,  ja k  
d o tychcza s , o b y w a te le  po lscy , lecz ró w n ie ż  osoby s ta le  
wr Po lsce  zam ieszka łe , k tó ry c h  o b y w a te ls tw o  n ie  je s t 
o k re ś lo n e . D e k re t  z 28.1.1953 r .  (D z : U . N r  9, poz. 28 ).
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C fo jil p r a s y

r e a g o w a n ie  p r e z y d ió w  r a d
NARODOWYCH NA KRYTYKĘ  

PRASOWĄ

W  N -rz e  2 „R a d y  N a ro d o w e j“  
w  „G ło s a c h  p ra s y “  zam ieszczono  
n o ta tk ę  o p rz e ja w a o h  'b iu ro k ra ty z ­
m u  w  p ra c y  P re z y d iu m  G R N  w  
M ic h a ło w ie .

W  z w ią z k u  z ty m  P re z y d iu m  
p rz y s ła ło  n a s tę p u ją c e  „ w y ja ś n ie n ie “  
do R e d a kc ji'.

„Oto. P o le  eh M ic h a ł z a m ie s z k a ły  
w  'gr. S uszcza z g ło s ił s ię  do P re ­
z y d iu m  G R N  w  d n iu  2 9 .X I.5 2  r .
0 godz. 13-e j w  s ta n ie  n ie trz e ź w y m  
ce lem  p ła c e n ia  p o d a tk u .

G d y  k a s je rk a  ob. G ry n ie w ic z  Z o ­
f ia  z w ró c iła  s ię  do ob. P o le ch a , ab y  
zaczeka ł, p o n ie w a ż  n ie  m o g ła  p ie ­
n ię d z y  p rz y ją ć  z tego  p o w o d u , że 
p ie n ią d z e  m u s ia ła  odes łać  p rz e d  go ­
d z in ą  15 (d o  te j »godziny p o cz ta  
u rz ę d u je )  t y m  »bardziej;, że  b y ł  to  
k o n ie c  »miesiąca, a na  n ie d z ie lę  
p rz e w id y w a ło  s ię  in k a s o  n a  g ro m a ­
dach , ta k  że p ie n ią d z e  n ie  »mogły 
p o zo s ta ć  »w kas ie , co z re sz tą  je s t 
n ie d o p u szcza ln e , na  co ob. P o le c h  
o d p o w ie d z ia ł,  że czekać n ie  bę d z ie  
bo  n ie  m a  czasu, n a w y m y ś la ł k a s ­
je rc e  i  p o s ta n o w ił ode jść.

P o w tó rn ie  ob. P o le tih  M ic h a ł 
p rz y s z e d ł do  P re z y d iu m , g d y  ob. 
G ry n ie w ic z  Z o fia , po  z d a n iu  p ie n ię ­
d z y  »na_ p o cz tę , p rz y jm o w a ła  o d  
p ła tn ik ó w  p ie n ią d ze , je d n a k  o b y ­
w a te l w ó w c z a s  n ie  c h c ia ł ju ż  p ła ­
c ić  n ie  w ia d o m o  z ja k ie g o  »powodu, 
t y lk o  s ię  d o w ie d z ia ł o n a z w is k o  
k a s je r k i  i  p o je c h a ł »do d o m u “ .

W y d a je  s ię , że ko m e n ta rze  są z b y ­
teczne. P re z y d iu m  G R N  w  M ic h a ło ­
w ie  w  d a ls z y m  c iągu  n ie d o s ta te czn ie  
ro z u m ie  is to tę  b iu ro k ra ty z m u  i  z n a ­
czen ie  k r y ty k i .  P o w in n o  m u  w ię c  w  
ty m  dopom óc P re z y d iu m  P R N  w  
B ia ły m s to k u .

„G a z e ta  Z ie lo n o g ó rs k a “  28.1.1953 
r .  p o d a je , że »w o d p o w ie d z i n a  n o ­
ta tk ę  z 5 .X II.1 9 5 2  r .  p t .  „D o p ro w a ­
d z ić  do k o ń c a  w a lk ę  o re a liz a c ję  
z o b o w ią z a ń  w s i w o b e c  »państw»a —• 
z d o ś w ia d c z e ń  p ra c y  P re z y d iu m  
G R N  w  P ło ta c h , p o w . Z ie lo n a  G ó­
ra “  —  P re z y d iu m  G R N  w  P ło ta c h  
p o in fo rm o w a ło  R e d a kc ję , że za­
m ieszczony  a r ty k u ł z m o b il iz o w a ł 
P re z y d iu m  do s y s te m a tyczn e j p ra c y  
w  te re n ie . W  g ro m a d a ch  P rz y le p ie
1 Z a g ó rz u  o d b y to  dodatko»w e ze b ra - 
n ia _ »g rom adzkie  o raz 3 z e b ra n ia  w  
L e ś n io w ie  M a ły m , na  k tó ry c h  o m a ­
w ia n o  s p ra w ę  re a liz a c j i  o b o w ią z k o ­
w y c h  d o s ta w .

W  w y n ik u  tego, w  g ru d n iu  u b . r . 
g m . P ło ty  w  d o s ta w ie  m le k a  u z y ­
s k a ła  p ie rw s z e  m ie jsce  w  p o w ie ­
cie.

.„C h ło p s k a  D ro g a “  25.1. tor. z a ­
m ie ś c iła  n o ta tk ę , p t. „N a  co l i c z y l i “ , 
z k tó r e j  w y n ik a ,  że R e d a k c ja  w y ­

s ła ła  do P re z y d iu m  P R N  w  M o rą g u  
l is t  c z y te ln ik a  z g ro m a d y  B o g u ­
c h w a ły ,  igm. B o g u c h w a ły ,  po»w. M o ­
rą g , w  _ s p ra w ie  ¡usun ięc ia  s o łty s a  
S k n a d a ja  za c h u lig a ń s k ie  w y s tą ­
p ie n ia . N ie  p o m o g ła  w ie lo k ro tn a  in -  
terwe»ncja R e d a k c ji,  P re z y d iu m  P R N  
w  M o rą g u  n ie  za in te re s o w a ło  się 
s p ra w ą  z m ia n y  so łtysa .

„G a z e ta  R o b o tn ic z a “  N r  41 z 16 
lu te g o  tor. p o d a je , że o g ło szo n y  
p rze z  n ią  a r t y k u ł  p t . :  „ K ie d y  r o b o ­
tę  w  te re n ie  pro»wad»zi s ię  p o  o m a c­
k u “  s łu lszn ie  s k r y t y k o w a ł  d o ty c h ­
czasow e m e to d y  p ra c y  a p a ra tu  po ­
w ia to w e g o  p e łn o m o c n ik a  C U S iK  
o ra z  P re z y d iu m  G R N  w  P i ła w ie  
G ó rn e j.  S tw ie r d z i ł  to  w  l iś c ie  n a ­
d e s ła n y m  do R e d a k c ji »pe łnom ocn ik  
C U S iK .

K r y t y k a  z a w a r ta  w  a r ty k u le  d o ­
p o m o g ła  p o w ia to w e m u  p e łn o m o c n i­
k o w i C U S iK  w  D z ie rż o n io w ie  o raz 
P re z y d iu m  G R N  w  P iła w ie  G ó rn e j 
d o  g łę bszego  w n ik n ię c ia  w  te re n . 
Z  p o p e łn io n y c h  b łę d ó w  »w yc iągn ię ­
to  o d p o w ie d n ie  w n io s k i d la  da lsze j 
p ra c y .

„G a z e ta  Z ie lo n o g ó rs k a “  N r  37 z 
12.11 tor. p o d a je , że n a  s k u te k  n o ­
t a t k i  p ra s o w e j »pt. „D la c z e g o “  z 6 
s ty c z n ia  tor. W y d z ia ł G o s p o d a rk i 
K o m u n a ln e j i  »M ieszkan iow e j P re ­
z y d iu m  P R N  w  Ś w ie b o d z in ie  za ­
w ia d o m i ł Reda»kcj»ę, że ru ro c ią g  w o ­
d o c ią g o w y , z k tó re g o  »uchodziła  w o ­
da , z o s ta ł p ro w iz o ry c z n ie  n a p ra w io ­
n y . R e m o n t » k a p ita ln y  zo s ta n ie  
p»rzeprc»wadzony p o  o t rz y m a n iu  
uszcze lek  m o s ię ż n y c h  do  zasu w y . 
D z ię k i n o ta tc e  a w a r ia  z o s ta ła  u s u ­
n ię ta .

„Ż y c ie  B ia ło s to c k ie “  N r  40 z 15 - 
16 lu te g o  ,br. p isze , że p rz e d  m ie ­
s ią ce m  o g ło s iło  w z m ia n k ę  o sa m o ­
w o l i  fu rm a n a  M a rc h e la , z a t ru d ­
n io n e g o  w ^ P re z y d iu m  M R N  w  H a j­
nó w ce , k t ó r y  k o ń m i P re z y d iu m  za­
ra b ia  p ie n ią d z e  p r z y  p r y w a tn y c h  
p rz e w o z a c h , a o d m a w ia  ja z d y ,  g d y  
c h o d z i o p rz e w ó z  s łu ż ib o w y , a w ię c  
b e z p ła tn y . N a  p o w y ż s z ą  n o ta tk ę  
R e d a k c ja  o t rz y m a ła  d w a  w y ja ś ­
n ie n ia  —  je d n o  z P re z y d iu m  M R N  
w  H a jn ó w c e , d ru g ie  z P re z y d iu m  
P R N  w  B ie ls k u  P o d la s k im . A u to r  
n o ta tk i  p o d a je  tre ś ć  ty c h  l is tó w  
z »m a łym i s k ró ta m i:

P is m o  P re z y d iu m  M R N  w  H a j ­
n ó w c e  z 2 lu te g o  >br. N r  H  Y I I  —  
3.1.53: „...O b . M a rc h e l W in c e n ty  w ę ­
g ie l do s z k ó ł d o s ta rc z a ł w  t e r m i­
n ie . N ie p ra w d ą  je s t, że w . w - f u r ­
m a n . z a ro b k o w a ł w o ż ą c  p ry w a tn e  
rze czy , g d y ż  za p ie n ią d z e  z a ro b io ­
ne  p rze z  n ie g o  »poza »godzinam i p ra ­
c y  z o s ta ł »kup iony  w ó z  n a  g u m o - 
w y d h  k o ła c h , k t ó r y  k o s z to w a ł 8.000 
z ł, za k t ó r y  ju ż  z a p ła co n o  50»%:. 
Z a rz u ty  przeciw » M a rc h e lo w i są 
n ie s łu szn e , »gdyż je s t  o n  p ra c o w n i­
k ie m  d o b ry m  i  p u n k tu a ln y m ,  d b a ­
ją c y m  o dobro  ca łego  P rezyd ium , 
g d y ż  p ra c ą  p o z a g o d z in o w ą  z o b o w ią ­

z a ł s ię  w»yp»łacić w óz, k t ó r y  je s t 
n ie z b ę d n y  P re z y d iu m “ .

Z a  P re z y d iu m  M R N  —  P rz e w o d ­
n ic z ą c y  P re z y d iu m  (— ) W . N ie -  
łe p k o .

A  te ra z  »pismo P re z y d iu m  P R N  w  
B ie ls ik u  P o d ila s k im  z 5 lu te g o  b r .  
N r  S Z  —  82 —  53:

„P re z y d iu m  P R N  k o m u n ik u je ,  iż  
dane z a w a rte  w  p iś m ie  W a s z y m  
zgodne  są z p ra w d ą . P re z y d iu m  
M R N  w  H a jn ó w c e  n ie  p ro w a d z iło  
ża d n e j k o n t r o l i  p ra c  k o n ia , co 
s tw o rz y ło  m o ż liw o ś ć  do n a d u żyć . 
N a  u t r z y m a n ie  fu rm a n a  i  k o n ia  
o ra z  n a  re m o n t  woz»u P re z y d iu m  
M R N  w  H a jn ó w c e  »w yd a tkow a ło  w  
r .  1952 sum ę  z ł 13.629 —  zaś z _ t y ­
t u łu  d o c h o d u  do »kasy P re z y d iu m  
n ie  w p ły n ę ło  n ic , cho c ia ż  s tw ie rd z o ­
no , że fu rm a n  p ra c o w a ł z a ro b k o ­
w o ...“

P rz e w o d n ic z ą c y  P re z y d iu m  
. ( — ) F io d o ro w .

Je s t g odne  p o d k re ś le n ia , że w  
w ię k s z o ś c i w y p a d k ó w  p is m o  in te r ­
w e n c y jn e  w ę d ru je  z w y k le  do »coraz 
n iższe j in s ta n c j i  i  z a ła tw ia  je  n a j­
częście j w ła ś n ie  k r y ty k o w a n y .  C h o ­
d z i o to , a b y  w ła d z e , do  k tó r y c h  
n a le ż y  o d p o w ia d a n ie  na  k r y t y k ę  
p ra so w ą , o d p o w ia d a ły  w  o p a rc iu  o 
w ła sn e , o b ie k ty w n e  dochodzen ia , 
ta k  ja k  to  z ro ib iło  P re z y d iu m  P R N  
w  B ie ls k u  P o d la s k im , b o  t y lk o  w te ­
d y  k r y t y k a  p ra s o w a  o d n ie s ie  sw ó j 
s k u te k  i  »pozw oli n a  czas usunąć  
k r y ty k o w a n e  z ło .

PRZEJAWY BIUROKRATYZMU  
W DZIAŁALNOŚCI PREZYDIÓW  

RAD NARODOWYCH
W  „G a ze c ie  Z ie lo n o g ó rs k ie j“  z 

22.1.1953 r .  zam ieszczono  n o ta tk ę  
p t. „T o  n ie  je s t t ro s k a  o s p ra w y  
b y to w e  n a u c z y c ie li“ .

Z  n o ta tk i  w y n ik a ,  że P re z y d iu m  
G R N  w  Krze»szyca»ch, p o w . S u lę ­
c in , n ie  p rz y d z ie li ło  n a u czyc ie lo m  
d o s ta te c z n e j i lo ś c i w ę g la  na  z im ę.

Sekre tarz P rezyd ium  G R N  w  
Krzeszycach na prośbę k ie ro w n ik a  
szko ły  w  K ręp in ach  o doda tkow y 
p rzyd z ia ł w ęg la  odpow iedzia ł: „opa­
łu  na razie n ie  m am y, w ięc m usicie 
zaopatrzyć się w e  w łasnym  zakre-
s ie “ .

K ie r o w n ik  W y d z ia łu  0»św ia ty  
P re z y d iu m  »PRN z S u lę c in a  za m ias t 
in te rw e n c j i  w  P re z y d iu m  G R N  o d - 
p o w ie d z ia ł ,,N ie  d ra ż n ić  P re zyd iu irn

G azeta T a rn o w s k a “  N r  31_z 5 I I  
p o d a je , że P re z y d iu m  G R N  w  

) czyn ie  w y k a z u je  z b y t  m a ło  
ik i o sw e g ro m a d y  w  te re n ie , 
m a ja  1952 r .  n ie  z o rg a n iz o w a n o  
nego z e b ra n ia  w» g ro m a d z ie  G ra - 

k tó re j m ie s z k a ń c y  »chcą .zało- 
s p ó łd z ie ln ię  p ro d u k c y jn ą  i  ra -  
łvw ł w l i  n i r 7 ap n rz e w o d n ic z a c e -
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go lu b  s e k re ta rz a  P re z y d iu m . D o ­
tych cza s  b o w ie m  w y d a je  się, że se­
k re ta rz  i  p rz e w o d n ic z ą c y  m a ło  in ­
te re s u ją  s ię  terenem ,, d o s ta w a m i 
zboża i  in .  z a g a d n ie n ia m i zw ła szcza  
w  o d le g ły c h  g ro m a d a c h  g m in y .

Z  „G ło s u  O ls z ty ń s k ie g o “  N r  37 
z 12 lu te g o  d o w ia d u je m y  się, że 
p rz e w o d n ic z ą c y  P re z y d iu m  G R N  w  
L ip o w c u , p o w . s z e zyc ie ń sk i, dość 
d o b rz e  dlba o in te re s y  g m in y ,  a le  
zn a czn ie  le p ie j d ba  o sw o je .

W  1947 r .  o t r z y m a ł a k t  n a d a n ia  
n a  15 h a  g ru n tu .  K ie d y  je d n a k  
z o s ta ł p o w o ła n y  n a  s ta n o w is k o  
p rze w o d n iczą ce g o  P re z y d iu m  G R N , 
s k o rz y s ta ł ze s w y c h  u p ra w n ie ń  i 
„ z m n ie js z y ł“  sob ie  g o s p o d a rk ę  o 8 
ha  i  t y lk o  z 7 h a  p ła c i ł  p o d a tk i,  
m im o  że n a d a l p o s ia d a ł 15 ha .

W  je s ie n i u h . r .  k o m is ja  r o ln a  
w y k r y ła  p o p e łn io n e  n a d u ż y c ie  i 
ob e cn ie  p rz e w o d n ic z ą c y  B e n d a rc z y k  
m u s i z a p ła c ić  d o m ia r  w  p o d a tk u  
i o b o w ią z k o w y c h  d o s ta w a c h  za ca­
ły  1952 ro k .

Redakcja zapytu je , czy sam do­
m iar i  jego egzekwowanie są w y ­
starczającym i w nioskam i wyciągnię­
tym i wobec przewodniczącego P re­
zydium  GRN.

WALKA Z KUMOTERSTWEM  
W PREZYDIACH RAD 

NARODOWYCH
W  „G a z e c ie  P o z n a ń s k ie j“  z 28.1. 

1953 r .  zam ieszczono  a r t y k u ł  n a  te ­
m a t  k u m o te rs k ic h  s to s u n k ó w  łą c z ą ­
c y c h  n ie k tó ry c h  p ra c o w n ik ó w  P re ­
z y d iu m  P R N  w  Ś re m ie  z k u ła k a ­
m i.

Z  a r ty k u łu  w y n ik a ,  że z-ca  k ie ­
r o w n ik a  W y d z ia łu  P o d a tk ó w  W ie j­
s k ic h  w  P re z y d iu m  P R N  w  Ś re m ie  
B a r to s z e w s k i ja k o  c z ło n e k  P o w ia ­
to w e j K o m is j i  K la s y f ik a c y jn e j o b n i­
ż a ł k la s ę  z ie m i, w  re z u lta c ie  czego 
p la n  d o s ta w y  zboża p rz y p a d a ją c y  
n a  g o sp o d a rs tw o  k u ła k a  M a tu s z e w ­
sk ie g o  (45 ha ) p o w in ie n  b y ć  o p rz e ­
sz ło  76 q  w yższy , a d la  in n e g o  k u ­
ła k a , M a rc in ia k a  (33 ha), o 77 q.

A u to r  a r t y k u łu  s tw ie rd z a , że 
c h ło p i n ie je d n o k ro tn ie  z w ra c a li 
u w a g ę  P re z y d iu m  P R N  w  Ś re m ie  
n a  n a d u ż y c ia  p o c z y n io n e  p rze z  
B a rto s z e w s k ie g o .

Co Prezydium  PRN w  Śremie 
uczyniło w  celu z likw idow ania  ku­
moterstwa?

NIEWŁAŚCIWA DZIAŁALNOŚĆ  
PREZYDIÓW RAD 

NARODOWYCH NA ODCINKU  
M O BILIZACJI WSI DO 

REALIZOW ANIA ZOBOWIĄZAŃ  
GOSPODARCZYCH WOBEC 

PAŃSTWA

W  „ N o w in a c h  R z e s z o w s k ic h “  z 
24 i  25 s ty c z n ia  b r .  p o ru s z o n o  za ­
g a d n ie n ie  r e a liz a c j i  o b o w ią z k o w y c h  
d o s ta w  w o b e c  p a ń s tw a . Z  a r t y k u ­
łu  w y n ik a ,  że w ie le  g ro m a d  i  g m in  
w  w o je w ó d z tw ie  rz e s z o w s k im  za le ­
g a  w  o b o w ią z k o w y c h  d o s ta w a ch , n p . 
g m . B o re k  W ie lk i  p la n  s k u p u  w y ­
k o n a ła  W 18l%k W ie lo p o le  w  
3 2 % .

S z cze g ó ln ie  ź le  s ię  d z ie je  w  P re ­
z y d iu m  P R N  w  D ę b ic y ;  w  ro k u

1952 w p ły n ę ło  400 o d w o ła ń  o o b ­
n iż e n ie  k la s y f ik a c j i  g ru n tó w ,  9 0 %  
c h ło p ó w  m ia ło  ra c ję . N p . J a n  G a- 
b ry c h  o trz y m a ł w y m ia r  zb o żo w y  z
10 h a  z ie m i. P o  z b a d a n 'u  s tw ie r ­
dzono, że p o s ia d a  o n  t y lk o  2,5 ha  
o rn e g o  p o la .

P R N  w  D ę b ic y  n a  s w e j ses ji 
u d z ie l i ła  n a g a n y  P re z y d iu m  P R N  
za o p o r tu n is ty c z n y  s to s u n e k  do 
a k c j i  s k u p u  zboża. J e d n a k  d o ty c h ­
c za so w y  s ty l  p ra c y  P re z y d iu m  n ie  
u le g ł z m ia n ie , z a le g ło ś c i to w a ro w e  
z m n ie js z y ły  się z a le d w ie  o s e tk i k i ­
lo g ra m ó w , a sk u p  ży w c a  za styczeń  
b r .  z o s ta ł w y k o n a n y  w  65% .

„C h ło p s k a  D ro g a “  N r  7 z 15 lu ­
tego  b r .  p o d a je , że g m in a  B o b r o w i­
ce, p o w i K ro s n o  O d rz a ń s k ie , n ie  
w y w ią z a ła  s ię  w  p e łn i ze s w y c h  
o b o w ią z k ó w  w o b e c  p a ń s tw a . D o ­
s ta w ę  z ie m n ia k ó w  w y k o n a ła  za ­
le d w ie  w  7 0 % , ż y w c a  w  96% , a 
d o s ta w ę  m le k a  t y lk o  w  5 4 % . P rz y ­
c z y n a  tego  t k w i  w  ty m , że P re z y ­
d iu m  G R N  n ie  dość e n e rg ic z n ie  za ­
b ie ra  s ię  do  ła m a n ia  k u ła c k ie g o  
o p o ru .

N p . M ic h a ł Z a d ro ż n y , w ła ś c ic ie l
11 h a  w  g ro m a d z ie  P rz y c h ó w , k t ó r y  
za lega  jeszcze z 530 k g  zboża i  z 
1300 k g  z ie m n ia k ó w , n ie  w y w ią z a ł 
s ię  ró w n ie ż  z o b o w ią z k o w e j d o s ta ­
w y  m le k a . A  F ra n c is z e k  S k u p iń s k i.  
10 h e k ta ro w y  g o sp od a rz  w  g ro m a ­
d z ie  J a n is z e w ic e , za le g a  jeszcze  z 
246 k g  żyw ca .

Czas n a jw y ż s z y , a b y  tą  s p ra w ą  
z a in te re s o w a ło  s ię  P re z y d iu m  G R N  
w  sposób b a rd z ie j s k u te c z n y  n iż  
d o tychcza s .

K O M U N I K A T

w  sprawie prenum eraty „Rady N arodow ej“

W obec m y lnego  zam a w ia n ia  p re n u m e ra ty  b ieżącej polegającego na p rze le w a n iu  k w o t na kon to  
P KO , w y ja śn ia m y , że p re n u m era tę  bieżącą na leży  zam aw iać ty lko  w  p laców ce pocztow e j lu b  u  l i ­
stonosza w łaśc iw ego  re jo n u  doręczeń, na k tó re g o  te ren ie  zam ieszku je  p re n u m e ra to r -  odb iorca  
(w  p renum erac ie  in d y w id u a ln e j i  zb io ro w e j). N ależność za p re n u m era tę  w p ła ca  się bezpośrednio na 
poczcie lu b  lis tonoszow i.

P r e n u m e r a tę  n a le ż y  z g ła s z a ć  d o  15 k a ż d e g o  m ie s ią c a  p o p rz e d z a ją c e g o  o k re s  z a m a w ia n e j p r e ­
n u m e r a ty .

W y d a w c a : R S W  „ P R A S A “ . R e d a g u je  K o m ite t .  R e d a k c ja : W a rs z a w a , W ie js k a  6/8. T e l. 759-40, w e w n . 136 196, 
248, 263. A d m in is t r a c ja :  R S W  „ P R A S A “ , W a rs z a w a , u l.  W ie js k a  12.

W a r u n k i p re n u m e ra ty :  m ie s ię c z n ie  2.40 z ł, k w a r ta ln ie  7.20 z ł, p ó łro c z n ie  14.40 z ł, ro c z n ie  28.80 z ł.

Z a m ó w ie n ia  i  w p ła ty ,  k tó re  n a le ż y  d o k o n y w a ć  do d n ia  15 ka żd e g o  m ie s ią c a  p o p rz e d z a ją c e g o  o k re s  z a m ó w io n e j 
p re n u m e ra ty ,  p r z y jm u ją  w s z y s tk ie  u rz ę d y  p o c z to w e  i  lis to n o s z e  ( w  p re n u m e ra c ie  in d y w id u a ln e j i  z b io ro w e j) .  
R e k la m a c je  w  s p ra w ie  p re n u m e ra ty  n a le ż y  k ie ro w a ć  do P P K  „R U C H “ , W a rs z a w a , u l.  S re b rn a  12. W  w a ż n ie j­

s zych  p rz y p a d k a c h  o d p is  r e k la m a c j i  n a d s y ła ć  R e d a k c ji „R a d y  N a ro d o w e j“ .
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